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Początek ery negocjacji 
Wschód-Zachód?

I
 B R U K S E L A  P A P . P re - D Z IŚ , w  d ru g im  d o iu  pobytu 

zydent U S A  R ichard N ixon  w  B ru k s e li, N ix o n  o d w ie d z i! 
przybył w  niedzielę w ie - s iedzibę S ta łe j R ady N A T O , 
czorem do B rukseli —  gdzie  w y g ło s ił p rze m ów ien ie , 
pierwszego etapu s w e j eu- P re zyd e n t p o w ie d z ia ł m .in ., iż 
ropejskie j podróży. kończy się obecnie okres kon-

W K R Ó T C E  po p rz y b y c iu  do fron łac ji, a rozpoczyna się er»  
s to lic y  B e lg ii p re zyde n t u d a ł się negocjacji. Znaczną c«ęść sw e- 
do pa łacu  k ró le w s k ie g o , gdzie  go w ystąpienia N ixon  poświę- 
k o n fe ro w a ł z k ró le m  B a u d o u i-  cif możliwościom rozmô v saszczecinsKi
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nem . N astępn ie  o d b y ł p ó łto ra ­
godzinną rozm ow ę z p re m ie re m  
G astonem  E yskensem  o ra z  m i­
n is tre m  S p ra w  Z a g ran iczn ych  
P ie rre  H a rm e le m . P re zyde n to ­
w i to w a rz y s z y li s e k re ta rz  s ta ­
nu  U S A , Rogers o raz  sp ec ja ln y  
doradca  K iss in g e r.

Zw iązk iem  Radzieekim .

P rzygo tow an ia  

d o  lo tu  „A p o llo -9 “

Kosmonauci USA
przed najtrudniejszą

p r ó b ą
N O W Y  J O R K  P A P . W  sobotę ro z­

p oczę ły  się  n a  P rz y lą d k u  K en n e­
d y e g o  ostateczne p rzy g o to w a n ia  do  
w y s trze le n ia  28 bm . ra k ie ty  nośnej 
i.S a tu rn -5 "  z po jazd e m  ko s m icznym  
„A p o llo -9 "  i  k a b in ą  ks ię życ o w ą, 
zw a n ą  w  sk ró c ie  „ L E M “ .

K o sm o n au c i Jam es M c D iv itt , D a ­
v id  S co tt i  R ussell S c h w e ic k a rt m a ­
ją  p rzez  10 d n i k rą ż y ć  po  o rb ic ie  
w o k ó ł Z ie m i, w  od leg łości 204 k m  
od p o w ie rzch n i. G łó w n y m  ce lem  lo ­
tu  je s t sp ra w d ze n ie  fu n k c jo n o w a n ia  
k a b in y  ks ię życ o w ej, k tó ra  w  odpo­
w ie d n im  m o m e nc ie  o d łąc zy  się od 
p o jazd u  ,,A p o llo -9 ”  i k rą ż y ć  będzie  
s a m o d zie ln ie . W  przyszłości w  k a b i­
n ie  ta k ie j d w a j kosm onauc i m a ją  
w y lą d o w a ć  na p o w ie rzch n i K s ię ży ­
ca, a  nas tępn ie  w y s ta rto w a ć  s ta m ­
tąd , osiągnąć p o k ła d  m acierzys tego  
s ta tk u  i p o w rócić  n a Z ie m ię .

E k sp e rc i u w a ż a ją  zb liża ją cą  się 
p ró b ę  za  n a jtru d n ie js zą , n a jb a rd z ie j 
s k o m p lik o w a n ą  i n ie bezp ieczną z do 
tyc hc zas o w y ch  ek sp e ry m e n tó w , prze  
p ro w a d zo n y ch  w  ra m ac h  p ro g ram u  
„A p o llo -i ł" .

D Z IŚ  z P rz y lą d k a  K e n n e d y ’ego w y  
strze lo n y  zostan ie w  k ie ru n k u  M a r ­
sa b ezza łogow y s ta te k  ko s m iczny  
i .M a r in e r -6 ” , k tó ry  pod k o n ie c  lip -  
ca  b r. do trze  w  o ko lice  p la ne ty .

W  odpow iedz i na apel H u ty  „W arszaw a41

Załoga portu szczecińskiego 
czynem uczci

srebrny jubileusz PRL
C A Ł Y  k ra j przygotow uje sńę do w ielk iego, ogólnonarodo- b y ty c h  w  poszczegó lnych  ko - 

wego św ięta, jubileuszu ćw ierćw iecza Polski Ludow ej. P ray - m o rk a c h  o rg a n iz a c y jn y c h  ZPS. 
gotowaniom  tym  tow arzyszyć będą czyny p odukcyjne i spo- w  c z y n i e  srebrnego  ju b ile -  
łeczne, k tó ry m i m iliony  ludzi pracy w ita ją  tradycy jn ie  w ażne uszu P R L  n ie  m oże za b ra k n ą ć  spo- 
w y d a rze n i, w  życiu społecznym i politycznym  k ra ju . W  c ia- « S * ,  j S f s S m l ‘ fil 
gu 25 m inionych la t in ic ja ty w a  społeczna i produkcyjna załóg utyczn o -g o sp o d arc zym i z resztą k ra  
robotniczych, ich osobiste, głębokie zaangażowanie w  re a liza - Ju. Symbolem J S
cję p o lity k i p a rtii, ofiarność, am bicja  i w iedza zawodowa - p ............................................
s taw ały się dźw ignią im ponujących osiągnięć. In ic ja ty w a  
„Czynu 25-lecia” zrodziła się tym  lazem  w  W arszaw ie, w  
najm łodszym  zakładzie  polskiego hutn ic tw a, w  Hucie  
w a ”, w yszła  z in ic ja ty w y  załog i znanej z dobrej i 
pracy.

D Z IŚ  R A N O  na ape l 
„W a rs z a w a ”  o dp ow ie dz ia ła  zało

W  W ie tn a m ie  P o łudn iom ym

Nowa ofensywa 
partyzantów

NFW wzywa do wyzwolenia Sajgonu
L O N D Y N  P A P . K o resp on d en t bm . s iły  p a r ty z a n c k ie  do w y -

R e u te ra  p od a je  z S a jgonu , że 
ro zg łośn ia  p a r ty z a n tó w  p o łu d - 
n io w o w ie tn a m s k ic h  w e zw a ła  23

j.G Ł O S  S Z C Z E C IŃ S K I”  za ­
m ieszcza dziś tekst p rzem ów ie ­
n ia  W ła d y s ła w a  G o m u łk i, w y ­
głoszonego w c zo ra j na I X  K o n ­
gresie S tro n n ic tw a  D e m o k ra ­
tycznego . I  s e k re ta rz  K C  
P Z P R  p o d kre ś lił, że b lis ka  
w s p ó łp rac a  P a r t i i  ze S tro n n ic ­
tw e m  D e m o k ra ty c z n y m  i Z je d  
noczonym  S tro n n ic tw e m  L u d o ­
w y m  w  to k u  k a m p a n ii w y b o r­
cze j do  S e jm u  i rad  narodo ­
w y c h  je s t rę k o jm ią  jedności 
n aro d u  i  p o g łęb ie n ia  w  n a j­
szerszych m asach poczuc ia  od­
p o w ie d z ia ln o ś c i za s p ra w y  k r a ­
ju .

Z  g aze ty  p o ra n n e j d o w ia d u ­
je m y  się ró w n ie ż , że ju tro  roz  
p o czyna o b ra d y  X I V  M ie js k a  
K o n fe re n c ja  S pra w o zd aw czo -  
W y b o rc za  P Z P R  w  S zczecin ie . 
D ele g ac i o p ra c u ją  i p rz y jm ą  do  
re a liz a c ji zad a n ia  n a  d w a  o- 
s ta tn ie  la ta  b ie żąc ej p ię c io la t-

zw o le n ia  S a jgonu . A p e l ten  łą ­
czy się z a ta k a m i p a r ty z a n tó w  
na s to licę  o ra z  sto in n y c h  m ias t 
i baz w  ca ły m  P o łu d n io w y m  
W ie tn a m ie . W  c iągu  n ie d z ie li 
p a r ty z a n c i w y s t rz e li l i  ponad 
ty s ią c  ra k ie t  i  p oc iskó w  m oź­
d z ie rzow ych  na w spom niane  
m ia s ta  i bazy.

Z d an ie m  ź ró d e ł w o js k o w y c h , 
n ied z ie ln e  a k c je  p a r ty z a n c k ie  
s tan o w ią  począ tek n o w e j o fe n ­
s y w y  N F W  W ie tn a m u  P o łu d ­
n iow ego.

W e d ług  w s tę p n ych  danych, 
podczas n a ta rc ia  s ił w y z w o le ń ­
czych na p ozyc je  n ie p rz y ja c ie l­
sk ie , z a b ity c h  i  ra n n y c h  zosta 
ło  128 ż o łn ie rz y  i  o fic e ró w  
U S A .

Zdeiisi pan  
ten kapeiyszS

R Z Y M  P A P  W  czasie o g ląd a n ia  
w e stern u  w  je d n y m  z k in  N e a p o lu  
publiczność usłyszała  n a sa li w y ­
s trza ł re w o lw e ro w y , po k tó ry m  n ie ­
ja k i  O reste P a lm ie r i osuną ł się na  
fo te lu  z k u lą  w  p lecach . W  czasie  
d o chodzen ia  je d e n  ze ś w ia d k ó w  po­
w ie d z ia ł p o lic ji, iż  s trze la ł ja k iś  o - 
s o b n ik  s iedzący w  ty ln y m  rzędzie , 
k tó re m u  ka p e lus z  na g ło w ie  P a lm ie -  
rie g o  za s ła n ia ł e k ra n . Z am a ch o w iec  
zb iegł.

(Dokończenie  na s tr. 2)

.  ro b y  naszych fa b ry k , h u t i kopalń
In ic ja ty w a  n a  ek sp o rt o raz p o trzebne d la  na -  

'.ego p rzem ys łu  surow ce . «
w  Z a łog a  nasza zn an a  je s t z lic zn ie

„w arsza  p o d e jm o w an yc h  i w y k o n a n y c h  zo- 
ofia rn e j b o w ią zań . N ie p rzy p a d k o w o  w ię c  za ­

łoga n ajw ię ks zeg o  p o rtu  P R L  ja k o  
p ie rw sza  w  n as zym  w o je w ó d z tw ie  

„  , . ,  .  . p o d e jm u je  apel h u tn ik ó w  W ars za -
H u ty  ga szczecińskiego portu. O  goaz. w y  zo b o w ią zu jąc  się do w y k o n a n ia  

10 w  Ś w ie t l ic y  g łó w n e j  z e b r a l i  nas tę p u jąc yc h  czy n ó w :  
s ię  p r z e d s t a w ic ie le  w i e l k i e j  'p o r  
t o w e j  s p o łe c z n o ś c i,  p r z o d o w n ic y  
p r a c y  o r a z  a k t y w  p a r t y j n y  i  
z w ią z k o w y .  P r z y b y l i  r ó w n ie ż :
1 s e k re ta rz  K M  P Z P R  —  J. L e ­
nart, k ie r .  W ydz. E kon o m iczn e ­
go K W  P ZP R  —  W . Polaczek, 
p rzew . ZO  Z Z M iP  —  Cz. W o jt­
kow iak  i  p rze w . Z W  Z M S  —
E. Adam ski. Z g ro m a dze n ie  za­
g a ił I  s e k re ta rz  K Z  P Z P R  Ja­
nusz P aw lonka.

N astępn ie  ro b o tn ik  z R e jo nu  
P rz e ła d u n k ó w  M a so w ych  R y ­
szard M iła  zapozna je  zebranych  
z teks te m  zobow iązań  za łog i ze 
spo łu  p o rto w e go  Szczecin —
Ś w in o u jś c ie  —  K o ło b rze g  zreda 
eow anym  na pod s taw ie  p ro to ­
k o łó w  z zebrań  i  m a só w ek o d -

W  T E A T R Z E  W S P Ó Ł­
C ZE S N Y M  w  Szczecinie 
grana jest sztuka Stanisła­
w a Wyspiańskiego „W Y ­
Z W O L E N IE ” (utw ór pow­
stał w  roku 1902), w  znako­
m ite j reżyserii Jana M acie­
jowskiego, scenografii Ja­
nusza Adam a Krassowskie­
go, z m uzyką W aleriana  
Pawłowskiego.

N a zdjęciu: w  jednej ze 
scen „W yzw olenia”, Danu­
ta  C H U D Z I A N K A  (M uza) 
W acław  U L E W IC Z  (K on­
rad).

Foto: S. Cieślak

Bitwa powietrzna
nad S yrią

L O N D Y N  P A P . R adio  D am a sze k  
podało  dz iś  ra no , że nad te ry to r iu m  
S y r ii doszło do b itw y  p o w ie trzn e j 
m ię d zy  s y ry js k im i a iz ra e ls k im i m y  
śliw c am i o d rzu to w y m i. R ad io  s y ry j­
sk ie  p rze rw a ło  sw ój p ro g ram  o go­
d z in ie  8.30 czasu lo k a ln e g o , a b y  po­
dać w iadom ość , że o d rzu tow ce iz ra ­
e lsk ie  zosta ły  zaa ta k o w a n e  p rzez  sy 
ry js k ic h  lo tn ik ó w .

J a k  p o d k re ś la ją  agencje  prasowe# 
p ira c k i a ta k  sa m olo tów  iz ra e ls k ic h  
na o b ie k ty  po łożone m ię d zy  D a m a s *  
k ie m  a B e jru te m , b y ł p ie rw s zy m  te­
go ro d za ju  b a rb a rzy ń s k im  a k te m  
so lda teski z T e l A w iw u  od czasu  
ag re s ji iz ra e ls k ie j z czerw ca 1967 ro ­
ku .

Drugie spotkanie 
K ies inger -  
Carapkin

B O N N  P A P . K a n c le rz  zac h o d nlo - 
n ie m ie c k i K u r t  G eorg  K ie s in g e r .p rzy  
ją ł  w  n ie dz ie lę  po n ow n ie  am basa­
d o ra  Z S R R  w  NRF» S iem io n a  C a -  
ra p k in a . R o zm o w a o d była  się w 
S tu ttg a rc ie .

A g en c ja  D P A  podała , że rze c zn ik  
rzą du  bońsk iego . A h lers , ośw iadczył#  
iż  am ba sa d o r C a ra p k in  m ia ł p rzed ­
s ta w ić  k a n c le rzo w i sugestię, w s k a ­
zu ją cą  na m ożliw ość za w a rc ia  po­
ro zu m ie n ia  w sp ra w ie  p rzep u s te k  
d la  m ie szk ań c ó w  B e rlin a  zachodnie­
go, p rag n ą cy ch  o d w ie d z ić  sto licą  
N R D , o ile  w ła d ze  bońsk ie  odstąp i­
ły b y  od sw ego za m ia ru  zw o ła n ia  S 
m a rca  Z g ro m a d ze n ia  Fed e ra lne g o  do  
B e rlin a  zachodniego, w  ce lu  d oko ­
n a n ia  w y b o ru  now ego p rezy d en t»  
N R F .

Hołd czy interes?
N IE D A W N O  prasę o b ieg ła  

w z m ia n k a  o k ró le w s k im  upo­
m in k u , ja k i  s p ra w ił znany  a k ­
to r  f i lm o w y , R ic h a rd  B u r to n , 
s w o je j m ałżonce, ró w n ie ż  
g w ie źdz ie  f i lm o w e j,  E lisa be th  
T a y lo r. D a re m  b y ła  k u p io n a  na 
l ic y ta c j i  (za 37 tys . d o la ró w ) 
s ły n n a  p e r ła , będąca od c z te r­
d z iestu  la t  w  p os iadan iu  g łó w  
p an u jących  — L a  P e leg rin a  
(W ęd ro w n iczka ). N ie  b y ł to  
p ie rw s z y  tego  ty p u  p rezen t. 
N ie d aw n o  B u r to n  k u p ił  żonie 
ta k  zw a ny  b ry la n t  K ru p p a  za 
305 tys . d o la ró w . „T o  w ca le  n ie  
s e n ty m e n ty  —  w y ja ś n ił h o jn y  
o fia rod aw ca . —  Jestem  zdania , 
że k le jn o ty  h is to ryczne  s tano ­
w ią  ś w ie tn ą  lo k a tę  k a p ita łu ” .

■numerze: •  J® ta”  po angielsku na „Batorym“  ® Serdeczne rozmowy •  Nowe uzdrowiska w Bułgarii
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Co to będzie?
O P U B L IK O W A N E  osta tn io  

Sanę o ro z w o ju  naszego p rze ­
m y s łu  m o to ryzacy jn e go  p rz y p rą  
im a ją  nas, n ie  bardzo z m o to ry ­
zo w an ych  jeszcze o b y w a te li, o 
■praw dziw y z a w ró t g łow y . W  ro  
3cu 1969 w y je d z ie  za b ra m y  fa  
l> ryk  sto tys ięcy  ró żn ych  p o ja ­
z d ó w , a w  n astępnym  p ięc io le  
c i«  sp łyn ie  na k ra j i  poza jego  
g ra n ic e  m ilio n o w a  la w in a . M i 
Zión p o jazdów  m e ch a n iczn ych : 
p o ls k im  zn ak ie m  fa b ry c z n y m ! 
iTo ju ż  będzie coś. To ju ż  po ­
w ó d  do dum y, chociaż są też po 
w o d y  do je żen ia  się w ło só w  na  
g  Iow ie .

C O  B Ę D Z IE  s ię  d z ia ć  n a  n a s z y c h  
t a k  s p o k o jn y c h  d o tą d  d ro g a c h  p u b ­
l ic z n y c h ,  n a  k tó re  p r z y je ż d ż a l i  tu ­
r y ś c i  z d a le k ic h  k r a jó w ,  a b y  w y ­
p r ó b o w a ć  m o c  s i ln ik ó w  sw e g o  F o r ­
d a  c zy  P o rs c h a ?  C o b ę d z ie  n a  w ą ­
s k ic h  u l ic z k a c h  n a s z y c h  m ia s t,  b u ­
d o w a n y c h  p rz e z  w ie k i  z m y ś lą  o  
s z e ro k o ś c i je d n o k o n n e j fu r m a n k i?  
C o  b ę d z ie  w re s z c ie  z P o ls k im  F ia ­
te m , k tó r y ,  j a k  z a p o w ia d a  s ię  to ,  
te ż  z  d u m ą . bę d z ie  p r o d u k o w a n y  
to  c a ło ś c i z p o ls k ic h  częśc i?  J u ż  
d z is ia j,  g d y  częśc i ty c h  je s t  n ie w ie ­
le ,  k ło p o tó w  n ie  b ra k , a cóż  d o p ie ­
r o  m ó w ić  za  la t  sześć, k ie d y  to  
F ia t  s ta n ie  s ię  n a s z y m  s a m o c h o d e m  
t ,w io d ą c y m ” , a  s to lic a  k o c h a n a  ta ­
k im  p o ls k im  T u ry n e m .

D o b rz e  n ie  bę d z ie . A le  p o c ie s z a m y  
s ię  w y m o w ą  * n n e j in fo r m a c j i ,  m ó ­
w ią c e j  o w ie lk ic h  in w e s ty c ja c h  w o d  
n y c h  na  s z la k u  je z io ra  m a z u rs k ie  — 
r z e k a  N a re w . P la n y , k tó re  o p ra c o ­
w u je  s ię  o b e c n ie , są z a is te  im p o n u ­
ją c e  i  o b ie c u ją c e . P o p rz e z  s ie ć  n o ­
w y c h  k a n a łó w , p rz e p o m p o w n i  ł  j a ­
z ó w  ISO m il ia r d ó w  l i t r ó w  w o d y  bę ­
d z ie  c o  r o k u  n a w a d n ia ć  k u r p io w ­
s k ie  i  m a z o w ie c k ie  p ia s k i ,  p o d n o s ić  
ja k o ś ć  g le b y  i  z ra sza ć  o lb rz y m ie  
p a s tw is k a . N a  s e tk a c h  h e k ta ró w  za­
k w i t n ie  h o d o w la  b y d ła  i  p o w s ta n ą  
n o w e  p o la  u p ra w n e .

J u ż  n ie  t y lk o  w y c in a n k i  k u r p io w ­
s k ie  bę dą  s ła w i ły  tę  z ie m ię , a le  
ta k ż e  coś  b a rd z ie j k o n k r e tn e g o :  
m ię s o  i  m a s ło . B ę d z ie  w ię c  to  i n ­
w e s ty c ja  o o g r o m n y m  z n a c z e n iu  d la  
ca łe g o  k r a ju .  D la  m n ie  w a ż n e  te ż  
je s t  i  to , że o b o k  ty c h  d o b ro ­
d z ie js tw  p o w s ta rH e  s i łą  r z e c z y  b a r ­
d z o  a t r a k c y jn y  c ią g  d ró g  w o d n y c h  
c z y l i  r a j  d la  tu ry s tó w ,  w ę d k a rz y  
i  w o d n ia k ó w . B ę d z ie  w ię c  g d z ie  u -  
c ie k a ć  p rz e d  z a le w e m  p o ja z d ó w ,  
k tó re  w y p r o d u k u je m y  w  n a jb l iż s z e j  
p ię c io la tc e . T y m  s k u te c z n ie j,  że n ie  
d o s trz e g a m  w  ty c h  p la n a c h  p o z y c j i :  
a m f ib ie .

K R Z Y S Z T O F  R E M E K

Z  BOCIANIEGO  
GNIAZDA

S T A T K I N A  W E J Ś C IU :

m /s  „ L iw ie c “  z  L o n d y n u  z  
dro b n icą ,

m /s „ D ę b lin “ z  H a m b u rg a  z  
drobn icą ,

m /s  „ W o d n ic a “ z A n tw e rp ii z  
drobn icą ,

m /s „ K o le ja rz "  v ia  Ś w in o u jś ­
cie z C as ab la n k i z fo s fo ry ta m i.

S T A T K I N A  W Y J Ś C IU :

m/s „ Ś w ie t lik “  do  A n g lii 
zach. z  d robn icą .

M /s  „K ra s n a l”  do  zaeh . A n ­
g lii z d robn icą .

m /s  „Z a g łę b ie “  D ą b ro w s k ie  
v ia  Ś w in o u jśc ie  do W ło c h  z  w ę  
glem ,

m /s  „ N o te ć “  do  A n g lii z  b la ­
chą,

s/s „ S o łd e k ”  do D a n ii z  w ę ­
g lem ,

s/s „O p o le“  do D a n ii  z w ę ­
g lem ,

s/s „ K ie lc e “  do  D a n ii  z  w ę ­
g lem .

Z  P O R T U

W  u b ie g ły m  tyg o d n iu  p rz e ła ­
do w an o  w  p o rc ie  ponad  205 
tys . to n , w  ty m  97,7 tys . ton  
w ę g la , 11,8 tys . ton  ru d y , 47,1 
tys . ton  surow ców  che m ic zn yc h  
i  39,6 tys . to n  d ro b n icy .

W A R S Z A W A  P A P . Dziś , w  d ru g im  d n iu  o b rad  I X  K o n g re ­
su SD, de legaci k o n ty n u u ją  d y s k u s ję  o raz prace  w  kong reso ­
w y c h  k o m is ja ch . Zg od n ie  z p o rz ą d k ie m  im ie n n ym  obrad , K on  
gres u c h w a li z m ian y  w  s ta tu c ie  SD oraz w  re g u la m in ie  w y b o ­
ró w  do w ła d z  S tro n n ic tw a . D e legac i w y s łu c h a ją  ró w n ie ż  spra 
w ozdań : C e n tra ln e go  Sądu P a r ty jn e g o  o raz K lu b u  Poselskiego 
SD. K on g res  w y b ie rz e  now e  w ła d z e  SD i  w y ty c z y  k ie ru n k i 
dalszego d z ia łan ia .

O T W A R C IE  I X  K o n g resu  w a te li ,  k s z ta łto w a n ia  p a tr io -  
SD, w  k tó ry m  uczes tn iczy  o k . ty c z n y c h  i  in te rn a c jo n a łis ty c z - 
600 d e le g a tó w  re p re z e n tu ją c y c h  n y c h p o s ta w , ja k o  niezbędnego 
ponad 85 tys . c z ło n k ó w  S tro n -  w a ru n k u  sku teczne j w a lk i p rze 
n ic tw a , o d b y ło  się w  n ied z ie lę , c iw k o  re w iz jo n iz m o w i.

K on g res  o tw o rz y ł cz łonek  P re  M ó w io n o  m .in . ró w n ie ż  o  p ro  
z y d iu m  C K  SD —  Z y g m u n t b łem ach  ro z w o ju  u s ług  i  d ro b - 
M o skw a . P rz e m ó w ie n ia  p o w ita ł n e j w y tw ó rc z o ś c i, m a ją cych  
ne w y g ło s il i:  w  im ie n iu  P Z P R  szczególne znaczenie  d la  a k ty - 
—  I  s e k re ta rz  K C  W ła d y s ła w  w iz a c ji m a ły c h  m ias t.
G o m u łka , w  im ie n iu  Z S L  —  p re  
zes N K  —  Czesław  W ycech.

K on g res  p o d ją ł u ch w a łę  o na 
d an iu  p rzew odn iczącem u C K  
SD —  p ro f.  S ta n is ła w o w i K u l ­
czyń sk iem u  godności hon o row e  
go p rze w odn iczącego  S tro n n ic ­
tw a  D em okra tycznego .

R e fe ra t p o lity c z n o -s p ra w o z - 
d aw czy  w y g ło s ił s e k re ta rz  ge­
n e ra ln y  C K  S D  —  Jan K a ro l 
W en de'. G od z in y  p o p o łu d n io w e  
p ie rw szego  d n ia  o brad  w y p e łn i 
ła  d yskus ja .

W ie le  m ie jsca  w  d y s k u s ji po­
ś w ię c il i de legaci zagadn ien iom  
w y c h o w a n ia  społecznego o by -

Powiatowa Konferencja Spraw ozdaw czo-

W yborcza  PZPR w N ow ogardzie

U progu
n o w e g o  etapu

P O N A D  130 delegatów, reprezentu jących  przeszło 2-tysięcz- 
ną  rzeszę członków partii, w z ię ło  udział w  X IV  Pow iatow ej 
K onferencji Spraw ozdaw czo-W yborczej w  Nowogardzie. Na  
obrady przybyli: sekretarz K W  P Z P R  J Ó ZE F  Ł O C H O W IC Z , 
przedstaw iciel W ydziału  K u ltu ry  K C  E D M U N D  M A K U C H , za­
stępca k ie row n ika  W ydziału  O rganizacyjnego K W  H E N R Y K  
K O M A R N IC K I.

N A  K O N F E R E N C J I d oko na ­
no oceny d z ia ła ln o śc i p o w ia to ­
w e j o rg a n iz a c ji p a r ty jn e j,  za­
tw ie rd z o n o  p ro g ra m  p ra cy  i  w y  
b ra n o  now e  w ła d ze  p o w ia to w e j 
in s ta n c ji p a r ty jn e j.

Magredy i wyróżnienia
d la  n a j le p s z y c h
wśród budowlanych
Z N A C Z N Y M  d o ro b k ie m  w  ro zw o ju  

soc ja lis tycznego  w s p ó łzaw o d n ic tw a  
p ra c y  le g ity m u ją  się za ło g i szcze­
c ińsk ich  p rzed s ię b io rs tw  b u d o w la ­
n yc h  o raz  p o k re w n y c h  za k ła d ó w  te j  
b ra n ży .

184 zespo ły  u z y s k a ły  ty t u ł  B ryg a d  
P ra c y  S o c ja lis ty czn e j, a  197 dalszych  
u b iega się o to  zas zczy tne w y ró ż n ie ­
n ie . D w a  z a k ła d y  — S zczecińskie  
P rze d sięb io rs tw o  B u d o w n ic tw a  M ie j ­
sk iego n r  1 o raz P rzedsięb io rs tw o  
P ro d u k c ji P o m o c n icze j i  M o nta żu  
B u d o w n ic tw a  R o ln iczego  w  Szczeci­
n ie  o trz y m a ły  t y tu ły  Z a k ła d ó w  P ra ­
cy  S o c ja lis ty czn e j. W  o s ta tn im  z 
w y m ie n io n y c h  p rzed s ię b io rs tw  ty t u ­
ły  B P S  o trz y m a ły  zes p o ły : p a lac zy  
c e n tra ln e j k o tło w n i B ru n o n a  Prosta , 
ś lusarzy A lb in a  M a ń k o w s k ie g o , Jana  
R obaszka. H e n ry k a  I.a u re n ło w s k ie -  
go, S tan is ła w a  R ym a n o w sk ie go  
Z y g m u n ta  W ó jc ik a . N a to m ia s t  
P rze d s ięb io rs tw ie  B u d o w n ic tw a  R o l­
n iczego w  D ę b n ie  L u b u s k im  ty tu ły  
B P S  p rzyzn a n o  b ry g a d z ie  b e to n ia ­
rz y  Tadeusza M a s ia rza  i K a z im ie rz a  
D rż a ły , m u ra rz o m  M ic h a ła  B la ż k o -  
w a , S tan is ła w a  K a z ib a  i M a rc in a  
K o z iu b a  o ra z  cieś lom  W a c ła w a  S ta ­
w iń s k ieg o .

W  SR O D  p rzed s ię b io rstw  ucze stn i­
czących  w e w s p ó łzaw o d n ic tw ie  m ię ­
d zy za k ła d o w y m  w  W o je w ó d zk im  
Z je dn o c zen iu  P rze in y s łu  M a te r ia łó w  
B u d o w la n y c h  w  Szczec in ie I  m ie jsce  
za ję ło  P rze d s ięb io rs tw o  R em ontow o- 
M o n ta żo w e  P T M B  w  S zczec in ie , i  
w  sk a li S zczecińskiego Z je dn o c zen ia  
B u d o w n ic tw a  n a jle p s zy m  oka za ło  
się Szczec ińsk ie  P rze d sięb io rs tw o  
B u d o w n ic tw a  M ie js k ie g o  n r  1. P o ­
p u la rn a  ..je d y n k a “  zd o b y ła  s z ta nd a r  
przec h o d ni Z je d n o c ze n ia  i Z O  Z w ią ż  
k u  Zaw od o w e g o  P ra c o w n ik ó w  B u ­
d o w n ic tw a  i P rze m y s łu  M a te r ia łó w  
B u d o w la n y c h .

W a rto  p o d kre ś lić , że w s zyscy u -  
ezestn icy so c ja lis tycznego  w s p ó łza ­
w o d n ic tw a  p ra c v , k tó rz y  u zy s k a li 
najlep s ze  w y n ik i n ie da w n o  o trz y ­
m a li z rą k  p rzew odn iczącego  Z O  
Z Z P B iP M B  S tan is ła w a  D łu g o b o r-  
skiego o raz d y re k to ró w  nac ze lny ch  
sw ych Z je dn o c zeń  spe c ja ln e  d y p lo ­
m y , p ro p o rce  i  n a g ro d y  p ie n iężn e .

(K k)

Nowe urządzenia
dla „Polmo“
W  F A B R Y C E  M e c h a n izm ó w  S a­

m o ch o d o w y ch  „P o lm o “  w  Szczeci­
n ie  t rw a  za k ro jo n a  n a  szeroką sk a ­
lę  m o d e rn iz a c ja  p a rk u  m a szy no w e­
go. N ie m a l co d z ie n n ie  nadchodzą  
tra n s p o rty  n o w yc h  o b ra b ia re k  z 
k r a ju  i  z zag ra n ic y . W arto ść  im p o r  
to w a n y c h  w  ro k u  u b ie g ły m  m aszyn  
w y n io s ła  o k o ło  200 tys . z ł dew izo ­
w y c h , a w  s ty czn iu  b r .  nadeszło  20 
dalszych  now oczesnych  ag re g ató w  
zespo łow ych . W śró d  n ic h  jest w ie ­
le  m a szy n  z  im p o rtu  o o g ó ln e j w a r  
tości 50 tys . d o la rów .

P rz y  m o n ta żu  im p o rto w a n y c h  u -  
rzą dze ń  obecni są p rzed s ta w ic ie le  
zag ra n ic zr.vc h  f irm  i  w  z w ią z k u  z 
ty m  w  ..P o lm o “  p rz e b y w a ło  oko ło  
20 te c h n ik ó w  i in ż y n ie ró w  z  Z S R R , 
N R D , W ło ch  i  in n y c h  k r a jó w , (k k )

T Y D Z IE Ń
W  S E J M IE

D W A  spośród tem a tó w , om a­
w ia n y c h  w  m in io n y m  ty g o d n iu  
na fo ru m  k o m is ji p a r la m e n ta r­
n ych , d o ty c z y ły  ty c h  dz iedz in  
życ ia , k tó r y m i in te re s u je  się 
n ie m a l ka żdy . T e m a t p ie rw szy , 
to

P O P R A W A  Z A O P A T R Z E N IA  
R Y N K U  W E W N Ę T R Z N E G O

N ie k tó re  p ro b le m y  z tego za­
k re su  b y ły  o rze dm io te m  obrad  
se jm o w e j K o m is ji P lanu  G ospo­
darczego, B ud że tu  i  F in a nsó w .
Z  in fo rm a c ji,  p rze ds ta w io ne j 
pos łom  przez  zastępcę p rze w od ­
niczącego K o m is ji P la no w a n ia  
p rzy  R adzie  M in is tró w  J. W a ­
le w sk ie go  d o w ia d u je m y  się, że 
z in ic ja ty w y  K o m is j i  P la n o w a ­
n ia  w  p la n ie  n a  ro k  b ieżący 
p rz e w id z ia n o  d oda tkow e  z w ię k ­
szenie  d os ta w  na ry n e k  to w a ­
ró w  w a rto ś c i ok. 1,5 m ld  zł, 
p rzede  w s z y s tk im  kosztem  
zm n ie jsze n ia  e kspo rtu . Z w ię k ­
szenie d os ta w  d o tyczy  a r ty k u ­
łó w  szczególn ie na ry n k u  poszu 
k iw a n y c h , a w ię c  m .in . sam o­
ch od ów  osobow ych, m o to c y k li i  
ro w e ró w , lo d ó w e k , tk a n in  je d ­
w a b n y c h  i  ln ia n y c h , m asła, ry b .

P O N A D T O  K o m is ja  P la n o w a n ia  o -  
p ra c o w a ła  ju ż  p ro je k t  u c h w a ły  rzą ­
du w  s p ra w ie  d o d a tk o w e j p ro d u k c ji 
ry n k o w e j i  s tw o rze n ia  w a ru n k ó w  
d la  da lsze j p o p ra w y  zao p a trze n ia  
ry n k u  jeszcze w  ro k u  b ie żąc ym , a 
ta k że  w  la ta c h  nas tępnych . P ro je k t  
ten  p rz e w id u je  zw ię ks zen ie  dostaw  
p o s zu k iw a n y c h  a r ty k u łó w  o 3.7 m i­
lia rd a  z ł w  p o ró w n a n iu  z u ch w a lo ­
n y m  n a b r . p la ne m .

P o s ło w ie  w y s łu c h a li ró w n ie ż  uw ag, 
o p rac o w an y ch  p rzez  czte ry  zespoły, 
k tó re  b a d a ły  p ro b le m y  zaopatrzen ia  
ry n k u  w  te re n ie , w  o parc iu  o w iz y ­
ta c je  za k ła d ó w  p rzem ys ło w yc h  i pla  
c ó w ek  h a n d lo w y c h . W  d ys ku s ji pod  
kreś lan o , że m im o  o d czuw a lnej po­
p ra w y , zao p a trze n ie  ry n k u  n a d a l po­
zo staw ia  sporo do życzenia. W s k a ­
zy w a n o  n a kon ieczność p rzezw yc ię ­
żen ia  te n d e n c ji do ro zw ią zyw an ia  
tyc h  p ro b le m ó w  w y łą c zn ie  w  d rodze  
in w e s ty c ji. Z d a n ie m  posłów, ty m i 
ś ro d k a m i p ro d u k c ji, k tó ry m i dziś  
d y s p o n u je m y , m ożna p ro d u ko w a ć  
w ię c e j to w a ró w , i to  b ard z ie j odpo­
w ia d a ją c y c h  zap o trzeb o w a n iu .

T E M A T  drugi, to

IM P O R T  I  E K S P O R T  
F IL M Ó W

Z a ga d n ie n ie  to  o m a w ia ła  se j­
m ow a  K o m is ja  K u l tu r y  i S z tu ­
k i.  W ic e m in is te r  tego re s o rtu  
Cz. W iś n ie w s k i s tw ie rd z ił m .in ., 
że w zm ożone  tę tn o  życ ia  spo­
łecznego o raz szeroka k ry ty k a  
p rz y c z y n iły  się do z a in ic jo w a ­
n ia  is to tn y c h  z m ian  w  o rg a n i­
z a c ji p ro d u k c ji f ilm o w e j,  w  r e ­
z u lta c ie  k tó ry c h  podniesiono  
znaczenie i rangę  reżysera, 
zw ię ksza jąc  jednocześn ie  jego  
odp ow ie dz ia ln ość  za id eo w o -p o - 
lity c z n ą  i  a rty s ty c z n ą  w a rto ś ć  
dz ie ła .

D Y R E K T O R  zespołu N a jw y żs ze j 
Iz b y  K o n tro li  J . D o m in ie w s k i p o in ­
fo rm o w a ł, że  w  dz ie dz in ie  ek s p o rtu

i im p o rtu  f i lm ó w  s tw ierdzono  po ­
w a żn e  n ie do c ią gn ię c ia . Z a w ie ra n o  u- 
m o w y  n ie k o rzy s tn e  zarów n o  z po­
lity czn eg o , ja k  i  ekonom icznego  
p u n k tu  w id ze n ia , p rzy zn a w a n o  nad  
m ie rn e  p rz y w ile je  ko n tra h e n to m  z 
je d n y c h  p ań s tw , p o m ija ją c  te k ra je , 
w  k tó ry c h  nasze f i lm y  cieszą się 
d u ży m  u zn a n ie m  k r y ty k i.  Z  w y n i­
k ó w  k o n tro li w y c ią g n ię to  ju ż  od ­
p o w ie d n ie  w n io s k i, p o zw ala ją ce  p rzy  
puszczać, że za g a d n ien ia  eksportu  
i im p o rtu  f ilm ó w  będą obecnie ro z ­
w ią z y w a n e  k o rzy s tn ie j z p u n k tu  w i 
d ze n ia  in te re só w  państw a.

W  D Y S K U S J I w ie le  m ów iono  
o n ie  zawsze w ła ś c iw y c h  za ku ­
pach f i lm ó w  zachodn ich , W  
n ie k tó ry c h  z ty c h  f i lm ó w , p o ­
zo rn ie  a po lity c z n y c h , często roz 
ry w k o w y c h , p re z e n to w a n y  je s t 
fa łs z y w y  obraz życ ia  na Zacho­
dzie. —  Dalecy jesteśmy —  m ó ­
w i ł  na ten  te m a t pose ł W . K ra -  
śko (P ZP R ) —  od tego, by za ­
m ykać drogę na nasze ekrany  
dziełom  film o w ym , które uzy­
skały w  świecie najw yższą ra n ­
gę artystyczną, m imo że ich 
w artość społeczno-wychowaw­
cza, oceniana z pozycji socjali- 
lislyeznej m oralności i estetyki, 
jest dyskusyjna. Oczekujem y  
jednak od naszych k ry ty k ó w  fil 
m ow ych w łaściw ej oceny i  in ­
te rp retac ji takich film ów , a nie 
bezkrytycznego zachw ytu, de­
zorientującego opinię publiczną.

S P R A W O Z D A W C A

Zarów no w  sprawozdaniu ja k  
i  w  wystąpieniach poszczegól­
n ych  delegatów potw ierdzony  
został dynam iczny rozw ój po­
w ia tu  w e w szystkich dziedzi­
nach życia gospodarczego i spo­
łecznego. W yrazem  tego jest 
szybka odbudowa stolicy po­
w iatu , duży w zrost p rodukcji 
ro lnej, zwłaszcza w  upraw ie  ro­
ślin. W ydajność czterech pod­
stawowych zbóż w  1968 r. w y ­
niosła 22,7 q z 1 ha wobec 
19,6 q w  1966 r. Znaczny przy­
rost w ydajności notuje się ta k ­
że w  upraw ie  roślin okopowych.

O S T A T N IE  la ta  b y ły  ta k ż e  n ie ­
zw y k le  ow ocne w  d z ia ła lno ś c i k u l­
tu ra ln e j. Z n a jd u je  to  w y ra z  n ie  ty l ­
ko  w  ro zb u d ow ie  b a zy  (p ow sta ło  w  
czy n ie  społecznym  k i lk a  p la có w e k  
k u ltu ra ln o -o ś w ia to w y c h  n a w s iaeh , 
p od jęto  bu d ow ę now ego P D K ) , a le  
ta k że  w  lic zn yc h  In ic ja ty w a c h  a k ty  
w izu ją c y c h  m ieszkańców  Z ie m i N o ­
w o g a rd zk ie j

N a jw a ż n ie js z y m  p ro b lem em  do ro z  
w ią z a n ia  w  n a jb liżs ze j p rzyszłości
— ja k  w y n ik a  z o brad  i za tw ie rd zo ­
nego n a k o n fe re n c ji p ro g ram u  — 
je s t ro z w ó j i in te n s y fik a c ja  hodo­
w li . T a  d z ie dz in a  p ro d u k c ji, rz u tu ­
ją c a  bezpośrednio  n a  w ie lk o ść  spo­
ż y c ia  m ię sar b y ła  dotychczas n ie  
dość e fe k ty w n a  w  p o ró w n an iu  z  m #  
ż liw o śc iam i p o w ia tu .

Z  b o g ate j p ro b le m a ty k i o brad  w a r  
to za s yg n a lizo w a ć  tak że , podnoszo­
ną p rzez  d y s k u ta n tó w  po trzebę  
w ię ks ze j tro s k i o  w a ru n k i soc ja lno - 
-b y lo w e  za łóg  P G R  i za k ła d ó w  prze  
m y ślo w y ch  o ra z  ro b o tn ik ó w  leśnych. 
W ie le  też  u w a g i pośw ięcono zap e w ­
n ie n iu  lepsze j o p ie k i le k a rs k ie j d /.ie  
ciom  w ie js k im  i ko rzy s tn ie jszy ch  
w a ru n k ó w  d la  ich  ro zw o ju  f izy c zn e ­
go i  um ys łow ego .

K O N F E R E N C J A  la k o ń c iy ła  
się w y b o re m  n o w y c h  w ła d z  K P . 
I  se kre ta rzem  K P  P Z P R  w  
N o w o ga rd z ie  zosta ł w y b ra n y  
K azim ierz G olacik, se k re ta rza ­
m i K P : Józef B ielański, W ie ­
sław Ruszkiewicz, W ładys ław  
Szczur; c z ło n k a m i E g z e k u ty w y
—  L u d w ik  Borzyszhowski, 
E dw ard  Chudziński, A n d rze j 
G aw lik , Ryszard G órecki, Ste­
fan K ie łe k , Józef P iła t; Euge­
niusz Z iarno . P rze w od n iczą cym  
P o w ia to w e j K o m is ji R e w izy j­
nej zos ta ł Tadeusz Sowa.

(d k -m p )

W odpowiedzi na apel 
Kuty „Warszawa“
(D okończen ie  ze s tr. 1)

P R Z E Ł A D O W A Ć  do ko ń c a  ro ku  
n F  ponad  p la n  300 tys ięc y  to n  w ę ­
g la po lsk iego  n a ek sp o rt.

P R Z E P R O W A D Z IĆ  re m o n t e le -  
N ir  w a to ra  zbożow ego bez w y łą c ze ­
n ia  go z ek sp lo a tac ji. W y k o n a n ie  
tego re m o ntu  p o zw o li n a  d o d a tk o w y  
p rze ła d u n e k  60 tys ięc y  ton  zboża. 

P R Z E Ł A D O W A Ć  23 tys iące m 3 
d re w  n a  ek sportow ego  n a zasa­

d z ie  ra t  u m o w n y c h  co u m o ż liw i u -  
zy s k a n ie  o b n iżk i fra c h tó w  o 3 proc.

♦  W  C Z Y N IE  S P O Ł E C Z N Y M  w y ­
ko n a ć  -różne p race, k tó re  po zw o ­

lą  n a  p o w sta n ie  n p . now ego p la cu  
sk ła d ow eg o  o p o w ie rzch n i 5 tys. 
m 2, now ego sz ta p lo w is ka  zw ię ks za ­
jącego  roczną zdolność sk ła d o w a n ia  
d re w n a  o 2 800 m 3, obn iżen ie  kosz­
tó w  ro b o c izn y  o ra z  w y k o n a n ie  re ­
m ontu  m o to ró w k i p o rtow e j.

Z a ło g i p o rtow e  zg łosiły  łą c zn ie  104 
zo b o w ią zan ia . L ic zb a  osób, k tó re  bę  
d ą re a liz o w a ły  te zo b o w ią zan ia  w y ­
nosi 6 209, a łą czn a lic zb a  zad e k la ­
ro w a n yc h  roboczogodzin  — 91 235, z 
czego 10 766 p rzezn a cza  się n a upo­
rzą d k o w a n ie  i  es te tyza c ję  za k ła d u  
o raz  m ia s ta .

P odejm ując powyższe zobo­
w iązan ia, załoga naszego portu  
w zyw a  w szystkie zakłady w o­
jew ództw a  szczecińskiego do u- 
działu w  p ięknym , patrio tycz­
nym  i godnym uczczenia czynie  
z o k az ji X X V  rocznicy powsta­
n ia  Lud o w e j O jczyzny.

W  IM IE N IU  za łog i s ta c ji 
P K P  —  P o r t  C e n tra ln y  z a b ra ł 
g łos s e k re ta rz  PO P  S t, D ą b - 
k o w s k i,  d e k la ru ją c  p rzy łą czen ie  
się k o le ja rz y  do zobow iązań  i  
w y s iłk u  p o rto w c ó w .

I  S E K R E T A R Z  K M  P Z P R  J. 
L e n a r t  w  s w y m  w y s tą p ie n iu  
p o d z ię k o w a ł załodze za o f ia r ­
ność i  a k ty w n ą , o b y w a te ls k ą  
postawię.

P R O J E K T  L IS T U  do I  s e k re ­
ta rz a  K C  P ZP R  W ła d y s ła w a  
G o m u łk i o d c z y tu je  ro b o tn ik , z 
R e jo nu  P rze ładunków , D ro b n i­
co w ych  —  Cz. W ionczek . Ze­
b ra n i a k c e p tu ją  l is t  d łu g o trw a ­
ły m i o k la s k a m i.

P O D O B N E  ze bran ia  za łóg  ro ­
b o tn iczych  bądź ich  p rz e d s ta w i­
c ie li, pośw ięcone  p o d ję c iu  c z y ­
n ów  p ro d u k c y jn y c h  i  społecz­
n y c h  na ape l H u ty  W arszaw a, 
o d b y w a ją  się dz iś  w  Szczeciń­
s k ie j S to czn i R e m o n to w e j, 
S zczecińsk ich  Z a k ła da ch  W łó ­
k ie n  S z tucznych  „W IS K O R D ”  
o ra z  F a b ryce  M e ch an izm ó w  Sa­
m o ch od ow ych  „P O L M O ” .

(w it )
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*  i o  t Z Bliskiego Wschodu

owa koncentracja 
wojsk Izraela

W ysiłk i d yp lo m a tyc zn e  państw  arab sk ich

W  porcie londyńskim  T i l ­
bury odbyła się uroczystość 
pożegnania m/s „B A T O R E ­
G O ”. W  uroczystości wzię­
l i  udział ci wszsycy którzy  
w  1940 r  byli na jego po­
kładzie  ew akuow ani z Lon- 
dyhu do Australii, którzy  
nadali m u nazwę „N A J ­
P IĘ K N IE J S Z E G O  I  N A J ­
S ZC ZĘ Ś L IW S Z E G O  S T A T ­
K U  Ś W IA T A ” .

Na zdjęciu (od lew ej): 
Helen M ann, Hoeft Leon i 
Nancy Bogarles podczas u- 
roczystości.

(C A F -A P -te te fo to )

M O S K W A . Ludność M o s k w y  osiąg­
n ę ła , w e d łu g  osta tn ic h  ob liczeń , 
stan 6 639 tys ięc y  osób. J a k  p o d a ją  
s ta ty s ty k i, na każdego  m ie szk ań c a  
3to licy  Z w ią z k u  R a d z ie ck ie go  p rz y ­
pad a  ś red n io  9,04 m e tra  k w a d ra to w e  
go p o w ie rzc h n i m ie s zk a ln e j.

B E R L IN . P o nad  100 m ilia rd ó w  m a  
re k  osiągnąć m a w  b ie żą c y m  ro k u  
w artość w y tw o rzo n e g o  dochodu n a ­
ro dow ego  N ie m ie c k ie j R e p u b lik i De  
m o k ra ty c z n e j. P ro d u k c ja  p rzem ys lo  
w a  będzie  w ię ks za  od u b ieg ło roc z­
n e j p rzy p u s zc za ln ie  o oko ło  7 proc. 
i  p rz e k ro c z y  w  sw e j w a rto ś c i sum ę  
150 m łd  m a re k .

S O F IA . L is ta  p ro d u k c y jn a  B u łg a rii 
w zb o g ac iła  się o statn io  o sam ochody  
c ięża ro w e, m o n to w a n e  z części d o ­
sta rcza n yc h  p rzez  Z w ią z e k  R ad z ie c ­
k i .  C ię ża ró w e k  tyc h  o ś re d n im  tona  
i u  p rzem ys ł b u łg a rs k i z a m ie rza  w  
ty m  ro k u  w y p uś c ić  3 tys iąc e . M a r ­
ka  fa b ry c zn a  sam ochodu będzie  
b rzm iś ć  „ M ą d a r a “ .

B U D A P E S Z T . Ć w ie rć  m il io n a  ton  
ko m b in o w a n y c h  n aw ozó w  sztu cz­
n y c h  a z o to w o -fo s fo ro w o -p o ta s o w y c h  
p ro d u k o w a ć  będzie  ro czn ie  n o w a  fa  
b ry k a  b u d ow an a  w  m ie jscow ości Po  
re m a rto n  n a W ęg rzec h . D o k u m e n ta ­
c ję  i 20 p roc. u rząd ze ń  fa b ry k i do ­
s ta rczy  f irm a  S p encer z W ie lk ie j 
B ry ta n i i.

P K A O A . 4 168 tys . tu ry s tó w  za g ra ­
n ic zn y c h  o d w ie d z iło  C zechos łow ację  
w  1968 r. Jest to  o 438 tys . w ię c e j 
n iż  w  ro k u  p o p rzed n im . W śród  k r a ­
jó w , k tó re  do  C SR S w 1988 ro k u  w y  
s ła ły , w ię c e j tu ry s tó w  n iż  w  1967 r. 
z n a la z ły  się J u g o s ław ia , H o la n d ia , 
W io c h y , S zw ec ja  * U SA ,

W zru sza jące  pożegnanie

„Rota“  po angielsku 
na „Batorym“

(0d własnego korespondenta AR z Londynu)

N IE  P R Z E S A D Z A M  an i na jo tę . N apraw dę, gdy w  czw ar­
tek  późnym  wieczorem  uczestniczki w ojennego rejsu e w a ­

kuacyjnego z L iverpoolu do A u s tra lii opuszczały pokład „Ba­
torego”, w szystkie m ia ły  Izy  w  oczach. Pożegnanie z b ry ty j­
skim i p rzy jac ió łm i, k tóre  odbyło się na pokładzie naszego w y ­
służonego i w yją tk o w o  zasłużonego dla  b iało-czerw onej ban­
dery transatlan tyka , m iało w zruszający charakter. Ogłoszenia 
i no ta tk i in form acyjne, k tóre  ukaza ły  się na łam ach prasy  
b ry ty js k ie j, odniosły skutek przechodzący najśm ielsze oczeki­
w ania organizatorów  te j niezapom nianej uroczystości.

IZ R A E L  koncentru je  w ojska  na całe j l in ii  p rzerw ania  ognia 
z Jordanią. Państw a arabskie kontynuują  akc ję  dyplorśsityez- 
ną zm ierza jącą  do w yjaśn ien ia  obecnego stanowiska tych  
państw  w  sporze z Iz rae lem  oraz do zacieśnienia wpółpracy. 
W  ty m  celu do P aryża i Londynu w yjedzb* specjalny w ysłan­
n ik  Nasera.

K A IR  P A P . B lis k o w s c h o d n ia  
agencja  p ra sow a  M E N i podała  
w  n iedz ie lę , że posiada in fo r ­
m a c je  o p os tę pu ją cym  g ru po w a  
n iu  w o js k  Iz ra e la  w  o k rę g u  A l 
A k w a r  i A l G a ita le k . Zaobse r­
w o w a no  u c h v  w o js k  lą d o w y c h  
c ra z  k o n ce n tra c ję  c ię ż k ic h  czół 
g ów  i c ię ża rów ek  w o js k o w y c h . 
Ź ró d ła  jo rd a ń s k ie  p od a ją , że 
is tn ie je  obaw a n o w e j a k c j i  od ­
w e to w e j w o js k  iz ra e ls k ic h  p rze 
c iw k o  obozom  uchodźców  p a le ­
s ty ń s k ic h , gdz ie  zd an ie m  n ie ­
p rz y ja c ie la  m a ją  się rzekom o 
zn a jd o w a ć bazy p a r ty z a n tó w  
a ra bsk ich .

m o w y  z jo rd a ń s k im l m ę ża m i stanu  
b y ły  o w o cn e  i  d o w io d ły  Jednom yśl­
ności obu stron  w e  w s zys tk ic h  spra  
w a ch .

S PO SRO D 480 p o s z u k iw a ­
n ych  osób obo jg a  p ic i,  k tó re  w  wesfcchnień^ze 
ro k u  1940 ja k o  m a lu c h y  o d b y ­
ły  pod  t ro s k liw ą  o p ie ką  za łog i 
„B a to re g o ”  11- ty g o d n io w y  re js  
e w a k u a c y jn y  do A u s t ra l i i ,  o d ­
n a la z ło  s ię  b lis k o  50. O c z y w iś ­
cie , c i n a jb a rd z ie j d ro d z y  „B a ­
to re m u ”  ekspa saże rk i i ekspa -

ty k a n ta c h , k tó rz y  w c a le  o ty m  n ie  
w ie d ząc , b y l i  o b ie k te m  s k ry ty c h  

' '  itro n y  m ło d o c ia n y c h
p as ażerek .

W sp ó ln ie  og ląd a n o  w y b la k łe  fo ­
to g ra fie , u s iło w an o  rozpoznać tw a ­
rz y c z k i k o le ża n e k  i k o leg ó w , w y ­
m ie n ia n o  a k tu a ln e  a d re sy  i o b iec y ­
w a n o  sobie u trz y m y w a n ie  korespon  
d e n c ji.

K ró tk ie ,  a le  za to  serdeczne
sażerow ie  z o s ta li zaproszen i na p rze m ó w ie n ia  obecnego k a p ita -
pożegna lne  p rz v ; ęcie.

A g d y  się ju ż  z e b ra li, g d y  u c ich ł 
ra do s n y ro z g w a r w z a je m n y c h  po­
w ita ń  p rze w a żn ie  po la ta c h  d łu g ie ­
go n ie w id ze n ia  się, ca ła  g ro m a d k a  
pań i p an ó w  o toc zy ła  c ias n ym  k r ę ­
g iem  u lu b io n ą  e k s -o p ie k u n k ę  p an ią  
M e tę  M ac le a n , prosząc, a b y  ta k , ja k  
przed  29-ciu  la ty  podczas re jsu  
w s p ó ln ie  z n im i zaś p ie w a ła . Prośby  
n ie  trze b a  b y ło  p o w ta rza ć , po c h w i­
li ca łe  g rono  za in to n o w a ło  „ R o tę 1 , 
k tó re j s łów  w  ję z y k u  an g ie ls k im  
m a lu c h y  n a u c z y ły  się  p rzed  w y lą ­
d o w a n ie m  w  A u s tra lii.

F o to re p o rte rzy  p ra s y  lo n d y ń s k ie j,  
sp ra w o zd a w c y  i k a m e rzy ś c i te le ­
w iz j i  b ry ty js k ie j,  k a n a d y js k ie j o raz  
a u s tra li js k ie j, k tó rz y  c a ły  p rzeb ieg  
uroczystości s ta ra n n ie  f ilm o w a li,  
u w ija li  się ja k  w  u k ro p ie , p o lu ją c  
z zac ięciem  n a  n a jb a rd z ie j w zru s za  
ją c e  sceny

A  p o te m , g d y  ju ż  w szyscy zas ie­
d li  do  s to łu , je d y n y m  te m a te m  ro z­
m ó w  b y ły  w s p o m n ie n ia , w s p o m n ie ­
n ia  o m ło d o śc i, o  za ło dze , o  p ra k -

na  s ta tk u , Je rzego  R a czko w ­
sk iego  o raz  am basado ra  P R L  
w  L o n d y n ie  Jerzego  M o ra w ­
sk iego , k tó rz y  w y r a z i l i  radość 
z pow o d u  o dn a lez ien ia  s ta ry c h  
p rz y ja c ió ł —  p rz y ję to  b urzą  
o k la s k ó w .

C z w a rtk o w e  pożegnanie  na 
p o k ła d z ie  „B a to re g o ”  n ie  t y l ­
k o  o d n o w iło  s ta re  w ię z i p rz y ­
ja ź n i z p asa żeram i pam ię tn eg o  
re js u  e w a ku a cy jn e g o . P rz y n io ­
s ło  nam  now e  lic z n e  g ro no  p rz y  
ja c ió ł,  k tó rz y  na  p o k ła d z ie  
„B a to re g o ”  podczas u ro czys to ś­
c i naoczn ie  p rz e k o n a li s ię  o 
ty m , ja k  po lscy  m a ry n a rz e  po ­
t r a f ią  za ska rb ić  sobie  w d z ię cz ­
ność pasażerów .

J A N  S Z C Z E R B IN S K I

S P E C J A L N Y  w y s ła n n ik  p re zy d e n ta  
Z R  A , d r  M a lim u d  F a u z i. p rzyb ę d z ie  
do L o n dy n u  9 m a rc a  -  in fo rm u je  
k a lrs k i ko re spondent R e u te ra . W rę ­
czy on  p re m ie ro w i W . B ry ta n i i W il­
sonow i lis t p re zy d e n ta  N as era . F a u z i 
odbędzie  p rzed tem  ro zm o w ę w  P a ­
ry żu  z p rezy d en tem  d e  G a u lle ‘em .

M is ja  F a u z i b ęd z ie  da lszy m  c ią ­
g ie m  d y p lo m a ty c zn e j a k c ji Z R  A  i 
in n yc h  k r a jó w  a ra b s k ic h , z m ie rz a ­
ją c e j do w y ja ś n ie n ia  obecnego sta­
n o w is ka  K a ir u  w  6porze iz ra e ls k o -  
arab sk im  o raz  do u m o c n ie n ia  je d ­
ności pań s tw  arab sk ic h .

W  ra m ach  sw o je j e u ro p e js k ie j po ­
d ró ży , F a u z i o prócz F ra n c ji i W ie l­
k ie j B ry ta n ii z ło ży  ta k ż e  w iz y tę  w  
H is zp a n ii. «

M in is te r  S p ra w  Z a g ra n ic zn y c h  
Z R A , R iad , k o n ty n u u je  sw o je  to u r­
nee d y p lo m a ty c zn e  po sześciu k r a ­
ja c h  B lis k ie g o  W schodu . W  n ie dz ie lę  
opuśc ił A m m a n , u d a ją c  się z w iz y ­
tą do K u w e jtu . W  Jo rd a n ii R iad  
p rze b y w a ł trz y  d n i i ro z m a w ia ł m . 
in . z m in is tre m  S p ra w  Z a g ra n ic z ­
n ych  tego k r a ju , R ifa ie m , sp o tka ł 
się także z p re m ie re m  T a lh u n i.  
P rze d m io te m  ro zm ó w , o prócz k w e ­
s tii jedności pań s tw  arab sk ic h , b y ły  
p ro p o zy c je  w ie lk ic h  m o ca rs tw  d o ty ­
czące ro zw ią za n ia  k ry z y s u  b lis k o ­
w schodniego. R ia d  o św iad c zy ł przed  
o d jazd e m  do K u w e jtu , że je g o  ro z -

Niebezpieczne
piękności

L O N D Y N . W ład ze  bezp ieczeństw a  
m ia sta  P e k a lo n g a n  (w ys p a  Ja w a )  
ostrze g ły  lo k a ln y c h  m ie szk ań c ó w , 
a że b y  s trze g li się  p ię k n y c h  k o b ie t, 
k tó re  g ro m ad n ie  n a w ie d z a ją  p lac  
c e n tra ln y  m ia s ta . J a k  o św iad c zy ła  
p o lic ja , w iększość z  ty c h  p ań  to  
z ło d z ie jk i k ies zo nk o w e .

Prasa amerykańska o służbie zdrowia w USA

„Hapepsze na świacie“-dla Kogo?
Lekarze majq się świetnie — pacjenci coraz gorzej

J U Ż  ud szeregu m iesięcy prasa  am erykańska z coraz w ięk ­
szym  zaniepokojeniem  porusza problem  w zrasta jących  niepro­
porcjonaln ie  szybko kosztów leczn ictw a w  Stanach Zjednoczo­
nych oraz w ystępow ania szeregu innych zjaw is k , pow odują­
cych, że korzystanie ze służby zd row ia  staje się w  praktyce  
d la  przeciętnego obyw ate la  coraz trudniejsze.

J A K  S T W IE R D Z A  w  o s ta t­
n im  num erze  „ T IM E ” , a m e ry ­
ka ń s k a  p ro paganda  m ó w i b a r­
dzo w ie le  na  te m a t o s iągn ięć  
m e d y c y n y  -v  U S A , w p a ja ją c  w  
o b y w a te l i ; p rze kon an ie , że d y ­
s p o n u ją  n a jle p s z y m i le k a rz a m i, 
le k a rs tw a m i i  s z p ita la m i. P rz y  
b liż s z y m  zb ad an iu  p ro b le m u  
o k a z u je  s ię  je d n a k , że m o ż liw o  
śc i k o rz y s ta n ia  z u s ług  te j „n a j 
lepsze j na św ie c ie ”  s łu ż b y  z d ro  
w ia  są d la  w ię kszo śc i A m e ry ­
k a n ó w  b a rdzo  ogran iczone . Po­
w o d ó w  ta k ie g o  s tan u  rzeczy 
je s t k ilk a .  N a jw a ż n ie js z e  z n ic h  
to : g w a łto w n ie  w z ra s ta ją c e  k o ­
s z ty  leczen ia , z ły  sys tem  ubez­

p ieczeń  spo łecznych , n ien o w o ­
czesna o rg a n iz a c ja  o p ie k i le k a r  
s k ie j, a zw łaszcza  o p ie k i dom o­
w e j o ra z  f£ .k t, że ca ła  s łużba  
z d ro w ia , w  szczególności zaś 
s z p ita ln ic tw o , s ta ła  się w ie lk ą  
gałęz ią  dochodow ego byznesu, 
rządzącą  się  p ra w a m i k o m e rc y j 
ności, a n ie  d ob re m  i  p o trz e b a ­
m i p ac je n ta .

O cen ia  się, że je d y n ie  25 p ro ­
ce n t A m e ry k a n ó w  m oże k o rz y ­
s tać ze s łu ż b y  z d ro w ia  bez w ię k  
szych  o g rah icze ń  i  n ie  odczu w a  
w z ro s tu  cen. 50 p ro ęe n t m u s i 
ro b ić  oszczędności na  leczen iu , 
choc iaż  w  ra z ie  p o trz e b y  k o rz y ­
s ta  z p om ocy  le k a rs k ie j.  D la  po

zo s ta łych  25 p ro c e n t leczen ie  
je s t  w rę c z  n iedos tępne , zwłaszr- 
eza d la  M u rz y n ó w  i  m ieszka ń ­
c ó w  u bo g ich  o k rę g ó w  w  sta 
n ach  p o łu d n io w y c h .

W y n ik ie m  ta k ie g o  s tanu  rze ­
czy  je s t w y s o k a  śm ie rte ln o ść  
n ie m o w lą t w  U S A , znaczn ie  
w ię ksza  n iż  w  w ię kszo śc i k ra ­
jó w  e u ro p e js k ic h . Rażącym  
p rz y k ła d e m  tego je s t N o w y  
J o rk , gdz ie  w  m u rz y ń s k ic h  g e t­
ta ch  w s k a ź n ik  ś m ie rte ln o ś c i 
n ie m o w lą t  je s t o 100 p ro c e n t 
w yższy , n iż  w  są s iedn ich  d z ie l­
n icach  za m ie szkan ych  p rze z  lu d  
ność b ia łą .

S to w a rzysze n ie  L e k a rz y  A m e  
ry k a ń s k ic h  zabiega, b y  lic z b a  
p ra k ty k u ją c y c h  le k a rz y  u tr z y ­
m y w a ła  się na n ie z m ie n io n y m  
od  la t  p oz io m ie , k o n tro lu je  
kosz t s tu d ió w  m e d y c z n y c h  i 
s p rz e c iw ia  s ię  tw o rz e n iu  no ­

w y c h  a k a d e m ii m e d ycznych . 
W y n ik ie m  ta k ie j d z ia ła ln o ś c i 
je s t  fa k ty c z n ie  w y s o k i poz iom  
życ ia  le k a rz y : p rz e c ię tn y  ro cz­
n y  dochód le k a rz a  w  U S A  w y ­
nosi obecnie  o k o ło  35 tys . d o la ­
ró w , co p o zw a la  za liczyć  go do 
w a rs tw y  zam ożne j.

K oszt dz iennego p o b y tu  w  
s z p ita lu  s ięga w  U S A  s u m y  100 
d o la ró w , p rz y  czym  s tosu n ko ­
w o  n ie w ie lk a  część te j su m y 
je s t p o k ry w a n a  p rzez  za k ład y  
ubezpieczeń.

W szyscy p u b lic y ś c i p orusza ­
ją c y  p ro b le m  o p ie k i le k a rs k ie j 
w  A m e ry c e  p o s tu lu ją  p rze p ro ­
w adzen ie  ra d y k a ln y c h  re fo rm , 
p o d k re ś la ją  je d n a k  zgodnie , że 
re fo rm y  ta k ie  n a p o ty k a ją  
pow ażne o p o ry  i  s p rz e c iw  czę­
śc i le k a rz y , n ie k tó ry c h  p o li ty  
k ó w  i  p rz e d s ta w ic ie li n ie k tó ­
ry c h  d z ie d z in  p rz e m y s łu .

„Błękitne slreiy“
w Sztokholmie

Zmora
czterech kilek
S Z T O K H O L M . W  zarząd z ie  m ie j­

sk im  S zto kh o lm u  o p ra c o w y w a n e  st| 
p la n y  ro zw ią za n ia  tru d ne g o  p ro b le ­
m u  n a d m iern e go  zagęszczenia ru ch u  
ko łow eg o  n a u lic ac h  m ia s ta . L ic zb a  
sam ochodów  w  S z to k h o lm ie  — m ie ś­
cie w ie lk o ś c i W a rs z a w y , a le  o c ias­
n ych  u lic ac h  — p rzew yżs za  200 tys ią  
cy . P o tw o rn e  k o rk i,  zas taw ion e  p a r  
k o w a n y m i sa m o ch o d a m i u lic e , a  n a­
w e t c h o d n ik i — to  z ja w is k o  e o d ż ie il 
ne. D o  tego n a le ży  dodać gęste za ­
w ie s in y  gazó w  sp a lin o w y ch  i h a łas .

S p e c ja liś c i od ru ch u  ko łow eg o  p ro  
je k tu ją  w p ro w a d ze n ie  za p rz y k ła ­
dem  P a ry ż a  tz w . „ b łę k itn y c h  stre f'*  
to  je s t w y d z ie le n ie  p e w n y c h  d z ie l­
n ic , w  k tó ry c h  w s ze lk i ru ch  sam o­
c h o d o w y b ęd z ie  w z b ro n io n y . B ęd z ie  
d o zw o lo n y  je d y n ie  ru c h  p ieszy.

Z a m ie rz a  się ta k ż e  z re fo rm o w a ć  
ru c h  n a n ie k tó ry c h  d w u je z d n io w y c h  
u iic a c h  w  ten  sposób, że sk as u je  s ię  
ru ch  k o ło w y  na je d n e j je z d n i i odda  
się ją  do u ż y tk u  p ie szy m , zaś po  
d ru g ie j je z d n i ru ch  b ęd z ie  je d n o k ie ­
ru n k o w y .

W szys tk ie  te zab ieg i n ie  na d ługo  
pom ogą. P rz y  ta k im  ja k  obecnie  
te m p ie  ro z w o ju  a u to m o b ilizm u  w  
S zw e c ji, za 5 la t  — ja k  p o d kre ś la  p ra  
sa — trze b a  b ęd z ie  w p ro w a d z ić  ca ł­
k o w ity  za k a z  k u rs o w a n ia  po u l i ­
cach S z to k h o lm u  p ry w a tn y c h  sam o­
chodów . K o m u n ik a c ję  będ ą  u trz y m y  
w a ły  au to b u sy , a po n ad to  będą m a  
g ły  ku rs o w a ć  sa m o ch o d y  ciężarow e#  
za o p a tru ją c e  s k le p y . P rz y w ile ju  po ­
ru sza n ia  się po je z d n ia c h  do stąp ią  
ta k ż e  ta k s ó w k i w  o g ran ic zo n e j ilo ś ­
c i. T a k  w ię c  „ c z a r  czte rech  kó łek '*  
s ta je  się d la  m ie szk ań c ó w  S z to k h o l­
m u  „ u tra p ie n ie m  czte rech  k ó łe k " .

Z A K O Ń C Z E N IE  S E S J I R A D Y  
M IN IS T R Ó W  O J A

'4  W  sobotę w ie czo re m  w  
s to lic y  E t io p ii za k o ń c zy ła  się  
X I I  sesja R a d y  M in is tró w  O r­
g a n iz a c ji Jedności A fr y k a ń ­
s k ie j. W  c iąg u  sześciu d n i d e -  ‘ 
lc g ac je  37 p ań s tw  a fry k a ń s k ic h  
o m a w ia ły  ż y w o tn e  p ro b le m y  
a k tu a ln e j s y tu a c ji . w  A fry c e . 
W e d łu g  je d n o m y ś ln e j oceny de  
le g a tó w , o b s e rw a to ró w  i dz ie n ­
n ik a rz y , sesja b y ła  p o m yś ln a .

4  B y ły  p re zy d e n t U S A  E isen  
h o w e r p rz e b y w a  w  szp ita lu . 
C ie rp i on  n a p o w ażn e  zab u rze ­
n ia  w  p rzew o dzie  p o k a rm o ­
w y m . N a d  s ta ne m  je g o  zd ro ­
w ia  n a ra d z a  się k o n s y liu m  le ­
k a rs k ie .

4 Z  d n a  m o rs k ie g o  w  p o b li 
żu  S a n ta  B a rb a ra  zn ó w  w y d o ­
b y w a  się ro p a  n a fto w a . W  p ią  
te k  p o n o w n ie  zau w ażo n o  u  
b rzeg ó w  K a li fo r n ii  t łu s ty  k o ­
żu ch  o d ługośc i 2 k m . N o w e  
m ie js ce  w y d o b y w a n ia  się ro p y  
z lo k a lizo w a n o  w  odleg łości 8 
k m  od o tw o ru  w ie rtn icze g o , 
w y k o n a n e g o  w  u b ie g ły m  m ie ­
siącu  p rzez  to w a rzy s tw o  „ U -  
n io n  O i l” , z k tó re g o  to  o tw o ru  
o lb rz y m ie  ilości ro p y  z a la ły  ca  
łe  w y b rze że  k a lifo rn ijs k ie  o ra z  
sp o w o d o w a ły  w ie lk ie  s tra ty  
w ś ró d  m o rs k ie j fa u n y , g łó w ­
n ie  d e lfin ó w . O b ecn ie  to czy  się  
ro zp ra w a  są d o w a p rze c iw k o  
to w a rz y s tw u  „ O il  C o m p a n y ” , 
k tó re  sp ow odow a ło  s tra ty  osza­
co w a n e  n a po n ad  m il ia rd  do ­
la ró w .

4  W  sobotę n a  rzece N i l  w 
o d leg łości 500 k m  n a p o łu d n ie  
od K a ir u  za to n ę ła  łó d ź  w y p e ł­
n io n a  lu d ź m i, k tó rz y  p o w ra c a li 
do d o m u  z po g rzeb u  w ó jta  są­
s ied n ie j w io s k i. 40 osób u to n ę ­
ło , a  22 z d o ła ły  s ię  u ra to w a ć , 
d o p ły w a ją c  do  b rzegu .
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la m i b ło tn y m i.  W  ty m  sam ym  
czasie ro zb ud ow an e  zostaną sa­
n a to r ia  w  K ju ś z e n d il i w  S li-  
w e n s k ic h  a także  p rzybędz ie  
w ie le  n o w y c h  d om ów  w y p o ­
c z y n k o w y c h . W raz  z ukończe ­
n ie m  b u d o w y  w s z y s tk ic h  w y ­
m ie n io n y c h  o b ie k tó w  lic z b a  k o - 
rz y s ta ją c y c h  z leczen ia  i w y p o ­
cz y n k u  w z rośn ie  do ponad 300 
ty s ię c y  roczn ie .

R ów nocześn ie  z b u d o w n ic ­
tw e m  s a n a to ry jn y m  i  w y p o ­
c z y n k o w y m  w  o s ta tn ic h  2— 3 la 
tach  zbudow ano  i b u d u je  się 
n ad a l obozy p io n ie rs k ie  d la  
d z iec i spó łdz ie lców .

W y p o czyn e k  i  leczen ie  sp ó ł­
d z ie lc ó w  i  p ra c o w n ik ó w  p ań ­
s tw o w y c h  fin a n s u je  pańs tw o. 
O d p ła tn e  je s t  ty lk o  w y ż y w ie ­
n ie . O s ta tn io  w ie le  s p ó łd z ie ln i 
w y ra ż a  chęć w z ię c ia  u d z ia łu  w  
b u d o w n ic tw ie  n ow ych  d om ów  
w jrp o czyn ko w ych  i ba lneosana- 
to r ió w  w ła s n y m i ś ro d k a m i, w  
za m ia n  za co o trz y m u ją  p ra w o  
do d yspo no w a n ia  o kre ś lon ą  lic z  
bą łó żek . (In te rp re ss )

G R O Z D A N  D Y M IT R O W

Nowe sanatoria i uzdrowisk«!
(Korespondencji! ßgencji £ eüe press din Ä.P. Interpress)

Posłowie - wyborcy

Studenci-przyjacieie ONZ...
JE S T  IC H  P O N A D  76. R e p re z e n tu  

j ą  P o l it e c h n ik ą  S zcze c iń ską  t W y ż ­
szą S z k o lą  R o ln ic z ą . W  ś ro d o w is k u  
s tu d e n c k im  n a z y w a ją  ic h  „ A M B A ­
S A D O R A M I O N Z " .  Jes t to  z p e w n o ś  
c ią  a d e k w a tn e  o k re ś le n ie . C z ło n k o ­
w ie  K o la  Ś ro d o w is k o w e g o  S tu d e n c ­
k ie g o  S to w a rz y s z e n ia  P r z y ja c ió ł  O r ­
g a n iz a c j i  N a ro d ó w  Z je d n o c z o n y c h  
na  co  d z ie ń  b o w ie m  z a jm u ją  s ię  po  
p u la r y z a c ją  w s p ó łp ra c y  n a ro d ó w , do  
n io s ły  c h  w y d a rz e ń  m ię d z y n a ro d o ­
w y c h ,  r o l i  O N Z  w  r o z w ią z y w a n iu  
p r o b le m ó w  g o s p o d a rc z y c h , p o l i t y c z ­
n y c h . s p o łe c z n y c h  i tp .

S T U D E N C K IE  K O /.O  P r z y ja c ió ł  
O N Z  je s t  je d n y m  z , 20 k ó ł  d z ia ła ­
ją c y c h  w  w y ż s z y c h  u c z e ln ia c h  k r a ­
ju .  P o la ta c h  m a le j a k ty w n o ś c i,  
szc z e c iń s c y  m ło d z i p r z y ja c ie le  O N Z  
w  n o w y m  r o k u  a k a d e m ic k im  1666 — 
1969 z a b ra l i  s ię  in te n s y w n ie  d o  p ra  
c y . P rz e p ro w a d z o n o  w  p ie rw s z y m  
rz ę d z ie  w e r y f ik a c ję  c z ło n k ó w , zw e r  
b o w a n o  n o w y c h  r e k r u tu ją c y c h  się 
w  zasa d z ie  ze s tu d e n tó w  p ie rw s z y c h  
la t  s tu d ió w ,  w y b ra n o  n o w e  w ła d z e .  
W p ra w d z ie  n o w y  za rzą d  d z ia ła  k r ó t  
k o , n ie m n ie j  je d n a k  p o c z y n i ł  w ie le ,  
a b y  ru s z y ć  z „ m a r tw e g o  p u n k t u " .  Po  
o d b y c iu  d w u  z e b ra ń  p o łą c z o n y c h  ze 
s p o tk a n ie m  ze s tu d e n te m  S y r i i  — 
C h a h in e m  B a ra k a te m , le k to r e m

Wyższe stisgfium 
pielęgniarstwa 

powstaje w Lublinie
Z A P A D Ł A  ju ż  d ec yz ja , że p rzy  

A k a d e m ii M ed yc zn e j w  L u b li­
n ie  p o w sta n ie  3 -le tn ie  S tu d iu m  
P ie lę g n ia rs tw a  o sta tus ie  w y ż ­
szej s zk o ły  zaw o do w ej. S tu d iu m , 
k tó re  m a  podjąć1 d z ia ła lno ś ć  z po­
czą tk ie m  now ego ro k u  a k a d e m ic ­
k ieg o , b ęd z ie  ks zta łc iło  k a d ry  k ie -  
lo w n ic z e  w  zaw odzie  p ie lę g n ia r­
s k im , z a jm u ją c e  o d p ow ied z ia ln e  
sta no w isk a  w  p la có w k ac h  służby  
z d ro w ia  (m .in . p rze ło żon y ch  w  szpi 
ta la c h  i p rzyc h o d n iac h ).

N a  s tu d io m  p rzy jm o w a n e  będą  
w y łą c z n ie  k a n d y d a tk i w y ró żn ia ją c e  
się w  p ra c y  zaw o do w ej, z m in im u m  
d w u le tn im  dośw iadczen iem  p ie lę ­
g n ia rs k im . m a jąc e  za sobą p ań ­
s tw o w ą  szko łę  bądź lic e u m  p ie lęg ­
n ia rsk ie .

KW  P Z P R  m gr W l J a n o w s k im , u - 
c z e s tn ic z y l i  w  s p o tk a n iu  a k t y w u  s tu  
d e n c k ie g o  z za s tęp cą  c z ło n k a  K C  
P Z P R . s e k re ta rz e m  K W  P Z P R  w  
S z c z e c in ie  -  J e rz y m  O s t r z y ik ie m  
a tr z y o s o b o w a  d e le n a c ja  b ra ła  a k ­
t y w n y  u d z ia ł  u: X 'Z .je U iz ie  SS P  
O N Z .' k t ó r y  o d b y ł s ię  p o d  k o n ie c  
l is to p a d a  w  K r a k o w ie

IN N Y M  M O M E N T E M  p o tw ie r d z a ­
ją c y m  u a k ty w n ie n ie  K o la  b y ło  z re ­
a l iz o w a n ie  w ie lu  p o c z y n a ń  p ro p a ­
g a n d o w y c h  ( ta b l ic a  in fo r m a c y jn a  na  
W y d z ia le  I n i. -E k o n o m ic z n y m  T ra n s  
p o r tu  PS , n o ta b e n e  je d n a  z n a j ­
c ie k a w s z y c h  u; s k a l i  k r a ju ) ,  w łą ­
cz e n ie  s ię . d o  a k c j i  o d c z y to w e j  i 
s p o tk a ń  w  K lu b ie  s tu d e n c k im  ..K o n  
t r a k t y " ,  w s p ó łp ra c a  z W O P P  K W  
r y .P R  w  z a k re s ie  m a te r ia łó w  d o  od  
c z y tó w . s a li i tp

W  t y m  r o k u  — ś ro d o w is k o  szcze ­
c iń s k ie  b ę d z ie  o rg a n iz a to re m  o g ó l­
n o p o ls k ie g o  s e r  in a r iu m  p n .  „ W sp ó ł 
p ra c a  g o s p o d a rc z a , p o l i ty c z n a  i k u l  
tu ra ln a  P o ls k i ze S k a n d y n a w ią " .  Se 
m in a r iu m ,  w  c z a s ie  k tó re g o  c z ło n ­
k o w ie  S S P  O N Z  w y g ło s z ą  r e fe ra ty ,  
z w ie d z ą  m ia s to , s p o tk a ją  s ię  z a k ­
ty w e m  s tu d e n c k im  S zcze c in a , o d b ę ­
d z ie  s ię  w  m a ju .  A b y  s e m in a r iu m  
s p e łn i ło  p o k ła d a n e  n a d z ie je ,  z a in ic jo  
w a n y  b ę d z ie  c y k l  s p o tk a ń  z d z ie n ­
n ik a r z a m i s z c z e c iń s k im i,  k tó r z y  p rz e  
b y w a l i  w  S z w e c ji,  D a n ii.  F in la n d i i ,  
N o r w e g ii .  W  cza s ie  ty c h  s p o tk a ń  
c z ło n k o w ie  SSP O N Z  p o z n a ją  b l iż e j  
te  k r a je  o ra z  k o n ta k t y  p o ls k o -s k a n  
d y n a w s k ie .

B a rd z o  w ią ż ą c y m  d la  k o la  z a m ie ­
rz e n ie m  je s t  p o z y s k a n ie  n o w y c h  
c z ło n k ó w  w  in n y c h  u c z e ln ia c h  Szcze  
d n a :  P A M . W S N , c z y  P S M . W  ty m  
z a k re s ie  ró w n ie ż  p o c z y n io n o  ju ż  
w s tę p n e  k r o k i .

Z a rz ą d  Ś ro d o w is k o w e g o  K o ła  SSP  
O N Z  w  S z c z e c in ie  p r a c u je  o b e c n ie  
w  n a s tę p u ją c y m  s k ła d z ie :  p rz e w o d ­
n ic z ą c y , s t. a s y s te n t w  P o lite c h n ic e  
S z c z e c iń s k ie j m g r  M o re k  J .  Ż u k o w ­
s k i,  w ic e p rz e w o d n ic z ą c y : E lż b ie ta  
B ie c h o w ia k  —  S ta s iń s k a  ( I I I  r . ) ,  K a  
z im ie rz  W n u k  ( I  r o k ) ,  s e k re ta rz  —  
G ra ż y n a  C h im ia k  ( I I I  r . ) ,  s k a r b n ik  
— T e re sa  B a s z k o  ( I I I  r . )

R O B E R T  L .ID ZK 1

Huta
„Warszawa“ 
l i  stal szlachetna

Serdeczne rodaków rozmowy

B U Ł G A R IA  n a le ży  do k ra jó w  szczodrze o bdarzonych  przez 
p rz y ro d ę , d la te go  też z n a jd u je  się ta m  w ie le  u z d ro w is k  b a l­
neo lo g icznych , k u ro r tó w  k lim a ty c z n y c h  i  m o rs k ic h . W  ró ż ­
n y c h  k ra ń ca ch  k ra ju  w y t ry s k u je  ponad  400 ź ró d e ł m in e ra l­
n ych . W o d y  leczn icze  w ię kszo śc i z n ic h  b y ły  o d k ry te  i  w y k o ­
rz y s ty w a n e  ju ż  w  s ta ro ży tn o śc i i  po d z iś  dz ień  w ie le  z ty c h  
u z d ro w is k  nos i n ie z a ta r te  ś la dy  te j e po k i, p rz e c h o w u ją c  za­
b y tk i  a rc h ite k to n ic z n e  o ch a ra k te rze  leczn iczym , k u ltu ra ln y m  
i  spo łecznym . W ładza  lu d o w a  w zb og a c iła  w ie lo k ro tn ie  tę  zd ro  
w o ln ą  spuściznę  i  o fia ro w a ła  ją  w s z y s tk im  p ra c u ją c y m  w  no ­
w y m  spo łeczeństw ie  s o c ja lis ty c z n y m .

L IC Z B A  Z B U D O W A N Y C H  do 
t e j  p o ry  d o m ó w  w y p o c z y n k o ­
w y c h  i  b a ln e o s a n a to rió w  d la  
sp ó łd z ie lc ó w  w y n o s i ponad 30, 
z lo k a liz o w a n o  je  w  w ię kszych  
u z d ro w is k a c h  b a ln e o log iczn ych

i w  n ie k tó ry c h  k u ro r ta c h  k l i ­
m a ty c z n y c h  i  m o rs k ic h . D yspo ­
n u ją  one p rzesz ło  8 000 łóżek, 
p os iada ją  nowoczesną a p a ra tu ­
rę  m edyczną  i now oczesne za­
plecze. Poza ty m  d la  w y p o c z y ­
w a ją c y c h  s to łu ją c y c h  się w  ty c h  
dom ach i s a na to r iach  za pe w n io  
no  p rzesz ło  6 000 łó żek  \v m ie ­
szka n ia ch  p ry w a tn y c h . P rz y  te j 
baz ie  każdego ro k u  w y p o c z y ­
w a  i  le czy  się ponad 170 000 
osób.

OD L A T  N A  M Ł O C IN A C H , jeszcze w  g ra n ica ch  s to lic y , a le 
ju ż  poza je j  z w a rtą  zabudow ą , wznoszą się k u  n ieb u  k o ­

m in y  H u ty  „W a rs z a w a ” . O d la t  m ó w i s ię : rośn ie  w ie lk a  h u ta . 
I  to  je s t p ra w d a . B o choć k o p a rk i i p ie rw s i b u d o w la ń c y  w k r o ­
c z y li tu  na  p oczą tku  la t  p ięćd z ie s ią tych , to  je d n a !: proces in ­
w e s ty c y jn y  w' h uc ie  n ie  za kończy! się. Co p ew ien  czas odda­
w ane  są do u ż y tk u  now e o d d z ia ły , p la n y  b u d o w y  da lszych  s ię ­
g a ją  na w ie le  la t  nap rzód . N ic  dz iw nego . W a rsza w ska  s ta l po ­
trz e b n a  je s t k ra jo w i.  7  t e j  h u ty  w y c h o d z i b o w ie m  s ta ’ n a j­
w a rto śc iow sza  —  szlache tna .

N A  Z D J Ę C IU : K O N T R O L A  T A Ś M Y  N A  W Y D Z IA L E  W A L ­
C O W N I T A Ś M . (C A F -R o s ia k )

Ryby słodkowodne ze szczecinskielt akwenów

bardzo poszukiwany
P O N A D  re k  te m u  -  1. I .  «8 -  p o w o ła no  w  C H Z  „ R Y B E X "  d z ia ł, 

k tó ry  z a jm u je  się ek sp o rtem  ry b  s ło dk o w o d n y  c ii o ra z  ra k ó w  pocho­
d ząc yc h  z a k w e n ó w  całego k r a ju . W te j c h w ili d z ia ł te n  w s p ó łp ra c u ­
je  ściśle z C e n tra lą  R y b n ą  w  S zc zec in ie , Szczec ińską S p ó łd z ie ln ią  R y ­
b o łó w s tw a  M o rsk ieg o  i Z a le w o w e g o  „ C e r ta “ , Z O  P o lskiego  Z w ią z k u  
W ę d k a rs k ie g o  w  n as zym  m ie śc ie  o raz  s ta ra  się n a w ią za ć  w s p ółp racę  
x d z iw n o w s k ą  „B e lo n ą “ .

S P O T K A N IA  pos łó w  z w y b o rc a m i z a jm u ją  ju ż  od w ie lu  la t  
trw a le  m ie jsce  w  d z ia ła ln o ś c i F ro n tu  Jednośc i N a ro d u  i  s ta ­

ły  się is to tn ą  częścią m e ch an izm u  w s p ó łd z ia ła n ia  w ła d z y  lu d o ­
w e j i  o b y w a te li.  A le  o s ta tn ie  la ta , c z te ry  ła ta  ko ńczą ce j się 
n ie d łu g o  IV  k a d e n c ji S e jm u , p rz y n io s ły  d a lszy  c ie k a w y  ro z w o j 
ty c h  t ra d y c y jn y c h  ju ż  i  w y p ró b o w a n y c h  o g n iw , w ię z i społecz­
n e j naszego u s tro ju .

IL O Ś Ć  P R Z E C H O D Z I...

Z A C Z N IJ M Y  od z ja w is k a  d a jąc e  
go się n a i k o n k re tn ie j w y liczy« '. Od  
1 cze rw c a  1965 r. do ko ń c a  g ru o m a

N A J W IĘ K S Z Ą  ro lę  W eksporc ie
ry b  s ło dk o w o d n yc h  o d g ry w a , o czy ­
w iście , szlac h etn y  w ę g orz . W  ro k u  
u b ie g ły m  z w ód  Szczec ińsk iego  w y  
ek sp o rto w a no  ponad  300,5 ton  te.j 
ry b y . D o s ta w y  „ C e r ty “  w y n io s ły  
o k o ło  220,4 to n , zaś C R  w  Szczeci­
n ie  — b lis k o  180 to n . Je d n ak że  w ię k  
sza część do staw  C e n tra li R y b n e j 
pochodzi z p o ło w ó w  sp ó łd z ie ln i 
„ C e rta “ , k tó ra  w  m y śl p o ro zu m ie ­
n ia  m ię d zy  ty m i d w o m a  Jednostka­
m i p rz e k a z u je  C e n tra li o kre ś lo ne  
p a rt ie  w ę g orza.

„ C e r ta “  posiada w ła sn ą  bazę w  
D ąb iu . T u  k o m p le tu je  się ry bę  
p rzezn a czo n ą n a ek sp o rt.

N a jw ię k s z ą  ilość w ę g orza  z a k u ­
p u je  od nas H o la n d ia , N U F , D a ­
n ia , tro ch ę S zw e c ja  i W ło c h y . W  ro  
k u  b ie żą c y m  „ C e r ta “  z a k ła d a  w y ­
e k s p o rto w a n ie  270 to n  w ę g orza , zaś 
C e n tra la  R y b n a  70 ton.

In n ą  ry b a  s ło dk o w o d n ą , ta k  b a r ­
dzo  p o s zu k iw a n ą  za g ra n ic ą , je s t  
łosoś. N ie s te ty , nasze w o je w ó d z tw o  
n ie  d o starc za je j  w  ogóle n a ek s ­
p o rt. Łosoś w y s y ła n y  za g ran icę  
przez „ K y b e x “  pochodzi z a k w e n ó w  
w o j. gdańskiego . J e d n ak że  z a w a rto  
o statn io  u m o w ę  z „C e lo n ą “  w  D z iw ­
no w ie , k tó ra  m a  sp e c ja lizow ać  się 
W po ło w a ch  w ła śn ie  te j  sz lac h etn e j 
ry b y .

P o w a żn ą  po zyc ję  e k s p o rto w ą  sta­
n o w ią  ró w n ie ż :  sandacz i leszcz. 
O d b io rc a m i sandacza są A u s tr ia  i 

-S zw a jc a r ia , zaś leszcza — R u m u n ia .

O d k i lk u  la t  n o tu je  się w e  F ra n ­
c j i  i N R F  w zm o żo n y  p o p y t na  
s zc zu p ak a . N ie s te ty , k r a jo w i k o n ­
tra h e n c i n ic  dostarc za ją  „ H y b e x o -  
w i“  te j  ry b y . A  szk o d a , b o w ie m  
m ożna b y ło b y  u zys ka ć za szczupa­
k a  w y s o k ą  cenę. (aw a )

czy , o d p o w ia d a ją  na w s zy s tk ie  p y ­
ta n ia .

W ie le  m ie js c a  z a jm u je  te m a ty k a  
m ie js eo w a . A le  n ie  je s t  to  ty lk o  
o gó lna w y m ia n a  pog ląd ó w  czy  zg la -

______ _____  .... .. ss an ie  p o stu la tó w , a le  k o n k re tn e
ro k u  posłow ie  z ło ż y li ponad 44 w ią z a n ie  s p ra w  te re n o w y c h  (a  czę - 

tcs iąc e  w iz y t  sw o im  w y b o rc o m , t j .  sto te re n o w y c h  b o ląc zek ) z p rac ą  
o k . 25 proc. w ię c e j a n iże li w  a n a lo  y ejrr«u, z re la c jo n o w a n y m i p rzez  
g ic zny m  ezasie p o p rzed n ie j k a d e n - p 0,S|a  p ro je k ta m i u s ta w o d a w c zy m i, z 
c j i .  p la n e m  p ra c  k o m is ji itd . ‘ Poseł

C z ło n k o w ie  k lu b u  pose lsk iego w zb ogaca w ię c  n ie  ty lk o  s w o ją  w ie  
P Z P R  m a ją  na sw o im  k o n c ie  o k . 26 ^.¿ą 0  p ro b le m ie , a le  w ra c a  b o g at-
tys . sp o tka ń , posłow.ie Z S L  o k . 10 szy 0  zna jom oś ć  o p in ii spo łeczne j,
fcys, a  posłow ie  SD  o k . 4,5. R eszta n u r tu ją c e  lu d z i w ą tp liw o ś c i, zakres  
-  o k . 4 tys. s p o tka ń  -  s ta no w i do p o stu la tó w  itp . A  w y b o rc y  m a ją  
ro b ek  posłów  b e z p a rty jn y c h . bezp o ś red n ią  m o żliw o ść  k o n fro n ta c ji

sw o ich  s ta n o w is k  i  p o g ląd ó w  z ogól 
w  l A K n f t f 1 n o k ra jo w y m i i  o g ó in o p o lity c zn y m i

. . . w  w y m o g a m i i u w a ru n k o w a n ia m i.
I  tu  w ła ś n ie  je s t m ie js c e  n a zre la  

R Ó W N O C Z E Ś N IE  z tą zw ię ks zo n ą  c jo n o w a n ie  g łę bo k ie j z m ia n y  ja k o ś -  
ilo ś e ią  o b s e rw o w a liś m y , is to tn e  zm ia  c io w e j, o b se rw o w a n e j w  o s ta tn im  
n y  ja k o ś c io w e  w  treś c i i k l im a c ie  © kresie n a s p o tka n iac h  w y b o rc ó w  
s p o tka ń  pose lsk ich . U tr w a li ła  się też  z p o s ła m i. Jest n ią  w y ra ź n y  i zde- 
Ic h  fo rm a , bo  o rg a n izo w a n e  w  c y d o w a n y  w zro s t za in te re s o w a n ia  
o lb rz y m ie j w ię ks zo śc i p rze z  te re n o - p ro b le m a ty k ą  p o lity c zn ą  -  za rów n o  
w e  o g n iw a  F ro n tu  Jednośc i N a ro d u  w e w n ę trz n ą , ja k  i m ię d z y n a ro d o -  
sp o tka n ia  z posłam i ro zp o c zy n a ją c y  w ą . W y p o w ie d z i i p y ta n ia , u w a g i 
m i się w  zasadzie zaw sze od pose ł- i w n io s k i w y b o rc ó w  d o ty czą  w  zna  
skiego sp ra w o zd a n ia . P o s ło w ie  m ó - czn ie  szerszej m ie rz e  n iż  w  la ta c h  
w ią  o p ra c y  S e jm u  w  o s ta tn im  o k re  p o p rzed n ic h  s p ra w  p o lity k i p a r t i i  i 
sie -  i k o n k re tn ie  -  o s w o je j 'w ła s -  w ła d z y  lu d o w e j, p ro b le m ó w  p a tr io -  
n e j p ra c y , n a p le n u m , w  k o m is ja c h  ty z m u , w y c h o w a n ia  i  za a n g ażo w a - 
i  zespo łach  poselskich . N ie  je s t  to  n ia , s y tu a c ji gospodarczej k r a ju  i 
w ię c  sp ra w o zd a n ie  s te reo typ o w e , p o d e jm o w a n y c h  na ty m  polu* k r o -  _ 
ty m  b a rd z ie j, że p o słow ie  ró ż n ic u - k ó w . W zro sło  ró w n ie ż  w  sposób w i 
ją  je  w  zależnośc i od za in te re s o w a ń  d o czn y  za in te res o w an ie  s p ra w a m i 
te re n u  i ś rod o w isk a , w  ja k im  sp o t- m ię d z y n a ro d o w y m i, s y tu a c ją  w  k r a ­
k a n ie  się o d b yw a . T o  sam o d o ty c zy  ja c h  naszego obozu, w o jn ą  w  W ie t -  
d ru g ie j części sp ra w o zd a n ia , w  k tó -  p arn ie , ag re s ją  na B ils k im  W scho- 
re j p o sło w ie  re fe ru ją  p la n y  i za tn ie  d zie , p o lity k ą  N R F  i  in n y c h  pań s tw  
rże n ia  -  w  s k a li ca łego S e jm u , k o -  k a p ita lis ty c z n y c h , 
m is ji, k tó re j poseł je s t cz ło nk ie m ,

Ź ró d ła  tego p rzesun ięc ia  w  h ie -. 
ra rc h ii s p ra w , k tó ry m i w y b o rc y  
p ra g n ą  za in te res o w ać  sw ojego posła, 
są na p ew no  p o d w ó jn e . Ilość s p ra w , 
k tó re  w  s u b ie k ty w n y m  poczuciu  za ­
in te re so w a n eg o  w y m a g a ją  in te rw e n ­
c j i  n a  n a jw y ż s z y m  szczeblu, n ie w ą t­
p liw ie  m a le je  d z ię k i co raz s p ra w ­
n ie js ze j p ra c y  w ła śc iw y ch  o g n iw  
a d m in is tra c ji .

S P O T K A N IA
P R Z E D W Y B O R C Z E

J U Ż  W K R Ó T C E  za m kn iem y  
s ta ty s ty k ę  i  sp ra w ozd a n ia  ze 
sp o tka ń  p o se lsk ich  pos łów  IV  
k a d e n c ji S e jm u . Ic h  m ie jsce  
za jm ą  sp o tk a n ia  z... ka n d y d a ­
ta m i na pos łów .

A le  d o rob ek  p o lity c z n y  dz ie ­
s ią tk ó w  tys ię cy  s p o tk a ń  re p re ­
z e n ta n tó w  p a r la m e n ta rn y c h  lu ­
du  z ic h  m o codaw cam i pozo­
s ta n ie  t rw a ły .  W yraża ć  się on 
będzie  w  u m o c n ie n iu  fu n d a ­
m e n ta ln y c h  w ię z i w ła d z y  lu d o ­
w e j ze społeczeństw em .

T e n  u m o cn io n y  fu n d a m e n t 
tw o rz y ć  będzie  pew n y g ru n t  
p o lityczn e g o  z ro zu m ie n ia  w  to ­
k u  k a m p a n ii, w  k tó rą  n ie d łu g o  
w e jd z ie m y  pod a u s p ic ja m i 
F ro n tu  Jedności N a ro du , w  to ­
k u  k a m p a n ii p rz e d w y b o rc z e j do 
S e jm u  P R L  V  k a d e n c ji.

J A N  W O L S K I

D A L S Z E  M IE J S C E  —  
IN T E R W E N C J E

Z J A W IS K IE M  n ie z m ie rn ie  c h a ra k  
te ry s ty e z n y m , je ś li e h o d z i o  p rze ­
b ie g  s p o tka ń  pose lsk ich , je s t  przesu  
n ię c ie  n a d a lszy  p la n  prostych

in d y w id u a ln y c h  p ra c  danego posła.

G Ł Ó W N Y  N U R T  —
P O L IT Y K A

P O T E M  za c zyn a  się sze ro ka , n i-  
c zy m  n ie  s k rę p o w a n a  d y s k u s ja . J e j zasad z ie  sp ra w  in te rw e n c y jn y c h , k tó  
te m a ty k ę  n a s p o tka n iac h  z re ia c jo n o  ry m i p rzed  la ty  p o słow ie  b y w a li n ie  
w a ć je s t n a j tru d n ie j, bo  ja k  ś w ia d - je d n o k ro tn ie  zarzu c a n i p rz y  k a ż d y m  
czą p ro to k o ły  w  k o m ite ta c h  F J N  i p o ja w ie n iu  się w  te re n ie . C hodzi 
pose lsk ie  sp ra w o zd a n ia , z a in te re s o - n ie  ty tk o  o p rzy s ło w io w e  ju ż  in te r  
w a n ia  w y b o rc ó w  sa n ie z m ie rn ie  sze w e n c je  o n a p ra w ie n ie  m o s tk u  czy  
ro k ie . A  p o sło w ie  m ó w ią  n a s p o tka  in d y w id u a ln e  s p ra w y  m ie s zk a n io -  
n ia ch  w  sposób p ro s ty  i z ro z u m ia ły  w e , a le  i o te re n ow e w n io s k i czy  
o w s zy s tk im , co in te re s u je  s łu c h a - fu nd u s ze.

C ie S c a w o s tfc l 
ze  ś w ia ta
N A J W Y Ż S Z A  S T A W K A

P R Ü F . J O H N  P . R O C H E  d e B ra n ­
déis, je d e n  z n ie lic z n y c h  in te le k tu a ­
lis tó w  w  B ia ły m  D o m u  pod rzą d a m i 
L B J , o trz y m a ł od sw ego w y d a w c y  
125 tys , d o la ró w  za lic zk i za ks ią żk ę  
m a ją c ą  się u k a za ć  w  1971 r. n a  te ­
m a t z m ia n  s tru k tu ra ln y c h  p o lltv k j 
a m e ry k a ń s k ie j pod k ie ru n k ie m  K e n -

n e d y —Johnson. C harles  B o h len , je ­
d en  z  w y b itn ie js zy c h  „ k re m io lo g ó w “  
starszego p o k o le n ia , p o b ił tę s ta w k ę  
— z.a w s p o m n ie n ia  ze sw o ich  spo t­
ka ń  z  p rzy w ó d c a m i ra d z ie c k im i, od 
S ta lin a  do K o sy g in a , febe)

B E Z  W R A Ż E N IA

P O D C Z A S  bytnośc i w L o n d y n ie  
L u d m iła  S a w e lje w a , n ie z ró w n a n a  
N atas za  z  ra d z ie c k ie j w e rs ji f i lm o ­
w e j „ W o jn y  i p o k o ju “ , ja d ła  ob iad  
w  to w a rz y s tw ie  k ró la  n a f ty , P a u la  
G e tty , la t  78. N a  p y ta n ie  d z ie n n ik a ­
rza , ja k  się czu je  s iedząc obok n a j­
bogatszego c z ło w ie k a  ś w ia ta , odpo ­

w ie d z ia ła :  „ N o rm a ln ie . U  nas n ie  
z w ra c a  się u w a g i n a  bog ac tw o “ .

B O G A C T W O  J Ę Z Y K A  
CZY... C IA Ł A ?

D O  B O G A T E G O  ję z y k a  fra n c u s ­
k ie g o  doszedł jeszcze je d e n  p rz y ­
m io tn ik . W  p rz e k ła d z ie  n a  p o lsk i 
m ożna go oddać ja k o  „ lo llo b r ig i-  
d ja ń s k i“ . S a m a g w ia zd a  o b jaś n ia , 
że : „ T a k  o k re ś la  się k ra jo b ra z  p e ­
łe n ... p a g ó rk ó w “ , (ebe)

W IĘ C E J  Ś W IA T Ł A !
Z  K O Ł  dobrze p o in fo rm o w a n y c h  

donoszą, iż  n a jn o w s z y m  k r z y k ie m

m o d y m ę s k ie j m a ją  stać się fo s fo ­
ry z u ją c e  spodnie . N are szc ie  m o żcm v  
się sp o dziew ać, że u lic e  n aszych  
m ia s t b ęd ą le p ie j o ś w ie tlo n e ! (ebe)

N A  Z D R O W IE !

„ B U T E L K A  W H IS K Y , 250 la t , do  
sp rze d a n ia “ . T a k i anons u k a z a ł się  
w  je d n y m  z a m e ry k a ń s k ic h  d z ie n ­
n ik ó w . W łaś c ic ie le m  je s t p rz e m y ­
s ło w ie c  ja p o ń s k i, K a ta g a m i, w  k tó ­
re go  ro d z in ie  b u te lk a  ta  z n a jd u je  się 
od 152 la t . C ena b u te lk i 15 tys . d o ­
la ró w , (ebe)

Z pracy szczecińskich
kół NOT

S P O R O  c e n n e j in ic ja ty w y  spo łe­
c zn e j m a ją  w  s w y m  do ro b ku  in ż y ­
n ie ro w ie  i te c h n ic y  z a tru d n ie n i w  
Szczec ińsk ich  Z a k ła d a c h  C e lu lozo ­
w o -P a p ie rn ic z y c h  w  S k o lw in ie .

D z ia ła ją c e  tu ta j Z a k ła d o w e  K o ło  
S to w a rzy s ze n ia  In ż y n ie ró w  i  T e c h ­
n ik ó w  P rz e m y s łu  P a p iern icze g o  k ie ­
ru je  się w  sw ej p ra c y  zasadą ..n ic  
o nas bez nas“ . W  w y n ik u  po ro zu ­
m ie n ia  zaw a rte g o  z d y re k c ją  obsa­
d a każdego  s ta n o w is k a  techn iczne­
go je s t u p rze d n io  k o n s u lto w an a  z 
zarzą d e m  ko la . D o ty c z y  to  ta k ż e  
w s ze lk ic h  a w an s ów  i zw o ln ie ń  in ­
ż y n ie ró w  i te c h n ik ó w . P ra k ty c z n e  
s k u tk i tego i ob o pó lne  ko rzy śc i są 
oczy w is te . Z a rzą d  k o ła  S l iT P P  dba  
o n a le ży te  sp o ży tk o w a n ie  k w a l i f i ­
k a c ji zaw o d o w y c h  p ra c o w n ik ó w  p io  
nu  in ży n ie ry jn o -te c h n ic zn e g o  i stw a  
rza im  ja k  n a jle p s ze  w a ru n k i p ra ­
cy. N ie  pozo sta je  to  o czyw iście  bez  
w p ły w u  n a w y n ik i p ro d u k c y jn e .

U n o w o c ze ś n ili m a szy nę p a p ie rn i­
czą M P - I ,  a  d la  uczczenia V  Z ja z d u  
P a rt ii o p ra c o w a li koncepc je  te c h n i­
czną m o d e rn iz a c ji m a szy ny  M P -I1 . 
W s p ó łd z ia ła ją  w  ro zw o ju  w y n a la z ­
czości i s łużą pom ocą ra c jo n a liz a ­
to ro m  p o p u la ry z u ją c  w iedzę tec h ­
n ic zną .

P ra c a  s k o lw iń s k ic h  in ż y n ie ró w  1 
te c h n ik ó w  d a w n o  ju ż  p rze k ro c zy ła  
fo rm a ln e  ra m y  s ta tu to w e  S l iT P P  i 
przyn o s i w ie le  is to tn y c h  d la  p rzed ­
s ięb io rs tw a  ko rzy ś c i.

<kk)

W Sandomierzu 
otwarto 

Dom Turysty
S an d o m ie rzo w i p rz y b y ł 

p ra w d z iw ie  k o m fo r to w y  
D om  T u ry s ty  P T T K . O tw a r­
c ie  n as tą p iło  14 bm . G m aeh 
ma zabudow ę p a w ilo n o w ą  i 
za licza  się do  n a jła d n ie j­
szych w' k ra ju .  M a d w ie  
części: tu ry s ty c z n ą  i  tzw . 
h o te low ą. P ie rw sza  może 
pom ieśc ić  66 osób w  poko­
ja c h  w ie loosobow ych , d ru ­
ga — h o te low a  dysponu je  
80 m ie jse a m i w  luksuso ­
w y c h  p oko ja ch  1 lu b  2-oso- 
b ow ych . Dom  posiada ró w ­
n ież re s tau ra c ję , k a w ia rn ię  
i  sa lon b a n k ie to w y  o este­
tyc z n y m  w n ę trz u , z w y ­
s tro je m  m y ś liw s k im . Przed 
b u d y n k ie m  z n a jd u je  się d u ­
ży  p lac  p a rk in g o w y

N a z d ję c iu : w id o k  o gó l­
ny D om u T u ry s ty  w  San­
dom ierzu .

(C A F —W a w rz y n k ie w ic z )

N A  Z D J Ę C IU : S P U S T  S T A L I  W  S T A L O W N I.

(C A F -R o s ia k )

„ B e r l ie t”  to  n a zw a  fran c us k ieg o  
sam o ch o d u  c iężarow ego  o ła d o w n o ­
ś c i W  to n , k tó ry  w  O m s ku  n a d a­
le k ie j  S y b e rii p rzec h o d z i tec hn icz ­
n ą  za p ra w ę  p rz y  6« s topn iach  tn ro - 
■ u . J a k  dotychczas w y w ią z u je  się 
■ n a k o m ic ie , a od tego w ła ś n ie  *a ie -  
* y  z a k u p ie n ie  p rzez  Z S R R  30 ta k ic h  
ko lo s ó w  w e  F ra n c ji.

„U R S U S ”  R O Ś N IE  W  S IL Ę

N a  w zm o c n ie n ie  ty c h  p o p u la rn y c h  
n a k ła d ó w  p rzezn a cza  się w  b ie żąc ej 
p ię c io la tc e  p ra w ie  8 m il ia rd ó w  z ło ­
ty c h . „ U rs u s ”  ro zb u d o w u je  się o 
n o w e  b a le  p ro d u k c y jn e  i  z b ie ra  s i­
ł y  b y  d o trzy m a ć  s ło w a, że w y p ro ­
d u k u je  w  ro k u  p rz y s z ły m  61 ty s ię ­
c y  s z tu k  c ią g n ik ó w .

V O L K S W A G E N  
Z W IĘ K S Z A  P R O D U K C JĘ

Z A K Ł A D Y  S A M O C H O D O W E  
V o lksw ag e n  zam ie rza ją  w  n a j­
b liż s z y c h  la ta c h  znaczn ie  z w ię k  
■zyć swą p ro d u k c ję . M . in . w  
m ie js c o w o ś c i S a lz g it te r  m a być  
z b ud ow an a  now a, szesnasta z 
k o le i fa b ry k a  tego  k o nce rn u . 
P o  o d d a n iu  do u ż y tk u  n o w e j 
fa b r y k i  ko n ce rn  p ro d u k o w a ć  
m a  o k o ło  2,5 m in  sam ochodów  
■ocznie.

(L »k )

N A  Z D J Ę C IU : P U L P IT  S T E R U JĄ C Y  W A L C A R K I W  W A L ­
C O W N I S K E D N IO -D R O B N E J. (C A F -R o s ia k )

OD G A R N K A  D O  S H L -K I

Ż y c io ry s  K ie le c k ic h  Z a k ła d ó w  W y  
•o b ó w  M e ta lo w y c h , k tó re  w  ty m  
r o k u  św ięcą ju b ile u s z  50 -iec ia is t­
n ie n ia , n ie  je s t b a n a ln y . C zy w ie c ie  
o d  czego zac zyn a ły ?  O d p ro za icz ­
n y c h  g a rn k ó w  i p a te ln i, K tó re  z 
k o le i zd ra d z iły  d ia ... b ia ie j b ro n i, a  
i ę  n a s tę p n ie  d la  k u c h n i p o lo w y c h . 
Iksłś są dostaw cą p ra le k , m o to c y k li 
I  części sam o ch o d o w y ch , S łow em  
naarsz z duchem  czasu...

Z  N O G Ą  N A  G A Z IE ...

...1 to  k to  w ie  czy n ie  dosłow nie . 
O to  Jak tw ie rd z ą  sp e cja liśc i a m e ry ­
k a ń s c y , ju ż  n a jw y ż e j za k i lk a  la t 
g a i  z ie m n y  w  postac i c ie k łe j zastą- 
p l  tra d y c y jn e  p a liw a  sa m ochodow e. 
Je st „zd ro w s zy ”  i tań szy . W  sp a li­
n a c h  gazo w y ch  m n ie j z b ie ra  się 
•z k o d lłw y c h  zan ieczyszczeń, a u - 
d lz ła l t le n k u  w ę g la  spada o 9« p ro c .!  
W  kosztach  e k s p lo a ta c ji k s z ta łtu je  
aśę znac zn ie  n iż e j n iż  b en zy n a .

^ B E R L IE T ”  J E Ź D Z I
PRZY M IN U S  60 S T O P N IA C H

W ie le  z s a n a to r ió w  ja k  sana­
to r ia  w  H is a r, W e lin g ra d z ie , 
H a s k o w s k im  k ą p ie lis k u  m in e ­
ra ln y m , w  K ju s z e n d ilu  i in ­
n ych  m ie jsco w o śc ia ch  są ściśle 
p ro fi lo w a n e  pod w zg lędem  m e ­
d yczn ym  i pos ia d a ją  ponad to  
doskona łe  w a ru n k i do p ra c y ' 
n a u k o w e j d la  b u łg a rs k ic h  p ra ­
c o w n ik ó w  n a u kow ych .

W  b u d o w ie  z n a jd u ją  s ię  obec 
n ie  b a ln e o s a n a to riu m  w  B a n k ja  
k o lo  S o f i i  z 550 łó ż k a m i, k tó re  
ukończone będzie  w  końcu  te ­
go ro k u , b a ln e o s a n a to riu m  w  
W yrszec  z 440 łó ż k a m i, k tó re  
o tw a r te  zostan ie  w  p ie rw s z y m  
p ó łro czu  b r. o raz  ba ln e osa n a to ­
r iu m  w  N a re czeń sk im  k ą p ie li­
sku  m in e ra ln y m  z 400 łó ż k a m i.

Do 1973 r .  ro zpoczn ie  s ię  b u ­
dow ę b a ln e o s a n a to riu m  d la  450 
osób w  M o m in  P ro cho d  i in ­
nego — ró w n ie ż  d la  te j sam ej 
l ic z b y  k u ra c ju s z y  —  w  Szable. 
O ba te  „d o m y  z d ro w ia ”  u m o ż­
l iw ią  leczen ie  k o m p le k s o w e  wo 
dą m o rską , m in e ra ln ą  i k ą p ie -

N IE  JE S T  TO  p o jęc ie  je d n o ­
znaczne. G a tu n k ó w  s ta li sz la ­
ch e tn e j je s t w ie le . W  w a rsza w ­
s k ie j h uc ie  p ro d u k u je  się 300 
ro d z a jó w  s ta l i:  n ie rd ze w n e , ża­
ro o dp o rne , kw asoodpo rne , w y ­
ją tk o w o  tw a rd e  i z w ie lo m a  je ­
szcze w ła śc iw o śc ia m i. W  hucie  
p o w s ta je  n ic  ty lk o  sama s ta l, 
a le je s t tu  p rz e ra b ia n a  na w ie -  
le  p ro d u k tó w  i  p ó łfa b ry k a tó w . 
O d począ tku  is tn ie n ia  h u ty  w y ­
p ro d u k o w a n o  tu  p ra w ie  3 m in  
ton  w y ro b ó w  w a lc o w a n y c h , 
p ra w ie  2,5 tys . to n  w y ro b ó w

c ią g n io n ych , ty le  samo w y ro ­
b ów  k u ty c h , poza ty m  w ie le  
to n  taśm y z im n o w a lc o w a n e j, 
o d le w ó w  itp .

Szczególnie  p o m y ś ln y  d la  
w a rs z a w s k ic h  h u tn ik ó w 7 fo;.7ł  u - 
b ie g ły  ro k .

P la n  zesz łoroczny p rze k roczo ­
no o 5 p roc ., d z ię k i czem u k r a j  
o trz y m a ł b lis k o  14 tys. ton  s ta ­
l i .  ok. 45 tys . ton  w y ro b ó w  
w a lcow 7a nych  o raz znaczne i lo ­
ści w y ro b ó w  k u ty c h , c ią g n io ­
n ych, a także  o d le w ó w  s ta liw 7- 
n ych  i ie l iw 7nych.

Ź ró d łe m  ty c h  os iągn ięć b y ła  
a k ty w n o ś ć  i  zaangażow anie  za­
ło g i w y ra żo n e  ze szczególną s i­
łą  w  re a liz a c ji czynu  z ja zdo w e ­
go w a rto ś c i p rzeszło  238 m in  zł.

( le h )

Ryszard Liskowacki

(6 )

O k o p a li się tu , n aw e t k ilk a  p ry m ity w n y c h  sch ro nó w  I b u n k ­
ró w  z d o ła li w yb ud o w a ć, a le  uc iekać m u s ie li p rę d z iu tko , bo 
naw7et h e łm y , k a ra b in y  i a m u n ic ję  z o s ta w ili na s łonecznych 
po lanach.

W  je d n y m  z b u n k ró w : p o ru c z n ik  M a lec , m io d y  podporucz­
n ik ,  podchorąży i  s ie rżan t. P o d p o ru czn ik  trz y m a  w  rę ku  
ks iążeczkę  żo łdu  w yrzuco ną , czy zgub ioną  przez jak iegoś  
H e rm a n a  F ren tza .

—  O, tu ta j m acie  „d z ie s ię c io ro  p rzyka zań ”  —  m ó w i pod­
p o ru c z n ik  p okazu jąc  p rze do s ta tn ią  s tronę  ks iążeczk i. C zyta  
po n iem ie cku  i  n a tych m ia s t tłu m a czy . —  P rzyka zan ie  p ie rw ­
sze: „W  w a lce  o zw yc ię s tw o  ż o łn ie rz  n ie m ie c k i będzie p rze­
s trzega ł zasad ryce rsk iego  sposobu p ro w ad ze n ia  w o jn y . 
O k ru c ie ń s tw a  i bezm yślne niszczenie , są p o n iż e j jego  god­
nośc i” . A lb o , p os łucha jc ie  p rzyka zan ia  trzec iego : „N ig d y  n ie  
zab ijać  n ie p rz y ja c ie la , k tó ry  się podda ł, a n i n aw e t p a r ty z a n ­
tó w  i szpiegów...”  I  m acie  c z w a rte : „N ie  będzie m a ltre to w a ć , 
a n i zn iew ażać je ń có w  w o je nn ych ...”

— P rzestań —  d e n e rw u je  się p o ru c z n ik  M a lee  —  n iech  Ich  
k re w  za le je  razem  z tą  ryce rskośc ią .

W chodzi p lu to n o w y . W ypręża  się p rzep isow o, s tuka  obea-

—  M eldu ję  się zgodnie z poleceniem, obyw atelu porucz­
niku...

—  Dobra, siadaj... a gdzie Sulik?
Dzięcioł wzrusza ram ionam i.
—  M elduję, że nie w iem . Przecież m ia ł tu być. M alee sia­

da obok plutonowego:
—  No i eo, Dzięcioł, trochę ci przeszło?
—  M eldu ję, że ani trochę. On m nie tak  urządzi! przy  

żołnierzach. Nogam i się n a kry łem , obyw atelu  poruczniku...
— Sam widzisz, stary żołnierz ten Sulik , a szarpie się ja k  

za przepłoszeniem  gówniarz.
— M eldu ję, że jeszcze gorzej, obyw atelu poruczniku.
— Masz rację. I  co ty  m i radzisz zrobić?
— Co ja  m am radzić? Spraw iedliw ości chcę. N iby  nie  

w iele. Rąbną nam  Niem cy S ulika i będziesz m ia ł sprawie­
dliwość.

— Niem cy to jest eo innego. Ja swojego honoru będę bro­
n ił.

— Słusznie... może jednak poczekamy z  tą  historią.
— Raport napiszę.
— Będziesz m iał czas?
— N ie daruję.
— A  ty myślisz, że ja  m u daruję? Ech, w y  w o jak i. Dwóch  

starych byków  bierze się za łby...
— Za  pozwoleniem , to on m nie Widąl, obyw atelu porucz­

n iku . V
— Dobra, zrozum iałem . Będę o tym  pam iętał.
— Bo ten cały S ulik. M ia łem  przypom nieć, nosi polski 

m undur.
— A  rzeczywiście...
— A  m undur to jest m undur, za pozwoleniem...
Porucznik podchodzi blisko do plutonowego. Patrzą sobie

prosto w  oczy.
— Ty  m i tu nie rób w ykładów  o rycerskości.
— Zrozum iałem , obyw atelu poruczniku, a le  m ój honorM
— Zostaw to mnie...
— N ie  zostawię...
— Odmaszcrować, plutonowy... I  zaraz do sierżanta:
— Sprow7adź m i tu Sulika. I  niech ich jasna krew  za le je^  

Z na leźli sobie czas na porachunki.
S ierżant znalazł S ulika leżącego spokojnie na tra w ie  K a ­

p ra l wysłuchał bez zm rużenia pow iek ostrej reprym endy K u ­
sego. Był chyba nawet trochę zdziw iony tym  całym  zajściem. 
Ten spokój i  to zdziw ienie nie opuściło go w  momencie, 
kiedy m eldow ał się porucznikowi.

M alec zaczął spokojnie. Chyba m u się udzie lił spokój ka­
p ra la :

— M ia łem  się zam eldować
— T a k  jest...
— W ięc dlaczego trzeba po ciebie posyłać?
Milczenie.
— Słuchaj... podałem clę do odznaczenia. I  wszyscy •  tym  

w iedzą, a ty m i wycinasz raptem  taką historię.
— Niczego złego nie zrobiłem .
— Znam y się pięć lat, to chyba wystarczy, aby pobawić

się w  szczerość.
— Możem y się pobawić.
— Zmęczony jesteś, a nie ci pomóc nie mogę. U rlopu  te­

raz nic dostaniesz. To nie czas na urlopy.
— N ic jestem zmęczony. Po co m i urlop.
— A  ja k  myślisz załatw ić tę sprawę z  Dzięciołem?'
— Niech on za ła tw ia. Ja zrobiłem  swoje.
— Uderzyłeś Niem kę?
— Chciałem , ale coś m nie powstrzym ało. W alnąłem  ty lko  

w  kubek.
— I  w  Dzięcioła.
— T y lk o  pchnąłem.
— P rz y  żo łn ierzach ...
— M usia łem ... zrozum  m n ie  cz ło w ie ku^ .
— O n się o dg raża ł p ro k u ra to re m .
— To  jego  sp raw a. Ja sw o je  z ro b iłe m .
— A  w iesz czym  to  pachnie?  T o  n ie  koszary, jesteśm y na 

fro n c ie .
— Co m i tam ... K a p ra l S u lik  n ic  w ię c e j n ic  pow ie . Będzie  

m ilc z a ł,  chociaż p o ru c z n ik  p ro w o k u je  go do da lsze j ro zm o w y .

(C iąg  da lszy  nas tąp i)
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Po n ie dz ie ln ym  zw yc ię s tw ie  nad G K S

Siatkarze Pogoni na 5 miejscu
Pierw sza seria rundy  rew anżow ej m istrzostw  ekstraklasy  

w  siatków ce mężczyzn, zakończyła się d la  Pogoni w yn ik iem  
rem isow ym . Po dobrym  p ią tkow ym  meczu z w icem istrzem  
Polski, H u tn ik iem , rów nież w  niedzie lę  szczecinianie w alczy li 
bardzo dzieln ie . W  pojedynku z k atow ick im  G órn ik iem  stro­
ną  nadającą ton grze by ł ju ż , ku  w ie lk ie j radości k ib iców , 
zespół portow ców . Pogoń w yg ra ła  spotkanie 3:0 (15:8, 15:7, 
15:11).

S Z C Z E C IN IA N IE  z g u b ili w re ­
szcie d eb iu ta n c k ą  tre m ę  i  u w ie  
r z y l i  w e w ła sn e  s i ły ł  D z ię k i te -

(15:8, 15:7, 15:7), C h e łm ie c  W a ł­
b rzy c h  -  L Ż S  M azo w s ze  3:1 (15:11, 
10:15, 15:9, 15:10).

Młodzi waterpoliści 
Arkonii w finale

W  N IE D Z IE L Ę  w  G o rz o w ie  za k o ń ­
czy ły  się ro z g ry w k i e lim in a c y jn e  
s p o tka ń  w  p iłce w o d n e j d ru ż y n  m io  
d zie żo w y c h  o P u c h a r  P Z P . W  p u n k  
ta c ji  o g ó lnej p ie rw s ze  m ie js ce  z a ją ł 
zespół g o spodarzy -  6 p k t . przed  
A rk o n ią  -  4 p k t ., N e p tu n e m  -  2 
p k t .  i  Ś ląs k ie m  W ro c ła w  -  0 p k t. 
D o  p u li f in a ło w e j z g ru p y  g o rzo w ­
s k ie j z a k w a lif ik o w a ły  się d w ie  d ru ­
ż y n y :  S tilo n  i  A rk o n ia .

S tilo n  b y ł n a jle p s zy m  zespołem  
tu rn ie ju  i w y g ra ł w s zy s tk ie  m ecze. 
A rk o n ia  poniosła p o ra ż k ę  ty lk o  ze 
S tilo n e m  6:13, w y g ra ła  n a to m ia s t z 
N e p tu n e m  17:6 i Ś lą s k ie m  14:0. N ep  
tu n  u le g ł S tilo n o w i 4:18 o raz  w y ­
g ra ł ze Ś ląs k ie m  9:8.

O b ro ń ca  ty tu łu  m is trza  P o ls k i ju ­
n io ró w , S G K S  A rk o n ia , w  ty m  ro ­
k u  g ra  ju ż  w  n o w y m  s k ła d z ie . T r e ­
n e r  M . K n au sz  u w a ża , że je g o  ze­
sp ó ł pod k o n ie c  ro k u  n a d a l bedzie

fa g ry w a ł czo łow ą  ro lę  w  p o lsk ie j 
iłc e  w o d n e j, (r)

W trójmeczu pływackim

Gorzów pokonał
Szczecin i Stargard

N A  P Ł Y W A L N I k r y t e j  w  S ta r­
g a rd z ie  o d b y ł się w  n ie d z ie lę  t r ó j-  
m ecz p ły w a c k i m ło d z ik ó w  m ię d zy  
re p re z e n ta c ja m i m ia s t : G o rzo w a , 
S zczec ina i S ta rg a rd u . Z a w o d y  za ­
k o ń c z y ły  się  n ie sp o d z iew an ie  sukee  
sem  m ło d y ch  p ły w a k ó w  z G o rzo w a , 
k tó rz y  z a ję li p ie rw sze  m ie js ce  zdo ­
b y w a ją c  127 p k t . N a  d ru g ie j po zy ­
c j i  up las o w a ł się S zczecin  — 122 p k t. 
3) S ta rg a rd  -  79 p k t.

Z a w o d y  s ta ły  n a  p rze c ię tn y m  po­
zio m ie . A  oto n a jc ie k a w s ze  re z u l­
ta ty :  d z ie w czę ta  -  400 m  st. d o w . -  
W ą s ik  (Szczecin) — 5:33,4, 100 m  st. 
k la s . N o w a k  (G o rzó w ) i G . T y m a -  
s z u k  (S ta rg a rd ) -  1:22.6, 100 m  st. 
g rzb . H o w o rs k a  (Szcz.) — 1 :18,8.

W śród  ch łop c ó w  n a jle p s zy  re z u l­
ta t  u zy s k a ł s zc zec in ia n in  J u rd y g a , 
k tó r y  d ys ta n s 100 m  p rz e p ły n ą ł sty  
le m  g rżb . w  1 :10.6. (r)

A . S z o ło m ic k i w y s ta w ił do  g ry  ■ 
8 z a w o d n ik ó w . W szyscy w a lc z y  
l i  a m b itn ie  z d u ż y m  pośw ięce ­
n iom  i  b ardzo  o fia rn ie . N a jb a r ­
d z ie j p o d o b a ł nam  s ię  M a tu -  
s ia k , k tó r y  w y ró ż n ia ł s ię  s k u ­
teczn ym  a ta k ie m  i  d o b rą  g rą  w  
p o lu . N a d ru g im  m ie js c u  s k la ­
s y f ik o w a lib y ś m y  P ró c h n ic k ie -  
go. C ie n iu c h  m ia ł s łabszy dzień, 
choć ta k ż e  w ie lo k ro tn ie  b y ł o- 
k la s k iw a n y .

G ó rn ik  za p re ze n to w a ł s ię  ja ­
k o  zespół o p rz e c ię tn y m  p o z io ­
m ie  w y s z k o le n ia  sportow ego . 
K a to w ic z a n ie  sw ą g rę  o p ie ra ją  
p rzede  w s z y s tk im  na o l im p i j ­
cz y k u  S iw k u , k tó r y  je s t k a p i­
tan e m  d ru ż y n y  i  je j  g łó w n y m  
s tra te g ie m . P o  dw óch  setach 
i  te n  ś w ie tn y  z a w o d n ik  o p a d ł 
ju ż  z s i ł  —  Pogoń m o g ła  w ię c  
zakończyć zw y c ię s k ą  w a lk ę  w  
trze ch  setach.

T a k  w ię c  w  p ie rw s z e j s e r ii 
s p o tk a ń  I I  ru n d y  szczec in ian ie  
z d o b y li cenny  p u n k t. W  c h w il i  
obecne j Pogoń m a  ju ż  6 p k t.  i  
a w an so w a ła  z 7 na  5 m ie jsce . 
W  I I  s e r ii s p o tk a ń  p o r to w c y  
zm ie rzą  się  w  M ie lc u  ze S ta lą  
i  w  O ls z ty n ie  z A Z S . Będą to  
w ię c  p o je d y n k i o u trz y m a n ie  
zd o b y ty c h  p o z y c ji. W  d n ia c h  7 
i  9 m a rca  p o n o w n ie  zobaczym y 
p o r to w c ó w  w  Szczecin ie  w  m e ­
czach z c z o ło w y m i d ru ż y n a m i 
P o ls k i ze spo ła m i s to łe czn ym i: 
A Z S  i  L eg ią .

O to  k o m p le t n ie d z ie ln y c h  w y n i­
k ó w  : A Z S  W a rs za w a  -  S ta l M ie ­
lec 3:0 (17:15, 15:6, 15:4), L e g ia  W a r ­
sza w a -  A Z S  O ls z ty n  3:0 (15:9, 15:9. 
15:12), A Z S  G d a ń s k  -  H u tn ik  N o ­
w a  H u ta  2:3 (15:13, 13:15, 7:15, 15:5, 
11:15), P ogoń Szczec in  — G K S  K a ­
to w ic e  3:0 (15:8, 15:7, 15:11), G w a r ­
d ia  W ro c ła w  — A n ila n a  Ł ó d ź  3:0

1. L e g ia  W a rs za w a 12:1 38:7
2. H u tn ik  N o w a  H u ta 11:2 36:16
3. A Z S  W ars zaw a 10:3 32:11
4. A n ila n a  Ł ódź 7:6 26:29
5. Pogoń S zczecin 6:7 20:27
6. A Z S  O ls z ty n 6:7 24:27
7. G w a rd ia  W ro c ła w 6:7 23:24
8. S ta l M ie le c 5:8 21:28
9. C h e łm ie c  W a łb rz y c h 4:9 18:32

10. A Z S  G d a ńs k- 4:9 20:32
11. L Z S  M azo w s ze 4:9 21:34
12. G K S  K a to w ic e 3:10 20:32

Mgr Zb. Wiśniewski 
ponownie prezesem OZLA

W  praw dziw ie  roboczej i tw órczej atmosferze obradował węzo 
ra j w  Szczecinie sejm ik działaczy le k k ie j a tletyk i. W alne zgro­
madzenie O Z L A  było bardzo dobrze przygotowane. Ustępujący  
zarząd już na kilkanaście dni przed term inem  zgromadzenia 
dostarczy! klubom  i działaczom obszerny m ateria ł obrazujący 
dorobek szczecińskiej le k k ie j a tle tyk i oraz pokazujący je j słabe 
punkty.
Z A R Z Ą D  p rz e d s ta w ił także

de legatom  szereg w n io s k ó w  
z m ie rza ją cych  do podnies ien ia  
poz iom u  naszej le k k ie j a tle ty k i.  
W p ro w a dze n ie  do d y s k u s ji, w y  
głoszone przez prezesa S O Z LA , 
m g r W iśn iew sk iego , ko n ce n tro ­
w a ło  . uw agę d z ia łaczy  na 
n a jis to tn ie js z y c h  p rob lem ach, 
u w z g lę d n ia ło  także  p o s tu la ty  za 
w a rte  w  p ro g ra m ie  „p o p ra w y  
p o ls k ie j le k k ie j a t le ty k i”  opraco 
w a n y m  przez P Z L A .

Pow yższe op raco w a n ia  oraz 
sp ra w ozd a n ie  K o m is ji R e w iz y j 
n e j s ta n o w iły  podstaw ę do bar 
dzo boga te j i  rzeczow ej d ysku ­
s ji.  K o m is ja  R e w iz y jn a  ze rw a­
ła  b ow iem  z dotychczas obow ią  
żu ją c y m  schem atem  i w  spo­
sób rze czo w y  o cen iła  dz ia ła ln o ść  
w ła d z  O Z L A . Na zakończenie  
o b rad  p o d ję to  u chw a łę , k tó ra  
m . in . w y tycza  k ie ru n k i p ra cy  
na n a jb liższe  la ta.

N ie d z ie lne  zgrom adzenie  w y ­
b ra ło  także  now e  w ładze . N a 
czele 17-osobowego zarządu s ta ­
n ą ł p on ow n ie  m g r Zb. W iś n ie w  
sk i. D e lega tam i na zjazd  P Z L A  
zo s ta li: Je rzy  C ieśla , M . Im ie l­
s k i, Zb. W iś n ie w s k i.

W  tra k c ie  o brad  p rz e d s ta w i­
c ie l P Z L A  p łk .  E d w a rd  Ł och o - 
w ic z  w rę c z y ł n a jb a rd z ie j zasłu 
żo nym  dz ia łaczom , sędziom , i 
tre n e ro m  z ło te  i  s re b rn e  odzna­
k i nadane przez zarząd  P Z L A .

O  Puchar „K u rie ra  Szczecińskiego”

A-klasowy Chemik
kandydatem  da finału

W  bardzo c iężkich w arunkach  terenowych, na .rozm okłych  
boiskach odbyły się w  niedzielę spotkania o Puchar „ K u rie ­
ra  Szczecińskiego” w  piłce nożnej. Podobnie ja k  w  pierw szej 
serii rów nież i  w czoraj zanotow aliśm y k ilk a  niespodzianek.

Wiarus na czele
r o z g r y w e k

o nagrodę 0ZPR
W C Z O R A J  o d b y ła  się w  szczeciń­

s k ie j h a li s p o rto w e j k o le jn a  seria  
s p o tk a ń  p iłk i  rę czn ej m ężczyzn  o 
p u c h a r p rezesa O Z P R . U zys ka n o  na  
stę pu jąc e  w y n ik i : Pogoń  I I  — W ia ­
rus 16:33, In a  G o le n ió w  — Z n ic z  
S ta rg a rd  23:29, A Z S  -  Łącznościo­
w ie c  23:19 i P ogoń I  — O gn iw o  
28:14. A k tu a ln ie  n a  czele ta b e li roz­
g ry w e k  p u c h a ro w y c h  z n a jd u ją  się 
p iłk a rz e  W ia ru s a  p rzed  Pogon ią  I ,  
O g n iw e m , P o g o n ią  I I ,  A Z S . In ą . 
Z n ic zę m  i  Łąc zn o śc io w ce m .

P o n a d to  in fo rm u je m y , że sobotni 
p o je d y n e k  p o m ię d zy  Pogon ią  I  a 
s ta rg a rd z k im  Z n ic ze m , zakończy  
się zw y c ię s tw e m  p o rto w c ó w  30:18 
a n ie  ja k  b łę d n ie  p o d a liś m y  Z n i­
cza. Z a  p o m y łk ę  p o w s ta łą  n ic  z na 
szej w in y  p rze p ra s za m y  zain tereso  
w a n y c h  i  n as zyc h  C zy te ln ik ó w , (g

KOSZYKÓWKA

K O L E J N E  Z W Y C IĘ S T W A  
C Z A R N Y C H

D W A  k o le jn e  z w y c ię s tw a  p rzy w io  
z ły  z w y p ra w y  do G ru d z ią d za  i B yd  
goszczy k o s z y k a rk i szczecińskich  
C za rn y c h  — lid e r  l ig i m ię d zy w o je ­
w ó d z k ie j. W  sobotę szc zec in ianki 
z m ie rz y ły  się w  G ru d z ią d zu  z m ie j­
sc o w y m  R u ch em , z w y c ię ża ją c  54:36 
(24:17). N a jw ię c e j p u n k tó w  d la  n a ­
szego zespołu  u zy s k a ła  w  ty m  po ­
je d y n k u  S p ic k e r  -  17. W  n ie dz ie le  
n a to m ia s t szc ze c in ia n k i w a lc z y ły  w  
B yd g o szc zy  z A s to r ią , p o k o n u ją c  ją  
78:55 (30:32). N a jw ię c e j p u n k tó w  d la  
C z a rn y c h  z d o b y ły :  S p ic k e r -  23. 
B a k a la rc z y k  — 21 i  D . O s tro w sk a  — 
19. ( ja -g r )TU TOTO

P . P . T o ta liz a to r  S p o rto w y  z a w ia ­
d a m ia , że w  T o to -L o tk u  z d n ia  23.
I I .  1969 r. w y lo so w a n o  n as tę p u jąc e  
n u m e ry :  1, 3, 11, 15, 42, 46, dod . 12.

W y lo s o w a n a  b a n d e ro la  1454.
W  nas tę p n ą  n ie d z ie lę , 2 m a rc a  br. 

odbędą się p o d w ó jn e  z a k ła d y  o lim ­
p ijs k ie , z k tó ry c h  dochód  id z ie  ha  
fu n d u s z  o lim p i js k i. I  lo s ow an ie  T o ­
to -L o tk a  o d b ędzie  się  w  Ł o d z i, w  
W a rs za w ie  zaś od b ęd ą się  t r z y  lo ­
sow an ia  : T o to -L o tk a  o lim p ijs k ie g o , 
d o d a tk o w e  4 c y f r y  z 49 i d o d a tk o ­
w e  lo s ow an ie  4 c y f r  n a k o ń c ó w k ę  
b a n d e ro li.

P . P . T o ta liz a to r  S p o rto w y  k o m u ­
n ik u je , że o d w o ła no  w  W ie lk ie j B ry  
ta n ii 9 m e c zó w  o d b ję ty c h  z a k ła d a ­
m i p iłk a rs k im i w  d n iu  22. I I .  69 r. .

W obec tego w n ie s io n e  o p ła ty  za i liś m y  w  n ie d z ie ln y m  „ K u r ie rz e “  -  
z a k ła d y  będą zw ra c a n e  w  te rm in a c h  : A Z S  p o k o n a ł w  sobotę  O K S . K o szy  
p rze w id z ia n y c h  d la  w y p ła ty  w y g ra -  k a r k i M K S  n a to m ia s t u le g ły  w  so- 
n y c h . ' b o tę  Ł ącznośc i 38:84 (13:32). (g)

A Z S  I  M K S  P R Z E G R Y W A J Ą  
Z  O L S Z T Y N IA N K A M I

W  R O Z E G R A N Y C H  w c z o ra j w  sa­
l i  LO -2  k o le jn y c h  sp o tk a n ia c h  o m i 
strzo s tw o  l ig i m ię d zy w o je w ó d zk ie j 
w  ko s zy k ó w c e  k o b ie t  d ru ż y n y  szeze 
c iń s k ie  -  A Z S  i M K S  z m ie rz y ły  się 
2 zes p o łam i o ls z ty ń s k im i -  Ł ączno ­
ścią i  O K S . O b ie  nasze d ru ż y n y  do  
z n a ły  w  ty c h  p o je d y n k a c h  porażek. 
A k a d e m ic z k i u le g ły  Łączności 44:63 
(20:32). N a jw ię c e j p u n k tó w  d la  zw y  
cięskiego  zespołu  z d o b y ły :  S a w ic ka , 
i  Ł o p u c ew icz  — 15. D la  A Z S  -  C e- 
c e rk o  -  27. M K S  n a to m ia s t p rzeg ra ł 
z O K S  26:59 (12:27). J a k  in fo rm o w a

O  wejście do ll ligi bokserskie j

Pogoń -  Górnik Konin 12:8
W  K O L E J N Y M  s p o tk a n iu , z  c y -  N o w ic k im , w  le k k ie j B e d n a rc zy k  z w y  

k lu  ro z g ry w e k  o  w e jś c ie ' do I I  l i -  c ię ż y ł W o jd ę , a w  le kk o p ó łś re d n ie j 
gi b o k s e rs k ie j, p ię śc ia rze  s zc zec in - S o b a ńs k i p o k o n a ł N o lb e rta . P o jedy- 
sk ie j Pogon i z m ie rz y l i się w c z o ra j n e k  w  w a d ze  p ó łś red n ie j pom iędzy  
z  zespo łem  k o n iń s k ie g o  G ó rn ik a . W a lk o w ia k ie m  i K ru k ie m  p rzyn iós  
M ecz z a k o ń c zy ł się  zw y c ię s tw e m  zw y c ię s tw o  s z c ze c in ia k o w i. W  wadr.c 
naszej d z ie s ią tk i w  sto su n k u  12:8. le k lc o śre d n ie j D ą b ro w s k i przegra-;

A  o to  ro zs trzy g n ię c ia  p oszczegó l- z IC ośką, a  w  ś re d n ie j L e h r poko  
n yc h  w a lk , n a  p ie rw s z y m  m ie js cu  n a ł J ę d rz e ja k a . W  p ó łc ię żk ie j m ło  
gosp o d arze : w  w a d ze  m u sze j K a -  d y  S ze w c zy k  o d n ió s ł zw y c ię s tw ' 
c zo rk ie w ic z  p o k o n a ł G ra b a rk a , w  nad Z io rn ie w ic z e m , a  W o jn e c k i w  
ko g u c ie j S ta h l u le g ł Z b y s z e w s k ie -  c ię ż k ie j p o k o n a n y  z o s ta ł p rzez S te -  

T A R  * m.u, w  p ió rk o w e j K u p ie c  p rz e g ra ł z  fa ń s k ie g o , ( ja -g r )

M is trz  je s ie n i w  k la s ie  A , 
p o lic k i C h e m ik , o d n ió s ł w czo­
ra j d ru g ie  z w y c ię s tw o  p o k o n u ­
ją c  zespół l ig i  o k rę g o w e j, P io ­
n ie ra  S zczecin, 1:0 (0:0). P ie rw ­
sza p o ło w a  s p o tk a n ia  m ia ła  
p rze b ie g  w y ró w n a n y . Po zm ia ­
n ie  s tro n  n ieznaczną  p rzew agę 
u z y s k a li gospodarze. W  60 m in . 
C h e m ik  m ia ł o kaz ję  uzyskać 
p ro w a d ze n ie , T . Ł a w ic k i n ie  
w y k o rz y s ta ł je d n a k  rz u tu  k a r ­
nego. D o p ie ro  na 3 m in .  p rzed 
zakończen iem  sp o tk a n ia  W ią -  
cek z d o b y ł b ra m k ę .

T a k  w ię c  na czele ta b e li g ru ­
p y  I  z n a jd u je  s ię  C h e m ik  P o l i­
ce, k tó r y  je s t n a jp o w a ż n ie j­
szym k a n d y d a te m  do f in a łu .

O B R O Ń C A  p u c h a r u
R E M IS U JE

U B IE G Ł O R O C Z N Y  zd ob vw cr 
p u c h a ru , re z e rw y  I - l ig o w e j P o ­
g on i, p rz e b y w a ł w  n ie d z ie lę  w  
P y rzyca ch . S p o tk a n ie  S o kó ł —  
Pogoń zakoń czy ło  się n iesp o ­
d z iew an ie  w y n ik ie m  re m is o ­
w y m  4:4 (1:3). N a  s p o tk a n ie  to  
n ie  p rz y b y ł w yzn aczo n y  przez 
O Z P N  sędzia, m ecz p ro w a d z ił 
w ię c  t re n e r  Soko ła .

D ru g i re m is  u zy s k a n o  w  S ta rg a r­
d z ie  w  m e czu  B łę k itn i — In a  1:1 
(1:1).

W  G ry f in ie  P o lo n ia  p o k o n a ła  S ta l 
L ip ia n y  3:1 (0 :1), a  w  M y ś lib o rzu  
O s a d n ik  u le g ł zes p o ło w i z D ęb n a  
1:6 (0 :1). P o  ty m  z w y c ię s tw ie  D ąb  
o b ją ł p ro w a d ze n ie  w  s w o je j g ru p ie .

W  ty m  tyg o d n iu  p o w in n y  się od ­
b y ć  za leg łe  m e cze z p o p rzed n ie j 
n ie d z ie li . N a to m ia s t w  d n iu  2 m a r­
ca  odbędą się o s ta tn ie  s p o tk a n ia  e li 
m in a c ji w  g ru p ac h , (r )

70 kajakarzy  t  całe j Pol­
ski uczestniczyło w  Zim o­
w ym  Spływ ie Kajakow ym  
Rzeką B rdą na w olnym  od 
lodu 60 km  odcinku prow a­
dzącym m. in. przez Bory  
Tucholskie.

(C A F —G ili)

W  II l id z e

Pierwsza
porażka Spójni

N ie  p o w io d ło  się w  n ie d z ie lę  ko ­
szy k a rzo m  P o g o n i, k tó rz y  w  P o zn a ­
n iu  w  k o le jn y m  m eczu  o m is trzo ­
stw o  I I  l ig i p rze g ra li z ta m te js zy m  
A Z S  44:66 (22:34). P o ra żk a  ta  nie 
pog orszy ła  je d n a k  .pozyc ji p o rto w ­
ców . k tó rz y  n a d a l z n a jd u ją  się  na  
9 m ie js cu  w  ta b e li i c iąg le  m a ją  
szanse w y d o s ta n ia  się ze s tre fy  za ­
g ro żo n e j s p a d k ie m .

N a  cze le  ta b e li n ie  zas z ły  z m ia n y
— p ro w a d z i gd ań s ka  S p ó jn ia , k tó ra  
w c zo ra j d o zn a ła  w  O s tro w ie  p ie rw ­
szej w  obecnych  m is trzos tw ac h  po­
ra ż k i p rz e g ry w a ją c  ze S ta lą  60:65 
(31:27).

A  o to w y n ik i  p o zo sta ły ch  n ie d z ie l 
n y c h  sp o tk a ń :

W id ze w  — Z a w is za  63:61 (34:28)j 
O lim p ia  -  Z a s ta ł 62:65 (37:32). S ta r t
-  S po łem  61:62 (27:36).

Wielicki najlepszym
p rz e ła jo ic c e m
36 K O L A R Z Y  z naszego w o ­

je w ó d z tw a  s tan ę ło  w  n ied z ie lę  
na s ta rc ie  m is trz o s tw  p rz e ła jo ­
w y c h  w o je w ó d z tw a  szczeciń­
sk iego . T rasa  k tó rą  w y tyczo no  
w  L a s k u  A rk o ń s k im , w  n o rrn a l 
n ych  w a ru n k a c h  n ie  na leża ła  
do ła tw y c h , to te ż  po o s ta tn ic h  
ro z top a ch  b y ła  b ardzo  tru d n a .

N a jle pszą  fo rm ę  zadem onstro  
w a ł re p re z e n ta n t O g n iw a  W o j­
c iech  W ie lic k i,  k tó r y  dystans 
15 k m  p rz e je c h a ł w  51 m in . 49 

sek. W ie l ic k i o b ją ł p ro w ad ze ­
n ie  zaraz po  s ta rc ie  i  n ie  o d d a l 
go aż do m e ty . Sw ego n a jg ro ź ­
n ie jszego  ry w a la , S ekśc ińsk iego  
z C za rn ych  w y p rz e d z ił on  p ra ­
w ie  o 1 m in u tę . T rze c ie  m ie js ­
ce u z y s k a ł P ra sek  (L Z S  P om o­
rze  S ta rg a rd ), 4. M ia n o w s k i (Og 
n iw o ), 5. Z a w a d z k i (L Z S  P om o­
rze), 6. P osa d zk i (C za rn i) , (r )

R ew anż w  środę w  Budapeszcie

Mime dniej przewagi w polu 
piłkarze Legii pokonani 0:1

W  P IE R W S Z Y M  m eczu 1/8 
f in a łu  P u c h a ru  M ia s t T a rg o ­
w y c h  p iłk a rz e  w a rs z a w s k ie j L e ­
g ii,  m im o  p rz y g n ia ta ją c e j p rz e ­
w a g i w  p o lu , p rz e g ra li z U jp e -  
s tem  B udapesz t 0:1.

W  L e g ii c a ły  zespół zagra ł 
a m b itn ie . Szczegó ln ie  d o ty c z y  
to  o b ro ń c ó w  S ta c h u rs k ie g o  i  
T rz a s k o w s k ie g o  o ra z  p o m o cn i­
k ó w  D e jn ę  i  B la u ta  I .  N a pa st­
n ic y  w a lc z y li dobrze , a le  r a z i l i  
k a ta s tro fa ln ą  n iesku tecznośc ią .

D z iś  L e g ia  o d la tu je  d o  B u d a ­
pesztu  na re w a n ż o w y  m ecz, k t£

Na ś lis k im , zaśn ieżonym  ‘b o i­
sku  le g io n iś c i le p ie j p a n o w a li 
nad p iłk ą  i  s p ra w n ie j się p o ru -  r y  odbędzie  s ię  w  środę, 
sza li, n ie s te ty  pod  b ra m k ą  za­
w o d z ili.  B o h a te re m  s p o tk a n ia  G Ó R N IK  W A Ł B R Z Y C H  —  
b y ł b ra m k a rz  W ę g ie r —  Szent- 
m ih a ly i.  Ś w ie tn ie  d y ry g o w a ł

Śl ą s k  w r o c ł a w  i :0

,  .  -  , ___ W  W A Ł B R Z Y C H U  ro ze g ra n o  2«
defe nsyw ą , z n a k o m ic ie  S ię  u s ta - tjm  to w a rz y s k ie  s p o tk a n ie  p iłk a r -  
w ia ł.  d a ją c  pop is  g ry  n a  p rz e d - s k ie  p o m ię d zy  I i - l ig o w y m  G ó rn i­

k ie m  W a łb rz y c h  a Ś ląs k ie m  W ro -p o lu . c ła w . W y g ra ł G ó rn ik  1:9 (0 :0).

W ę g rz y  o d d a li w  zasadzie je- ___________ _________ ^
den c e ln y  s trz a ł n a  b ra m k ę  L e -  G Ó R N IK A  Z A B R Z E  
g ii. B y ło  to  w ła ś n ie  w  85 m in ., 
k ie d y  n ie  p iln o w a n y  D u n a i I I  
oo rz u c ie  ro ż n y m  s k ie ro w a ł p i ł ­
kę  d o  s ia tk i.

K O L E J N E  Z W Y C IĘ S T W O

P IŁ K A R Z E  G ó rn ik a  Z a b rz e  p oko ­
n a l i m is tr z a  K o s ta ry k i, d ru ż y n ę  S a -

G ó m ik a  z d o b y ł L u b a ń s k i.
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P O N IE D Z IA Ł E K  
24 L U T E G O

D Z lS : M a c ie ja  

J U T R O : W ik to ra

P O G O D A
Z A C H M U R Z E N IE  duże 

z  p rze jaśn ie n iam i. Tem pe­
ra tu ra  o ko ło  m in u s  1 st. C. 
W ia try  duże, skręca jące z 
k ie ru n k u  wschodniego.

BA DA  DMI A
H !  D B A J  o sw o je  zd ro - 
^  w ie ! R ano s to su j le k ­
k ą  g im n a s ty k ę . P rzed  spa­
n ie m  w y jd ź  na  spacer a 
potem  z ró b  sobie le tn i 
p ryszn ic .

od  la t  11; D A R  (S ta rg a rd ) „ C ię żk ie  
czasy d la  gan g s te ró w “ g. 16, 18, 20 
— fr .  od la t  16 -  p a n o ra m .:  W IS Ł A  
(G o le n ió w ) „ D w a  ty g o d n ie  w e  w rz e  
śn iu“  g. 18, 20 -  f r .  p a n o ra m ., od  
la t  16; P A N O R A M A  (S ta rg a rd ) „ A n ­
g e lik a  i k r ó l“  f r . - N R F  -  od la t  16, 
p an o ra m .
R E P E R T U A R  K IN  -  n a  pod staw ie  
in fo rm a c ji W Z K .
F O T O P L A S T Y K O N  -  W o j. P o l. 36 -  
„ R z y m  w spółczesny ' ‘g . 10.30—20.30.

P IW N IC A  -  a l . N iep o d le g ło śc i 19 ■ 
„P o n ie d z ia łe k  te a tra ln y “  g. 19.30.

W Y S T A W Y  -  n ie czy nn e

O t ŻU  RY

TEATRY

P O L S K I 1 W S P Ó Ł C Z E S N Y  -  n ie ­
c zy n n e; M U Z Y C Z N Y  — „S tu d e n t  
ż e b ra k “ g, 19.

D E L F IN  (te l. 468-78) „ S p ra w a  d o  za  
ła tw ie n ia “  g. 10.30, 13 — po i. od la t  
7: „ B u n t“  g1. 13.30, 18, 20.30 -  ja p . 
p a n o ra m ., od la t  16 (p o n ie d z ia łe k  i 
w t o r e k ) ; K O S M O S  (te l. 355-02) „ J a k  
u k ra ś ć  m ilio n  d o la ró w “ g. 13.30, 16,
18.30, 21 -  U S A  -  od la t  14 -  pa­
n o ra m .;  w to re k :  „ C z ło w ie k  z M -3 “  
g. 9, 11.15, 13.30, 16, 18.30, 21 -  poi. 
od la t  14; C O L O S S E U M  (te l. 458-18) 
„ N a p a d  s tu le c ia“  g. 11.15, 13.30, 16,
18.30, 21 — ang . od la t  16 (p o n ie ­
d z ia łe k  i  w t o r e k ) ; B A Ł T Y K  (te l. 
733-35) „ G rin g o “ g. 9, 11.15, 13.30, 16,
18.30, 21 — w ł. od la t  16 — p an o ra m ,
(p o n ie d z ia łe k  i w t o r e k ) ; P O L O N IA  
( te l. 218-34) „S za ta n  z s iódm ej k la ­
s y “ g. 10.30, 13 -  po i. od la t  10; 
„S am otność w e  d w o je “ g. 15.30, 18, 
20:30 — poi. p an o ra m , od la t  16 (po­
n ie d z ia łe k  i w t o r e k ) ; P IO N IE R  (te l. 
475-02) „ M a łp a  w  k ą p ie li“ g. 10; „Je  
zio ro  fla m in g ó w “  g. 11, 13, 15 —
m e k s y k ., od la t  7; „ P a tr ia  o M u e r -  
te “  g. 17 — po i. od la t  10; „ Ś w ia t  
g ro zy “  g. 18, 20, po i. od la t  16 ; 
*,P a n  do  to w a rz y s tw a “ g. 22 — f r .  
(p o n ie d z ia łe k  i w t o r e k ) ; M A R S  — 
„ T a b lic z k a  m a rz e n ia “  g. 17, 19.30 — 
p o i., od la t  14; F A L A  — „ K ie ru n e k  
B e r l in “  g. 17, 19 -  p o i. od la t  14: 
P R O M IE Ń  -  „B ec zka  p ro ch u “  g. 16, 
18-, 20 — ja p . od la t  16 — p a n o ra m .; 
S Z M A R A G D O W E  (Z d ro je )  „C za rn y  
m u s ta n g "  g . 17.30, 19.30 — U S A  —

S Z P IT A L E

K L IN IK A  C H IR . D Z IE C IĘ C E J  -  U -  
n i i  L u b e ls k ie j; W E W N . -  A rk o ń -  
s k a ; C TRR. -  I I  P o m o rz a n y ; P O ­
Ł O Ż N IC T W O  — P io tra  S k a rg i. P O ­
R A D N IE :  D Z IE C IĘ C A  -  W ojc ie ch a  
7 -  g. 19 -7 ; O G O L N A  -  a l. Jednoś­
c i N a ro d o w e j 12 — g. 19—7; S T O M A ­
T O L O G IC Z N A  -  a l . P ia s tó w  1 -  g. 
2 0 -8 ; S P O Ł . L E K A R Z Y  S P E C J A L I­
S T Ó W  -  W o j. P o ls k ieg o  42 -  g. 8 -  
20 (te l. 86-01) : P R Z Y C H O D N IE  
S K O R N O -W E N E R O L O G IC Z N E  -  u l. 
H . Pobożnego 14 — g. 8-17, a l . M . 
B u c zk a  40/42 — g. 8-17, u l. W . P o la  
6 -  g. 8-15.30, u l. N a d  O d rą  14 -  
g. 8—18, u l. K a p ita ń s k a  — g. 8—15, 
u l. A rk o ń s k a  g. 9—17, u l. B a ta lio n ó w  
C h ło p sk ich  86 — g. 14—16.

A P T E K I

N R  5 -  N a ru s ze w ic za  1 — te l. 201-64; 
N R  7 - 5  L ip c a  7 -  te l. 443-38; 
N R  33 (d od a tk o w o  o d tru tk i i t len )  
— p l. G ru n w a ld z k i 42 — te l. 345-51.

P O G O T O W IE  P R A C Y  A P T E K

N R  10 ( G l in k i ) ; N R  11 ( D ą b ie ) ; N R  
12 (P o d ju c h y );  N R  62 (Z d ro je ) .

TELEWIZJA

P R O G R A M  P O L S K I

15.25 P ro g ra m  d n ia , 15.30 i 16.05 P o ­
lite c h n ik a  T V  — f iz y k a , 16.35 D z ie n ­
n ik  T V , 16.45 D la  d zie c i „ Z w ie rz y ­
n iec“ , 17.30 M a g a z y n  spo rto w y

i.E cho  s ta d io nu “ , 17.55 M a g a z y n  k u l  
tu ra ln y , 18.35 F ilm  k ró tk o m e tra ż o -  
w y , 18.45 M a g a zy n  postępu  techn icz  
nego, 19.20 D o b ra n o c  d z ie c io m , 19.30 
D z ie n n ik  T V .  20.05 T e a tr  T V  „R zecz  
o te a trz e “ , 21.30 „ Z m ia n y  w a r ty “ , 
22 „ P ro f i le  k u l tu r y “ , 22.20 D z ie n n ik  
T V , 22.40 P ro g ra m  n a dzień  nas tęp ­
n y  22.45 1 23.50 P o w tó rze n ie  P o li­
te c h n ik i T V .

W T O R E K

9.50 F ilm  ra d ź . „ N ie  z a p o m n ij — sta  
c ja  Ł u g o w a ja “ . 10.55 J ę z y k  p o lsk i 
d la  k la s  X I  „ N ie m c y “ , 12.45 P rz y ­
sposobien ie ro ln ic ze . 14.45 P ro g ra m  
d n ia , 14.55 P rzy sp o s o bien ie  ro ln ic ze ,
15.30 i  16.35 P o lite c h n ik a  T V  — m a ­
te m a ty k a  I  ro k u , 16.35 D z ie n n ik  T V ,
16.45 „ W  K lu b ie  N i t - u “ , 17 T V  E -  
k r a n  M ło d y c h , 19.20 D o b ran o c  dz ie ­
c io m , 19.30 D z ie n n ik  T V . 20.05 „ Ś p ie w  
n ik  d o m o w y “  St. M o n ius zko . 20.40 
F ilm . ra dź. ..N ie  za p o m n ij — s ta c ja  
Ł u g o w a ja “ , 22 K o n ta k ty , 22.30 D z ie ń  
n ik  T V ,  22.45 P ro g ra m  n a d z ie ń  n a­
stę pn y , 22.50 i 23.55 P o w tó rze n ie  w y  
k ła d ó w  P o lite c h n ik i T V .
U W A G A : T V  zas trzeg a  sobie z m ia ­
n y  w  p ro g ram ie .

P R O G R A M  B E R L IŃ S K I

15.20 O m ó w ie n ie  p ro g ra m u , 15.25 
G im n a s ty k a , 15.35 L e k c ja  ję z . a n ­
g ie lsk iego , 16 „R a d y  pedagog iczne“ ,
16.30 M o d a  i m u z y k a , 17 W ia d o m o ­
ści, 17.05 F ilm  po i. „S ied em  g rze­
chów  g łó w n y c h “ . 18.30 T e le - re k ia -  
m a , 18.50 P o zd ro w ie n ia  T V  d z ie c ię ­
ce j, 19 „P rzy g o d y  m u s zk ie te ró w “ . 
19.25 P ro g n o za  pogody , k r o n ik a , 20 
„ C z a rn y  k a n a ł“ , 20.25 F ilm  k r y m i­
n a ln y  „ C z ło w ie k  n a  ty ln y m  siedze­
n iu “ , 21.25 „P rze d s ię w z ię c ia  w  K os­
m osie“ , 22.15 K ro n ik a , 22.30 F ilm  do  
k u m e n ta ln y  „ P o ż a r“ , 23.25 L e k c ja  
ję z y k a  an g ie ls k ie go ,. 23.50 W ia d o ­
m ości.

W T O R E K

7.55 L e k c ja  ję z y k a  an g ie lsk iego .
9.45 O m ó w ie n ie  p ro g ra m u . 9.50 G im ­
n a s ty k a  d la  w s zy s tk ic h , 10 K ro n ik a , 
10.35 „ C z a rn y  k a n a ł“ , 12 „ P o k ó j na 
św iec ie“ , 12.50 W iad o m o śc i, 13 F ilm  
T V  d la  d z ie e i. 15.20 O m ó w ie n ie  p ro ­
g ra m u . 15.25 G im n a s ty k a  d la  w szyst 
k ic h , 15.35 W id o w is k o  d la  m ło d z ie ­
ży , 16.30 P ro g ra m  d la  d z ie c i. 17 W ia  
dom ości, 17.05 T e le tu rn ie j. 18.05 L e k  
c ja  ję z y k a  an g ie lsk iego . 18.30 T e le -  
re k ła m a . 18.50 P o zd ro w ie n ia  T V  dzie  
c ięe ej. 19 „N o w o śc i n a u k i i te c h n i­
k i“ , 19.20 T e le -re k la m a . 19.25 P ro g ­
noza pogody, k r o n ik a , 20 „O c zam i 
p rzys złoś ci“ , 20.40 „P o d ró ż  w  n ie ­
zn an e“ , 21.40 K ro n ik a . 21.55 M u zy c z  
n a en c yk lo p ed ia , 22.20 L e k c ja  ję z y ­
k a  ro sy js k ie g o , 22.50 W iadom ośc i.

P R O G R A M  I

15.05 „ Z a p is k i sp rzed  la t  w ie lu “ . 
15.20 D la  d z ie c i „ P rz y g o d y  ze sio-’ 
w e m “ , 15.45 N asze p iosenki „ C za r­
n a k ró lo w a “ . 15.50 D la  d zie c i proza  
czy tan a , 16.05 „N o n  stop  S tu d ia  
R y tm “ , 16.25 „ N a u k a  i  re fle k s je “ .

17 „N o n  stop  S tu d ia  R y tm “  — cz. I I ,  
17.20 „K la s ó w k a  z te c h n ik i“ , 17.40 
R e p o rta ż  a k tu a ln y , 18 P rze b o je  m ło  
dzie żow e d a w n e  i  n ow e, 18.40 M u z y  
k a  i a k tu a ln o ś c i, 19.05 „ Z  k s ię g a r­
sk ie j la d y “ , 19.20 N a u k o w c y  ro ln i­
k o m , 19.40 M o ty w y  o r ie n ta ln e  w  m u  
zyc e  ro s y js k ie j, 20.25 „ W o js k o , s tra ­
te g ia , obronność“ , 20.41 W ią za n k a  
m e lo d ii ro z ry w k o w y c h , 20.50 W ie ­
c zo rn y  k o n c e rt życzeń  m u z y k i po­
w a żn e j, 21.25 „P ię ć  m in u t  o w y c h o ­
w a n iu “ , 21.30 K a le jd o s k o p  k u ltu ra l­
n y , 22 A u d y c ja  d o k u m e n ta ln a , 22.30 
R e w ia  p io se n ek , 23.15 Z  m u z y k i k a ­
m e ra ln e j X I X  w ie k u .

P R O G R A M  U

15 K o n c e r t z n ag ra ń  c h ó ru  a cappel 
la  P R  i T V  w  K ra k o w ie , 15.20 U lu ­
b io n e  m e lo d ie , 15.45 U  h is to ry k ó w  
w o js k o w y c h , 16.05 „ N ie b ie s k ie  ża ­
gle“ , 16.25 K o n c e r t życzeń , 17 P rze ­
g ląd  ak tu a ln o ś c i W yb rzeża , 17.25 
„Szczec ińsk ie p o p ołu dn ie“ , 18.30 
„ W id n o k rą g “ , 18.45 40 le k c ja  ję z y k a  
rosy js kie go . 19.07 P re z e n tu je m y  p ło  
senki „S y n k o p y “ , 19.30 T e a tr  P R  
„S iedem  cze rw o n y ch  ró ż“ , 20.10 M a ­
g azy n  p o lsk ie j fe d e ra c ji ja zzo w e j, 
20.35 N o ta tn ik  k u ltu ra ln y . 20.50 M e ­
lo d ie  ro z ry w k o w e , 21.30 K o n c e r t  z 
now ych  n ag ra ń  W ie lk ie j O rk . S y m ­
fo n iczn e j P R  i T V  w  W -w ie . 22.16 
N o w e w ie rs ze  B . O strom eck iego, 
22.25 D . c. k o n c e rtu , 22.57 M e lo d ie

ro z ry w k o w e , 23.15 „ A m b ic je  i  star­
t y “ , 23.30 G ra  k a to w ic k i zespól ta ­
nec zn y  „ M e tru m “ , 0.05 — 3.00 P ro ­
g ra m  n o cn y  ( I  p r .) .

P R O G R A M  in
17 P ro g ra m  w ie c zo ru , 17.05 Q u o d li­
be t — c zy li co k to  lu b i, 17.30 „ B u rz  
l iw e  d z ie je  M o rz a  K ara ib s k ie g o “ « 
17.40 O d p ie rw szego  n a g ra n ia , 18 E x  
pressem  przez  ś w ia t, 18.05 T y d z ie ń  
n a  U K F - ie , 18.20 A rc y p ie rw s zy  ro ­
m ans , 18.30 R o m an  W’aschko  i je g o  
p ły ty , 19 „ H ra b ia  M o n te  C h ris to “ «
19.30 W alc e  ja zzo w e , 19.45 „ P o g w a r-  
k i  u  S zy m o n a“ , 20 P ie rw s ze  obroty«  
20.20 „O s o bliw e p rzy g o d y  M a r k a “ «
20.30 P ły ty  nasze i naszych  p rz y ja ­
c ió ł, 21 „B ą d ź  gościem “ , 21.20 M u ­
z y k a  z je d n e j p ły ty . 21.45 O p e ra  ty ­
go d n ia  „ O p e ra  za t r z y  grosze“  B . 
B rec h ta , 22 F a k ty  d n ia , 22.08 G w ia z  
da s ied m iu  w ie czo ró w  — A n n a  S y l­
w e stra , 22.15 „ N ie  czy ta liśc ie  — to  
p o s łu c h a jc ie“ . 22.35 G d y  tań czę  ta n ­
go A n a w a , 23 M in ia tu ry  p o e ty c k ie  
„ P o rtre ty “  K . I łła k o w ic z , 23.05 M u ­
z y k a  nocą, 23.50 N a  dob ran o c  śpie­
w a  L i l i  Iv a n o w a .

S Z C Z E C IN  U K F

16.05 P ię k n e  g łosy — S te fa n ia  W o y to -  
w ic z , 16.15 „ A b y ś m y  z d ro w i b y l i“ »
16.30 K ą c ik  ja z z o w y  z n ag ra ń  p ły ­
to w yc h .

Zostań
nafciarzem

W  N A S Z Y M  k r a ju  z n a jd u ją  się 
je d n e  z najbo g a ts zyc h  w  E u ro p ie  
z ło ża  ro p y  n a fto w e j i gazu  z ie m ­
nego. D la te go  też  g ó rn ic tw o  n a f to ­
w e  o g ry w a  coraz w ię k s zą  ro lę  w  po  
s z u k iw a n iu  n o w yc h  źró d e ł en e rg ii. 
D o  tego, a b y  prace te  p rzy n o s iły  po  
z y ty w n c  re z u lta ty , p o trzebne są od ­
p o w ie d n io  w y k w a lif ik o w a n e  k a d ry .  
Ic h  k s zta łc en ie m  z a jm u je  się T ec h ­
n ik u m  G ó rn ic tw a  N a fto w e g o  w  P ile , 
k tó re  p rzy g o to w u je  fac ho w có w  z  
d z ie d z in y  geo log ii, g e o fiz y k i o raz  
w ie rc e ń  p o szu k iw a w czy ch  i  ro zp o ­
zn aw czy ch . Z n a jd u ją c a  się zaś w  
te j  m ie jscow ości Z as ad n ic za S zko ła  
G ó rn ic tw a  N a fto w e g o  w y u c za  zaw o  
d ó w : w ie rta c z a , m e c h a n ik a  m aszyn  
i  u rząd ze ń  w ie rtn ic z y c h  o ra z  m echa  
n ik a  s i ln ik ó w  s p a lin o w y ch .

S z k o ły , m ieszczące się w  n o w y m , 
b a rd zo  d obrze w y p os ażo n y m  b u d yń  
k u  d ys p o nu ją  ró w n ie ż  in te rn a te m . 
U c zn io m , osiąg a jąc ym  p o zy ty w n e  
w y n ik i w  nauce za p e w n ia  się w y ­
so k ie  sty pe n d ia .

N in ie js z ą  in fo rm a c ję  k ie ru je m y  
p rzede w s zy s tk im  pod adresem  tego  
ro czn y ch  ośm io k la s is tó w , k tó ry c h  
in te re s u ją  za g a d n ien ia  g ó rn ic tw a  n a f  
tow ego  i  ch c ie lib y  p o d jąć  n a u k ę  w  
ty m  k ie ru n k u . Szczegó łow ych  in fo r  
m a c ji u d z ie li im  s e k re ta r ia t  szkó ł 
m ieszczący się w  P ile  p rzy  u l.  M i-  
re ck icg o  18. (zdań )

t a e l a r ę

N A U K A

W P IS Y  n a zaoczne (k o ­
re spondency jne ) k u rs y  
kreśleń  m a szy no w yc h , 
b u d ow lany ch , k o n s tru k ­
cy jnych . kos zto ry so w a-

o rm a c ji p is em n y ch  u -  
d zie la  „ W ie d z a “ . K r a ­
ków , u l. W 'es terp latte 11 

482- K
U D Z IE L A M  le k c ji jęz . 
rosy jskiego. T e l. 259-51 
od godz. 17. 1479-G
S T U D E N C I u d z ie la ją  ko  
re pe tyc ji. T e l . 725-35.

1483-G
P R A C A

K U L T U R A L N A  osoba.
n a jch ętn ie j e m e ry to w a ­
na n au c zyc ie lka  do o -  
p łe k i nad d z ie c k ie m  po­
trzebna. T e l. 706-16.

1458-G
W Y C H O W A W C Z Y N I za
o p ie k u je  sie d z ie ck iem  
w e  w ła sn y m  m ie szk a ­
n iu , ró w n ie ż  z  noclega­
m i. B . d o b re  w a ru n k i.  
O fe rty  B iu ro  O głoszeń  
Szczecin pod 1463. 
Z A P E W N IĘ  d obrą op le  
k ę  dziecku  w e  w ła s n y m  
dom u. O fe r ty  B iu ro  O - 
głoszeń S zczecin  pod  
1475.

M A T R Y M O N IA L N E  .

K A W A L E R  la t  27, w y ­
soki, k u ltu ra ln y , sy tu o ­
w a n y , w y k s z ta łc e n ie  za 
w odow e pozna p a n ią  do 
la t  27. C el m a try m o n ia l  
n y . Szczegółow e o fe r ty : 
B iu ro  O głoszeń Szcze­
cin  pod 1436. 
N A J W IĘ K S Z Ą  i lo ś ć  O- 
fe rt  posiada P ry w a tn e  
B iu ro  M a try m o n ia ln e  
„S y re n k a “ , W ars zaw a ,

E le k to ra ln a  11. In fo rm a  
c je  10 z ł zn ac zka m i.

339-K
B IU R O  M a try m o n ia ln e  
„ N e p tu n “  G d a ńs k , S n ia  
dec k ich , k ie ro w a n e
przez  psychologa , po­
m y ś ln ie  k o ja rz y  m a łżeń  
stw a . 379-K

R 0 2 N E

K O M IS  -  Sklep Z U R iT  
w  S zczecin ie , a l . W o j. 
P o l. 11, te l. 450-15 p rz y j  
m u je  i sp rze d aje  sprzę t 
k o m is o w y  ©raz przece­
n io n y  p rzez Z U R iT  
w  g. od 11—19. w  po n ie ­
d z ia łk i godz. 13-19. D u ­
ży  w y b ó r i ró żnorod ­
ność ty p ó w  o d b io rn i­
k ó w  te le w iz y jn y c h , ra ­
d io w y c h , m a gn e to fo n ó w  
itp . 568-K
P O G O T O W IE  T e le w iz y j­
ne Z U R iT . u l. O br. S ta ­
lin g ra d u  12. te l. 356-96 
n a p ra w ia  szybko , s k u te ­
czn ie  z 3 -m iesięczną gw a  
ra n c ją . Z g łoszen ia  te l. 
od godz. 8. p rz y jm o w a ­
n ie  sp rzę tu  godz. 12—20.

568-K
P O S Z U K U J Ę  o b iad ó w  
d o m o w yc h  d la  3 osób 
w  o k o lic y  u l. J a g ie łły . 
T e l . 388-21. 1464-G
P O S IA D A M  lo k a l do  
p ro d u k c ji p re fa b ry k a ­
tó w  p o s zu k u je  w s p ó ln i­

k a  z u p ra w n ie n ia m i.  
Szczec in , Ś m ia łe g o  22/2« 

1476-G

S P R Z E D A Ż

F IL O D E N D R O N A  du że­
go sp rze d am . T e l . #44-54 

1468-G
D Z IE C IĘ C E  łóżeczko  
m e ta lo w e  sprzedam . W ia  
dom ość: te l. 74-602 po  
godz. 16. 1470-G

L O Z K A , k rzes ła , stół« 
b iu rk o  sp rze d am , u l. 
K as zu bs ka  17/5.

1473-G

L O K A L E

K U P IĘ  d o m e k  1-ro d z in ­
n y  lu b  m ie s zk a n ie  2-po  
k o jo w e  w  śródm ieściu  
za m ie n ię  na d o m ek . O -  
f e r ty  B iu ro  O głoszeń  
Szczecin pod 1459. 
M A R Y N A R Z  z żoną 1 
d z ie c k ie m  p o szu k u je  po  
k o ju  z używ aln o ś c ią  
k u c h n i. O fe r ty  B iu ro  O -  
gloszeń S zczecin  pod  
1460.
N A U C Z Y C IE L  poszuku ­
je  p o k o ju . T e i. 756-23 
godz. 16-18. 1467-G
M IE S Z K A N IE  2 -p o k o jo -  
w e. now e b u d ow n ic tw o  
— Solec K u ja w s k i k o ło  
B ydgoszczy z a m ie n ię  na  
ró w n o rzę dn e  w  Szczeci­
n ie . W ia d o m o ś ć : Szcze­
c in , te l. 455-95 do godz. 
15. 1481-G

Pracownic! poszukiwani
O S O B Ę  ze ś red n im  w y k s z ta łc e n ie m  u m ie ją c ą  

pisać n a  m a szy n ie  za tru d n i S zczecińskie W y ­
d a w n ic tw o  P rasow e. Z g łoszen ia  p i. H o łd u  P ru s­
k ie g o  8 p o k . 30.

Ś w ierc zew sk ieg o  29, og łasza p rze ta rg  n ie o g ra n i­
czony n a ro ze b ra n ie  b u d y n k u  la b o ra to ry jn e g o  
m ieszczącego się w  S zczec in ie  p rz y  u l. G d a ń s k ie i 
34. D o k u m e n ta c ja  ko s zto ry so w a z n a jd u je  się w 
u z ia le  g łów nego  m e c h a n ik a  S P O P N  „ C P N “  w  
S zczec in ie  u l. G en. Ś w ierc zew sk ieg o  29, po kó j 
203. T e rm in  ‘‘s k ła d a n ia  o fe r t  do  10 d n i od d a ty  
nin ie jszego  ogłoszenia. W  p rze ta rg u  m o g ą  b rać  
u d z ia ł p rzed s ię b io rs tw a  spó łdzie lcze i  p ry w a tn e  
posiadające w y m a g a n e  u p ra w n ie n ia . 742-K

U słu g ow a  S pó łd z ie ln ia  P racy  
„ T Ł U M A C Z ”

W arszaw a  u l.  Z ie ln a  4, P a w ilo n  32, 
te l. 20-43-18

o fe ru je  sw o je  u s łu g i w  zakresie

tłumaczeń technicznych
na w szys tk ie  ję z y k i europejsk ie .

Z a tru d n ia m y  w y łą c z n ie  w ysoko  
k w a lif ik o w a n e  k a d r y  techn iczne . 

K ró tk ie  te rm in y  w y k o n a n ia  na 
ję z y k i:  ro s y js k i i  fra n c u s k i. 

723-K  ______________________

Potrawy z drobin i ryb
smaczne, zdrowe

p o l e c a
W O JE W Ó D Z K A  S P Ó Ł D Z IE L N IA  S PO ŻY W C Ó W  

W  S Z C Z E C IN IE  

w  sw o ich  zak ładach  gas tronom icznych  i  sk lepach  d e ta lic z n y c h  
te re n ie  m ias ta  i  w o je w ó d z tw a .

Duży wybór potraw gwarantuje zaspokojenie upodobań najwybredniejszych 
smakoszy.

Polecam y szczególn ie p o tra w y  z d ro b iu  i  ry b  przyrządzane d la  osób s tosu ją - 
ją cych  d ie tę  zd ro w o tn ą .

648-K

M A S Z Y N Ę  do p is an ia  
k u p ię . T e ł. 72-273.

1474-G

Z G U B Y

P R Z Y B Ł Ą K A Ł  się pies  
co llie , te l. 23-354. Po  
trzech  d n ia c h  u w a żam  
za w łasność. 1457-G 
M A R E K  L A S K O W S K I  
zg u b ił b ile t  w o ln e j ja z ­
d y w y d a n y  p rzez  M P K .

1468-G
B O L E S Ł A W  G R O M IE C
z g u b ił p rzep u s tk ę  p o rto ­
w ą  n r  11895. 1471-G
18. I I .  ja d ą c  u l. A rk o ń -  
ską zg u b iłe m  p ły tę  la m i 
n ato w ą . P roszę o zw ro t  
za  w y n a g ro d ze n ie m , M . 
B u c zk a  16/16.

1484-G

ff ATOL TOSCA-LUX
FREGATA AMETYST

T E L E W IZ O R Y
Raty ORS w wysokości — 3 0 0 zł

WYSOKIEJ
KLASY

W Y D A W C A : S zc zec iń sk ie  W y d a w n ic tw o  P ra s o w e  R SW  „ P R A S A ”  w Szczec in ie . R E D A K C J A  i  A D M IN IS T R A C J A :  S zczec in , p l. H o łd u  P ru s k ie g o  0; R E D A G U J E  K O L E G IU M  
w  sk ła d z ie : Z . C z a p liń s k i (re d . naczelny«. M . C za rn ie c k i, A  K lln a r  (z-ca red . n aczelnego ). T . R ek , M . S zy m czy k  (se kr. re d a k c ji) . L . W ię c k o w s k a  l E  W itu s zy ń s k i. T E L E ­
F O N Y : c e n tra la  430-21; s e k re ta r ia t  red  n ac zelne go  457-41: zastępca re d a k to ra  nac ze lne g o  478-21; s e k re ta rz  re d a k c ji 467-21; s e k r e ta r ia t  te c h n ic zn y  430-21 (w e w n . 61); d z ia ł m ie j­
ski 461-35; d z ia ł m o rs k i 427-77: d z ia ł sp o rto w y 37-950; d z ia ł łącznośc i z c z y te ln ik a m i 450-21: B iu ro  O g łoszeń  428-62: re d a k c ja  p o ra n n a  (po g o d z in ie  B' 240-28; dai op isy *40-1*. 
P re n u m e ra tę  na k r a j  p r z y jm u ją  u rz ę d y  po czto w e, lis ton o s ze  o ra z  o d d z ia ły  l d e le g a tu ry  „R u c h ” . M o żn a  ró w n ie ż  d o k o n y w a ć  w p ła t na ko n to  P K C  N r i0-8-13770. P rze d s ię ­
b io rs tw o  U p o w sze ch n ie n ia  P ra s y  t K s lą żk * „ R u c h ”  w S zc zec in ie  a l. N iep o d le g ło śc i 41/42. P re n u m e ra ty  p rz y jm o w a n e  są do 10 d n ia  m ie s ’ -  p o p rzed za jąc eg o  o k re s  p re n u ­
m e ra ty . Cena p re n u m e ra ty  k w a r ta ln ie  — 38.50 z ł;  p ó łro c zn ie  — T7 z ł:  ro c zn ie  -  154 z ł. P re n u m e ra tę  na zag ra n ic ę , k tó ra  1est o  40 p roc. droższa -  p rz y jm u je  B iu ro  
k o lp o r ta ż u  W y d a w n ic tw  Z a g ra n ic zn y c h  .R u c h ”  W arszaw a uL  W ro n ia  23. T e L  20-46-88. k o n to  P K O  N r 1-6-100024. D ru k -  R zrw er 7-alrł O rSf  Z-1
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Ktoś zapomniał o usługach

Gdzie farbować i prasować?
U S Ł U G I pralnicze świadczą w  naszym mieście dw a uspo­

łecznione przedsiębiorstw a: Szczecińskie Z akłady P ra ln i­
cze —  Spółdzielnia Pracy i  M ie jsk ie  Przedsiębiorstwo  
Gospodarki Kom unalnej. P o w in n y  się one rów nież z a j­
mować farbow aniem  odzieży. P ow inny, ale nie robią tego.

D L A C Z E G O ?  D y re k to r  M ie j­
sk iego  P rz e d s ię b io rs tw a  G ospo­
d a rk i K o m u n a ln e j o d p o w ie d z ia ł 
nam , że p od le g łe  p rz e d s ię b io r­
s tw u  z a k ła d y  n ig d y  n ie  ś w ia d ­
c z y ły  tego ro d z a ju  us ług . I  znów  
—  a D I \C Z E G O ?

W  Szczec ińsk ich  Z a k ła d a c h  P ra l­
n ic zyc h  ośw iadczono n am  n ato ­
m ia s t. że przes tano  p rz y jm o w a ć  
g ard e ro b ę do fa rb o w a n ia  p rzy  k o ń ­
cu k w a rta łu  ub. D o starczane spół­
d z ie ln i p rzez h u rto w n ię  a r ty k u łó w  
c h e m ic zn yc h  fa rb y  n iszczą odzież  
I  z a k ła d y  poniosły z tego ty tu łu  
s tra ty  f in an s ow e. P o w ie rza n a  g a r­
deroba z a w ie ra  często do m ie szk i 
ró żn yc h  w łó k ie n  sz tucznych , k tó re  
u ie g a ją  zn iszczeniu  podczas fa rb o ­
w a n ia  p o s ia d an y m i przez s p ó łd z ie l­
n ię  b a rw n ik a m i. A b y  tem u  zapo­
b ie c  n a le ż y  o p rac o w ać  n o w ą tech­
no lo g ię  fa rb o w a n ia . O  je j  w y k o n a ­
n ie  S zczec ińsk ie  Z a k ła d y  P ra ln ic ze

z w ró c iły  się w  o s ta tn im  k w . ub . ro ­
ku  do la b o ra to r iu m  łó d zk ie g o  O -  
srod k a  U sług  P ra ln ic zy c h .

A le  przec ież w y ro b y  z w łó k ie n  
sztucznych  lu b  z ich  d o m ie szk ą  n ie  
p o ja w iły  się d op iero  w  ko ń c u  ub  
ro k u  lecz p rz y n a jm n ie j k i lk a  la l 
w c ześ n ie j. D laczego  w ię c  ta k  późno  
w y s tą p io n o  o o p rac o w an ie  n ow ej 
tec hn o lo g ii fa rb o w a n ia ?  N a  to  p y ­
ta n ie . nasz in fo rm a to r  n ie  p o tr a f ił  
nam  u d z ie lić  o d p ow ied z i. W  c h w ili  
obecnej fa rb o w a n ie m  g ard e ro b y  
z a jm u je  się  je d y n ie  k i lk a  za k ła d ó w  
p ry w a tn y c h , m .in . p rz y  a l. B oh. 
W a rs za w y  7. u l. Ja g ie llo ń s k ie j 72, 
W o js k a  P o ls k ieg o  44.

A le  szczec in ian ie  n a p o ty k a ją  
na  tru d n o ś c i n ie  ty lk o  z u fa r -  
b ow a n ie m  s w e te rka  lu b  s u k ie n  
k i .  P an o w ie  m a ją  ró w n ie ż  n ie  
la d a  k ło p o t z e  zna lez ien iem  za­
k ła d u , k tó r y  p o d ją łb y  s ię  w y ­
p ra so w a n ia  g a rn itu ru .  U s łu g i te

W k ró tc e  o tiuarc ie

Pierwszy SAM
obuwniczy

D O B IE G A  ko ń c a  re m o n t sk lepu  
obuw n icze g o  W SS „ S p o łe m “ p rzy  
al. N iep od leg łośc i — o bok b aru  
» .E ittra“ . P o  re m o nc ie  i  ad a p ta c ji 
b ęd z ie  to  p ie rw szy  w  w o je w ó d z tw ie

Uroczystość
z okazji 

1 0 -le c ia  WZPH
W  S O B O TĘ , w  sa li k a w ia rn ia n e j  

¿»Kaskady“ o d b y ła  się  uroczystość  
7 o k a z ji 10 -lec ia is tn ie n ia  W o je ­
w ó d zk ieg o  Z je d n o c ze n ia  P rze d s ię ­
b io rs tw  H a n d lo w y c h . G ośćm i ju ­
b ila tó w  b y li m . in . k ie r .  W y d z . Eko  
nom icznego  K W  P Z P R  -  W . P o la ­
cze k , w ic ep rze w o d n iczą cy  P rez. 
M R N  — m g r H . S te fa n ik , k ie r. 
W y d z . E k o nom iczne go  K M  P ZP R  
— J . S tęp ień , w ic ep rze w o d n iczą cy  
P re z . M R N  m g r F . D a łk o w s k i,  
k ie r .  W y d z . H a n d lu  P re z . W R N  — 
D . S taś k iew icz , p rzed s ta w ic ie le  
z w ią z k ó w  zaw o do w yc h , b ra tn ic h  
p io n ó w  h an d lo w y ch , d y re k c ji tech  
n ik ó w  szk o lą cy ch  k a d ry  d la  h an d ­
lu  i g as tron o m ii o ra z  p rzedstaw ic ie  
1« k ie ro w n ic tw  p rzeds ięb io rstw  de­
ta lic zn y c h  pod leg ły ch  W Z P H . Z  
o k a z ji  ju b ile u s zu  p rz y b y ła  do Szcze 
c in a  i n a  uroczystość delegac ja  

w ła d z  h a n d lo w y c h  N eu b ra n d e n b u r-  
g a z k ie r . W y d z . H a n d lu  P rez. 
W R N  w ty ra  m ieśc ie  — H . D e n k -  
m a n e m  n a czele . K ie ro w n ic tw a  
h a n d lu  obu m ia s t od la t  łączą ser­
deczne stosunk i.

O k o lic znoś ciow e p rze m ó w ie n ie  be 
dące k ró tk ą  oceną d o ro b k u  p rze d ­
s ięb io rs tw  h a n d lu , gas tron o m ii, pro  
d u k c ji i tra n s p o rtu  zo rg an izo w a­
n y c h  w  W Z P H  a z a tru d n ia ją c y c h  
b lis k o  8 tys . osób, w y g ło s ił d y r . 
te j  in s ty tu c ji m g r Z . P ru s k i.

Z a  d o ro b e k , za a k ty w n y  u d z ia ł 
W d y s k u s ji p rze d z ja zd o w e j i re a li­
z a c ji u c h w a ły  V  Z ja z d u , w  im ię  
n iu  w ła d z  p a r ty jn y c h  i a d m in is tra  
c y jn y c h  w o je w ó d z tw a  serdeczne  
p o d zięk o w an ie  z ło ży ł k ie r .  W yd z . 
E k o nom iczne go  K W  P Z P R , W . P o ­
la c ze k , życ ząc za ra ze m  w s zys tk im  
h an d lo w c o m  p ionu  państw ow ego  
a b y  sta le d o s k o n a lili sw ą p rac ę , ab y  
osiągali co raz lepsze re z u lta ty  k u  
zad o w o len iu  w ła sn e m u  i k l ie n tó w .

Z  o k a z ji 10-letn iego ju b ile u szu  
zas łużeni i d łu g o le tn i p rac o w n ic y  
odznaczen i zostali o d zn ac zen ia m i 
p a ń s tw o w y m i, re s o rto w y m i i zw ią z  
k o w y m i. T r z y  osoby -  Z . Ju s zk ie -  
w ic z , E . P io tro w s k i, A .  W a w rz y ­
n ia k  -  u d ek o ro w an e  zosta ły  S re b r  
n y m i K rz y ż a m i Z a s łu g i, a S . B rz e ­
z iń s k a  — B rą z o w y m  K rzy że m  Z a ­
s łu g i. 27 osób o trz y m a ło  o d zn ak i 
„Z a s łu żo n y  P ra c o w n ik  H a n d lu ” , 
h o n orow e o d zn a k i Z w ią z k u  Z a w . 
P ra c . H a n d lu  i S półdzie lczości i  d y  
p lo m y  u zn a n ia .

N a  zak o ń cze n ie  uroczystośc i w i­
c e d y re k to r  W Z P H , m g r W . O strów  
s k i o d c zy ta ł nadesłane życzen ia  
m . in . od m in is tra  H a n d lu  W e ­
w n ę trzn e g o  E . S zn a jd ra , a d y r . Z . 
P ru s k i p rz y ją ł życzen ia  p rzy b y ły c h  
n a  u roczystość d e leg ac ji n ie k tó ry c h  
p rzed s ię b io rs tw . P o  części a r ty s ty c z  
n e j, w  k tó re j w y s tą p iły  zespoły  

T e c h n ik u m  H an d lo w e g o  i T e c h n i­
k u m  G ospodarczego, w  m iłe j, k o le ­
ż e ń s k ie j a tm o s fe rze  o d b y ła  się z a ­
b a w a  tan ec zn a , (aż)

szczec ińskim  S A M  o b u w n ic zy . D y ­
re k to r  do sp ra w  p rzem ys ło w yc h  
O d d z ia łu  W SS T .  B ia łe k  za p e w n ił 
nas, że sk le p  b ęd z ie  w y ją tk o w o  
d obrze za o p a trzo n y  w  o b u w ie  d z ie ­
cięce, d a m s k ie  i  m ę sk ie . G w a ra n tu ­
ją  to  n aw iąza n e  p rzez  W S S  k o n ta k ­
ty  h a n d lo w e  z h u r to w n ia m i o b u w ia  
i  z z a k ła d a m i p ro d u k c y jn y m i.

T u ż  p rz y  w e jśc iu  do s k le p u  u m ie ­
szczona będ z ie  g ab lo ta  z w zo ra m i 
o b u w ia , ek sp o n u ją ca  w s zys tk o  czy m  
sk le p  a k tu a ln ie  b ęd z ie  dysponow ać . 
N a  re ga la ch  z n a jd o w a ć  się będzie  
o b u w ie  posegregow ane w e d łu g  nu ­
m e ra c ji, t a k  że k l ie n t  bez tru d u  
zn a jd z ie  o b u w ie , k tó re  go in te re s u ­
je . E k s p e d ie n tk i będą s łu żyć ty lk o  
"radą i ew en t. pom ocą podczas p rzy  
m ia rk i .

S k le p  b ęd z ie  c zy n n y  w  godz. od 
8 do  20. Z l ik w id o w a n o  sto is ka  z 
d r ie w ia rs tw e m  i  fu tra m i, pozostan ie  
ty lk o  n ie w ie lk ie  sto isko  z  g a la n te ­
r ią  s k ó rzan ą . D o d a jm y , że ta k  n ie ­
p o p u la rn e  „ p rz y jm o w a n ie  to w a ru “  
b ęd z ie  u p roszczone ta m  do n iezbęd ­
n yc h  m a n ip u la c ji. T o w a r  po p rz y ­
ję c iu  n a ty c h m ia s t z n a jd z ie  się na  
p ó łka ch , a n ie  ja k  do tychczas -  w  
p rzep a stn yc h  m a ga zyn a ch . (hs)

Dyskusyjny 
Klub Filmowy 
w „Medicusie“

Z  IN IC J A T Y W Y  R a d y  Z a k ła d o ­
w e j S łu żb y  Z d ro w ia  L e c zn ic tw a  
M ie js k ie g o  o ra z  R a d y  K lu b u  „ M E -  
D IC U S “  p rz y  u l. S ta rzy ń s k ie g o  po­
w o ła n o  do życ ia  D y s k u s y jn y  K lu b  
F ilm o w y . In a u g u ra c y jn ą  p re le k c ję  
w y g ło s ił A . B rże s k i, p re leg e nt P o l­
sk ie j F e d e ra c ji D y s k u s y jn y c h  K lu ­
b ów  F ilm o w y c h  w  W a rs za w ie . Z e ­
b ra n i w y s łu c h a li p o g ad an k i n a te ­
m a t głośnego f i lm u  a m e ry k a ń s k ie ­
go „ O L B R Z Y M “  z Jam esem  D e a ­
n em  w  ro li g łó w n e j, po c zy m  nastą­
p iła  p ro je k c ja  f ilm u .

W  z a m ie rze n ia c h  tego D K F -u  jest 
za p o zn a w a n ie  c z ło n k ó w  K lu b u  z w y  
b itn y m i o s iąg n ię c ia m i k in e m a to g ra ­
f i i  ś w ia to w e j, a w  p e rs p e k ty w ie  -  
u m o ż liw ie n ie  zobaczen ia  f ilm ó w  
ju ż  w y c o fa n y c h  z  e k s p lo a ta c ji, z 
a rc h iw u m  film o w e g o .

K lu b o w e  sp o tk a n ia  będ ą  się  od­
b y w a ć  co d ru g i w to re k . (U p .)

P R Z E D M IO T E M  tro s k i W Z S P  i za ­
rzą d ó w  poszczególnych s p ó łd z ie ln i 
je s t n ie  ty lk o  s tw o rze n ie  w ła śc i­
w y c h  w a ru n k ó w  p ra c y  za tru d n io ­
n y m  w  n ic h  lu d z io m . S ta r a ją  się 
one ró w n ie ż  zaspoko ić  w  ja k  n a j­
w ię k s zy m  s topn iu  p o trze b y  k u ltu ­
ra ln e  sp ó łd zie lc ó w , pom óc w  o rg a ­
n iz o w a n iu  w o ln e g o  czasu po  p ra c y .

Je d n ą  z fo rm  w y p o c z y n k u  spół­
d z ie lcó w  je s t  u cze s tn ic tw o  w  ró ż­
nego ro d za ju  zespo łach  a m a to rs k ic h . 
N a jw ię c e j sp ó łd zie lc ó w  p rz e ja w ia  
ta fe n ty  m u zy c zn e ; d z ia ła  aż  26 g ru p  
in s tru m e n ta ln y c h  i  12 w o k a ln y c h . 
P o n a dto  s p ó łd z ie lc y  n a le żą  do  ze­
sp o łó w  te a tra ln y c h , tan ec zn yc h , re­
c y ta to rs k ic h . itp .

W  n as zym  m ieśc ie  p ry m  w ie d z ie  
Spó łdz. „ U R O D A “ . Je j za łoga , w  
ch w ila c h  w o ln y c h  od p ra c y , u d z ie la  
się w  aż  5 zespo łach : 2 w o k a ln y c h , 
2 in s tru m e n ta ln y c h  i 1 tan ec zn ym . 
P iec zę  nad  n im i s p ra w u je  b ardzo  
za a n g a żo w a n y  w  ic h  p rac ę  W ła d y ­
s ław  S to la rs k i. C h lu b ą  „ U ro d y “  je s t  
je d e n  z zespo łów  in s tru m e n ta ln y c h ,

św ia d czy  w  naszym , ponad 300- 
ty s ię c z n y m , m ieśc ie  j e d y n i e  
P og o to w ie  K ra w ie c k ie  „E L E ­
G A N C J A ”  m ieszczące się p rzy  
a l. P ia s tó w  66. Pozostaje tajem  
nicą zarówno M P G K  jak  i 
Szczecińskich Zak ładów  P ra ln i­
czych dlaczego nie czynią tego 
podległe im  placów ki, (zdań)

Czytelnicy
piszą

C h c e m y  tą  d ro g ą  p o d z ię k o w a ć  Z a  
rz ą d o w i S p ó łd z ie ln i M ie s z k a n io w e j 
„S tr z e c h a ”  za  c o d z ie n n ą  o d  2. I I .  
1969 r. p o r c ję  s p o r tu  i  a t r a k c j i  d a w  
k o w a n ą  r e g u la r n ie  lo k a to r o m  b lo k u  
m ie s z k a ln e g o  p r z y  u l .  Ś w ie rc z e w ­
s k ie g o  2/4.

O d t rz e c h  ju ż  bez m a ła  ty g o d n i  
w  ty m  p o w s z e c h n ie  z w a n y m  „ d e w i  
z o w c u "  w o d a  s ia ta  s ię  fa k ty c z n ie  to  
w a re m  n ie m a l d e w iz o w y m . T rz e b a  
z re s z tą  p rz y z n a ć , że czas na  n a p ra ­
w ę  h y d r o fo r u  z o s ta ł w y b r a n y  z n a ­
k o m ic ie .  D o o k o ła  b u d y n k u  m asa  
ś n ie g u , a o p ró c z  te g o  k a ż d y  p ra w ie  
lo k a to r  p o s ia d a  c a łk ie m  p r y w a tn ą  
zaspę n a  b a lk o n ie  w z g lę d n ie  p a ra p e  
c ie  o k ie n n y m . 1 d o p ie ro  te ra z  m o ­
ż e m y  w  p e łn i  d o c e n ić  z n a c z e n ie  z a -  ; 
p r a w y  s p o r to w e j d la  z d ro w ia . M y c ie  
ś n ie g ie m  j a k  s ię  o k a z u je  je s t  n ie ­
z ły m  sp o so b e m  n a  te g o  z ło ś liw e g o  
H o n g k o n g a . g d y ż  ja k o ś  m ie s z k a ń ­
c y  b lo k u  s ta ty s ty k i  c h o r y c h  n ie  za­
w y ż a ją . A  m o że  to  b r a n y  p rze z  n ie ­
k tó r y c h  p r z y k ła d  z p e w n y c h  m iły c h  
z w ie r z ą t  p a rz y  s to k o p y tn y c h  co  to  
„ s ię  n ie  m y ją ,  a ja k o ś  — ta m ”  spe ­
c ja ln ie  n ie  c h o r u ją  — je s t  t y m  e le ­
m e n te m  d e c y d u ją c y m , t r u d n o  to  
je s t  w  te j  c h w i l i  ro z s trz y g a ć . S y ­
tu a c ja  ta  d o s ta rc z a  i  s p o ry c h  a t ra k  
c j i ,  g d y ż  w ś ró d  m ie s z k a ń c ó w  s p o p u  
la r y z o w a ł s ię  l o k a ln y  t u r n ie j  ła p a ­
n ia  w o d y , k tó re g o  g łó w n ą  n a g ro d ą  
je s t  p e łn y  g a rn e k  w o d y  na  zapas.

T a k  w ię c  Z a rz ą d  S p ó łd z ie ln i za­
p e w n ia  lo k a to r o m  ró w n o c z e ś n ie  
s p o r t  i  a t r a k c ję  i  to  z u p e łn ie  za 
d a rm o . D a rm o  — c z y  rz e c z y w iś c ie ?  
— W sza k  S p ó łd z ie ln ia  ta  re k la m u je  
s w ó j n a jw y ż s z y  s ta n d a rd  i  d b a ło ść  
o w y g o d ę  lo k a to r ó w  m ie s z k a ń , z 
k tó r y c h  n a jta ń s z e  t j .  k a w a le rk a  k o ­
s z tu je  „ d r o b ia z g ”  — 80 ty s .  z ł.

W  im ie n iu  lo k a to r ó w  J . L. 
( im ię  i  n a z w is k o  z n a n e  r e d a k c j i)

W ła d z e  m ie js k ie  w  tro s c e  o e s te ty  
c z n y  w y g lą d  m ia s ta  p rz y s ła ły  z u p e ł 
n ie  s łu s z n ie , s p y c h a c z  d o  u s u n ię c ia  
ś n ie g u  z je d n e g o  z n a jb a rd z ie j re ­
p r e z e n ta c y jn y c h  p u n k tó w  m ia s ta  — 
p r z y  P o m n ik u  W d z ię c z n o ś c i (A le ja  
J e d n o ś c i N a ro d o w e j) .

K ie ro w c a  p ro w a d z ą e y  s p ych a cz  w  
d n iu  21 lu te g o  1969 r .  o g o d z in ie  12 
p a tr z y  t y l k o  tu d ó ł n a  ś n ie g  i  od ­
g a rn ia .  n ie  b a cząc , że s p y c h a c z  za ­
o p a t rz o n y  z d r u g ie j  s t r o n y  w  p o d ­
n ie s io n ą  k o p a rk ę , la m ie  ga łęz ie  
d rz e w . N a  z w ró c o n ą  u w a g ę , o d p o ­
w ie d z ia ł :  „ m o ją  s p ra w ą  je s t  u s u n ię  
c ie  ś n ie g u , a że s ię  g a łą z k a  u ła m a ła , 
to  s ię  n ic  w ie lk ie g o  n ie  s ta ło " .

„ G a łą z k a ”  o k a z a ła  s ię  d w o m a  k o ­
n a r a m i ( je d e n  o d łu g o ś c i 2,50 m , 
d r u g i  1,70, o  g ru b o ś c i r ę k i  d o ro s łe g o  
c z ło w ie k a ).  K o n a ry  te  są zd e p o n o ­
w a n e  w  b iu rz e  p r z y  a le i  J e d n o śc i 
N a ro d o w e j 2. W a r to  b y  p o u c z y ć  p ra  
c o w n ik ó w ,  a b y  w y k o n u ją c  s w o je  za  
d a n ia  n ie  n is z c z y l i  p r a c y  i  d o ro b  
k u  in n y c h .

Ś n ie g  z n ik n ie  s z y b c ie j,  a n iż e l i  o d ­
ro s n ą  p o ła m a n e  k o n a r y .

E . C.
( im ię  i  n a z w is k o  z n a n e  re d a k c j i)

Sesja DRN-
Śroi mieście

JU T R O , 25 bm . o godz. 9.30, 
w  s a li posiedzeń P re zyd iu m  
M R N  p rz y  p l.  D z ie rżyń sk ie go  1, 
odbędzie  s ię  k o le jn a  sesja D zie l 
n ic o w e j R a dy  N a ro d o w e j —  
Ś ródm ieśc ie . G łó w n y m  tem a ­
te m  o b ra d  będzie  re a liz a c ja  p la  
nu  p rz y d z ia łu  m ieszka ń  w  1968 
ro k u .

w  k tó ry m  g ra ją  w ie lo le tn i p racow ­
n ic y  sp ó łd z ie ln i. U c ze s tn iczy  on w e  
w s ze lk ic h  o ko liczn o śc io w y ch  im p re ­
zach , co ro k u  g ra  f ry z je ro m  do ta ń ­
ca podczas b a li sy lw e stro w y ch . W  
p o w ie c ie , n a jb a rd z ie j a k ty w n ą  spół­
d z ie ln ią  po d  w zg lę d em  ru c h u  arna -

Chętni do pracy 
i tańca

to rsk ieg o  są Z a k ła d y  C hem ic zn e  w  
G o le n io w ie . D z ia ła  p rz y  n ic h  ró w ­
n ie ż  5 zespo łów .

Z es p o ły  sp ó łdzie lc ze z d o b y ły  w ie le  
w y ró ż n ie ń  n a p rzeg ląd ac h  ogólno­
p o lsk ic h . w  k tó ry c h  zaw sze b io rą  
u d z ia ł. D z ia ła ją c y  p rz y  K lu b ie  Spół­
d z ie lc ó w  zespó ł w o k a ln y  „ P la n e tk i“  
zn a la z ł się  w  g ru p ie  la u re a tó w  u-

B IE G N Ą C E  p o d  z ie m ią  p rz e w o d y  te le k o m u n ik a c y jn e  w y m a g a ją  s ta ­
łe j  k o n s e r w a c j i .  Z w ła s z c z a  p o  w ię k s z y c h  o p a d a c h  de szczu , lu b ,  j a k  
o b e c n ie , p o d cza s  to p n ie ją c e g o  ś n ie g u  — d la  u c h ro n ie n ia  p rz e w o d ó w  
o d  z a w ilg o c e n ia  k o n ie c z n e  je s t  o d w a d n ia n ie  tz w .  s tu d z ie n e k  k a b lo ­
w y c h .

N A  Z D J Ę C IU : e k ip a  k o n s e rw a c y jn a  U rz ę d u  T e le fo n ó w  M ie js c o ­
w y c h  p o d cza s  u s u w a n ia  w o d y  ze s tu d z ie n k i na  je d n e j  z  u l ic  m ia s ta .... . .  - c  / . i r

C zw arta  im preza „Jacy jesteśmy“ ...

Pod znakiem 
nie tylko rozrywki
N IE D Z IE L N E  popołudnie w  Dom u K u ltu ry  K o le ja rza  na le ­

żało ty m  razem  do Technikum  Ekonomicznego, Technikum  
Handlowego i  Liceum  Ogólnokształcącego n r 6. Uczniow ie  
tych trzech szkół b a w ili się na naszej tra d y cy jn e j im prezie, 
przedstaw iając jednocześnie przygotow ane program y a r ty ­
styczne.

Z  M Ł O D Z IE Ż Ą  s p o tk a li się i  
o d p o w ia d a li na p y ta n ia : d y re k ­
to r  Z a rzą du  P o r tu  —  Józef M i-  
c-ha łk iew icz, zastępca re d a k to ra  
naczelnego „G ło s u  S zczecińskie  
go”  —  red . S te fan  Ja n u s ie w icz  
i k ie ro w n ik  W y d z ia łu  H a n d lu  
P rez. W R N  —  D io n iz y  S ta śk ie ­
w icz . Im p re zę  o b se rw o w a ła  g ru  
pa  zw ią z k o w c ó w  z  B e r lin a , 
Postocku  i  W iesm aru , k tó re j 
to w a rz y s z y ł s e k re ta rz  W K Z Z  —  
Z b ig n ie w  T u rk ie w ic z .

Co p rze d s ta w iły  w y m ie n io n e  trz y  
szk o ły  w  sw o ich  p ro g ram a ch ?  T e c h ­
n ik u m  E k o n om iczn e  re preze n to w a ł 
13-osobowy zespół p io s e n k a re k  „ L i-  
c z y d e łk a ”  k ie ro w a n y  p rzez B o h da­
n a S zy łk ie w ic za . W y k o n a ły  one czte  
r y  p io se n k i. P o ró w n u ją c  z u b ieg ło ­
ro czn y m  w y stęp e m  — „ L ic z y d e łk a ”  
p o c zy n iły  postępy , ś p ie w a ją  le p ie j i 
p e w n ie j c zu ją  się p rzed  a u d y to r iu m . 
L ic e u m  n r  6 p o k a za ło  szk o ln y  k a ­
b a re c ik  (in s tru k to r  -  J u lia n n a  M y ­
ty c h ) o ra z  zespół m u zy c zn y  ( in s tru k  
to r — W a n d a  K a łe m b a s ia k ). W łas ­
ne te k s ty  s a ty ry c zn e  m ło d z ie ży  b y ły  
na ogó ł udane i  ce lne (z  w y ją t ­
k ie m  „ L is tu  do p ro fe s o ra ” ) a m ło ­
d z i m u z y c y  p o p isa li się b ard zo  ko ­
rzy s tn ie  zarów n o  w ła s n y m i k o m p o ­
z y c ja m i ja k  i  o d tw a rz a ją c  znane  
m elod ie .

Osobne s łow o  n a le ży  się zespołom  
T e c h n ik u m  H an d lo w e g o . N a  uzn an ie  
zas łu g u je  T e a tr z y k  P o e z ji „ M e rk u ­
riu s z” . W y k o n a n y  p rzez  u czn ió w  te­
go zespołu p ro g ram  p t. „ B a l w  
B o n n -b o w c u ”  -  to  p rz y k ła d  d o b re j 
s a ty ry  p o lity c zn e j. T e k s ty , za s k a k u ­
ją c e  p o in ty , tem p o , b ard zo  d obra  
d e k la m a c ja , in s ce n izac ja , a w reszc ie  
re ży s e ria  tego w id o w is k a  -  w szyst­
k ie  te e le m e n ty  z ło ż y ły  się n a  god -

b iegłorocznego O gó lnopo lsk iego  F e­
s tiw a lu  Zes p o łó w  A m a to rs k ic h  w  Je­
le n ie j G ó rze , a  so lis tk a  E lżb ie ta  M ę -  
d ry s  zd o b y ła  I I  m ie js ce . Podczas  
o d b yw a ją ce go  się w  u b ie g ły m  ro ku  
w  G o le n io w ie  p rzeg ląd u  sp ó łdzie l­
czy ch  zespołów  a m a to rs k ic h  „ M a r io ­
n e tk i“ 1 i „Ja c y  T a c y “  z „ T r y k o tu “  
o trz y m a li w y ró ż n ie n ia . O b e cn ie  ze ­
sp o ły  spó łdzie lcze p rzy g o to w u ją  się 
do O g ó lnopo lsk ie go  K o n k u rs u  P io ­
s e n k i R a d z ie c k ie j i do  O g ó ln o p o l­
sk iego  F e s tiw a lu  P o e ty ck ie go . B y ć  
m oże zn ó w  się im  poszczęści.

Zes p o ły  a m a to rs k ie , k tó ry c h  jest 
w  w o je w ó d z tw ie  a ż  49 d z ia ła ją  p rzy  
28 s p ó łd z ie ln ia ch  i u czestn iczy w  
n ic h  528 sp ó łd z ie lc ó w  lu b  ic h  dziec i. 
Z e s p o łó w  m o g ło b y  p ow stać znac z­
n ie  w ię c e j, bo  ch ę tn y ch  do  p ra c y  w  
n ic h  n ie  b ra k u je , n a  ra z ie  n ie  je s t  
to  je d n a k  m o ż liw e  z pow o d u  b ra k u  
fu n d u s zy  m . in . n a  z a k u p  in s tru ­
m e n tó w , s tro jó w  itp . o raz  b r a k  po ­
m ieszczeń , w  k tó ry c h  zespo ły  m o g ły  
b y  p ra c o w a ć , (zdań )

n y  u zn a n ia  sp e k ta k l, k tó re go  tw ó rc ą  
je s t Ire n eu s z  K . S zm id t. P o za  te a trz y  
k ie m  w y s tą p iły  ta k ż e  d w a  zespoły  
p io se n ka rsk ie  z te j s zk o ły : „ W a t ra '’ 
i  „ M in i- m in k i” ,  p ro w a dzo n e  przez  
D a riu s za  K u p k ę  o ra z  zespół tanecz­
n y  ( in s tru k to rz y :  E . K o z a r i J . R asz  
k e ) .  W  su m ie  b a rw n y  i c ie k a w y *  
d o b rze  p rzy g o to w a n y  p ro g ra m .

PO C Z Ę Ś C I a rty s ty c z n e j,  m ło  
dz ież z w ró c iła  się z  p y ta n ia m i 
do zaproszonych  gości. D y re k ­
to r  ZP S  J. M ic h a łk ie w ic z  mó­
w i ł  o zadaniach  p o r tu , p rz e ła ­
dun kach . p lan a ch  ro z w o ju  ze­
spo łu  p o rto w e go  Szczecin —  
Ś w in o u jśc ie . R e d a k to r S. Janu ­
s ie w icz  o d p o w ia d a ł na p y ta n ia  
dotyczące  p ra c y  d z ie n n ik a r­
s k ie j, te m a ty k i poruszane j w  
„G ło s ie  S zczec ińsk im ”  o raz  za­
gadn ień  z dz ied z in y  p o li ty k i .  
K ie ro w n ik  W y d z ia łu  H a n d lu  
F re z . W R N  D. S ta ś k ie w ic z  in ­
te rp e lo w a n y  b y ł g łó w n ie  w  
s p ra w ach  d o tyczących  zaopa­
trz e n ia  m ia s ta  w  poszu k iw a n e  
a r ty k u ły  —  od c h a łw y  po... m ło  
dzieżow e g o lfy .

W  p rz e rw a c h  u czn io w ie  ja k  
z w y k le  ta ń c z y li p rz y  m uzyce  
zespołu „ A  p ropos” . (Jo l)

Notatnik
szczeciński
A  Z A R Z Ą D  S zczecińskiego T o ­

w a rz y s tw a  F o to g ra ficzn eg o  ogłasza  
serię k o n k u rs ó w  fo to g ra fic zn y c h  
m ie siąc a d la  w s zys tk ic h  fo to g ra fu ­
ją c y c h , k tó re  o d b y w a ć  się będą w  
K lu b ie  „ P iw n ic a “ (a l. N iep o d le g ło ­
ści 19). T e m a ty  k o n k u rs ó w  poda­
w a n e  będą w  k a żd y  p ie rw szy  w to ­
re k  m iesiąca, a rozs trzy g an e  w  o -  
sta tn i w to re k  ka żdego  m iesiąca. T a  
m a te m  p ie rw szego  ko n k u rs u  będzie  
„U c zu c ie 1-. S p o tk a n ie  odbędzie  się  
dziś , o godz. 19.

A Z E B R A N IE  n a u k o w e  szczeciń ­
sk iego o d d z ia łu  P o ls k ieg o  T o w a rz y ­
s tw a  F a rm ac eu tyc zne g o  odbędzie  
się  dziś , w  p o n ie d z ia łe k  o godz. 18* 
w  K lu b ie  P ra c o w n ik ó w  N a u k i p rz y  
ul." W ie lk o p o ls k ie j 19. D oc. d r  T a ­
deusz W ro c iń s k i z A k a d e m ii M e ­
d yc zn e j w  P o zn a n iu  w y g ło s i re fe ­
ra t  p t. „ W p ły w  t le n u  i  d w u tle n k u  
w ę g la  o ra z  le k ó w  rozsze rza jąc yc h  
n a c zy n ia  n a p rz e p ły w  w ie ń c o w y “ .

Ą  S E K C J A  R ad c ów  P ra w n y c h  
K o ła  Z P P  za w ia d a m ia  za in te reso ­
w a n y c h , że ju t r o  (25 b m .)  o godz. 
18, p ro k u ra to r  w o je w ó d z k i m g r  
Z d z is ła w  R o zu m  w y g ło s i re fe ra t  n .t . 
„ P ro b le m a ty k a  w s p ó łp ra c y  ra dc ó w  
p ra w n y c h  z o rg a n a m i śc igania“ .


